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CZĘŚĆ URZĘDOWA
C. k. Prezydyum Namiestnictwa za­

mianowało. dyplomowanych weterynarzy Pio­
tra P a w l i k i e w i c z a ,  Adryana B u 1 b u- 
ka i Brunona F i t e l b e r g a  weterynarza­
mi powiatowymi, pierwszego w Rohatynie, 
drugiego w Sniatynie, a trzeciego w Sokalu, j kowcu. 
i przeniosło weterynarza powiatowego Jana ; 
P a w l i k i e w i c z a  z Brodów do Zbaraża.

tego samego pułku, przy sądzie powiatowym 
w Mielnicy, i systemizowauycb dyetaryuszów 
tabularnych: Ignacego K r u s z y ń s k i e g o  
przy sądzie powiatowym w Rożniatowie, 
Franciszka B a m b u r o w i c z a  przy sądzie 
powiatowym w Kamionce strumiłowej, Jana 
K ow .a l s k i e g o  przy sądzie w Lubaczowie, 
Józefa K a c z k o w s k i e g o  w Szozercu a
Bronisława W a l i g ó r s k i e g o  w Kta-

G. k. Prezydyum Namiestnictwa zam ia­
nowało weterynarza powiatowego Karola 
K l i c h a  dyrektorem zakładu koutumacyi w 
H u s i a t y n i e ,  i przeniosło dyrektora za 
kładu kontumacyi Szczepana H o r o d y s k i e ■ 
g o z Husiatyua do Podwołoczysk.

Prezydyum lwowskiego c. k. ,>ądu w yż­
szego krajowego zamianowało kancelistami 
sądów krajowych i obwodowych, kancelistę 
sądu powiatowego w Kamionce, Leona K r z y- 
s z t a ł o w s  k i e g o ,  przy sądzie obwodowym
*  Samborze; kancelistę sądu powiatowego w 
Rożniatowie Aleksandra D e p u t o w i c z a ,  
sierżanta rachunkowego 45 pułku piechoty 
Areyksięciat Zygm unta, i ekspe lyen li p o­
cztowego Antoniego G z a j  k o k s k ie  g o ,  i 
Sierżanta przy oddziale wojskowej straży p o ­
l ic y jn e j we Lwowie Daniela P e r e c h n i c a ,  
Wszystkich trzech przy sądzie krajowym we 
Rwowie.

Lwowski c. k. wyższy sąd krajowy prze­
niósł kancelistów sądów powiatowych Ferdy­
nanda D u t c z y ń s k i e g o  z Jarosławia do 
Stryja, Józefa S o r o c z y ń s  k i e g o  z Za- 
łoziec do Buska, Adolfa d e- s L o g e s z Lu­
baczowa do Jarosławia, a Aleksandra H e- 
r a s i m o w i c z a  ze Szczerca do Załoziec.

C. k. wyższy Sąd krajowy zamianował 
kancelistami sądów powiatowych, sierżanta 
rachunków,ego pułku piechoty Areyksięcia 
Karola Salwatora nr. 77 Dymitra E e r e -  
s k 1 e g o przy sądzie pow. w Turce, sierżan­
ta rachunkowego Feliksa Bu r d o w i c z a
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cała poważna prasa austryacka finansowe 
em oie  pana ministra skarbu i wniesione ró­
wnocześnie p r o j e k t y  p o d a t k o w e .  Dziś 
gdy zawierucha wschodnia odrywa uwagę 
od spraw wewnętrznych, tylko niepospolicie 
ważny przedmiot może się poszczycić takiem 
powodzeniem, jak owo expose finansowe i 
projekty podatkowe. Z Wyjątkiem małego 
kółka, dziennikarzy i zaściankowych polity­
ków, którzy od r. 1873 niczego się nie na­
uczyli, a co ważniejsza o niczem nie zapomnieli, 
którzy z tego powoda dziś tak samo jak 
przed dwoma laty i przed rokiem korzysta­
ją ze sposobności, ażeby odświeżyć całą do­
tąd jeszcze dość mglistą historyę przesilenia 
i całą winę a przynajmniej znaczną jej część 
złożyć na zarząd skarbowy, otóż powtarzamy 
z wyjątkiem tych wytrwałych rycerzy „pań­
stwowej pom ocy11 nie ma nikogo, ktoby ma­
jąc jaki taki interes dla spraw publicznych, 
nie był przejęty wdzięcznością dla* br. 
Pretisa za pocieszające wyjaśnienia o przy­
szłym' budżecie i za wniesione projekty u- 
staw a raczej nowel podatkowych. Jeżeliby 
cel i znaczenie tych projektów mogły być 
jakim sposobem przedstawione zrozumiale 
wszystkim opodatkowanym, którzy nie czy­
tają • dzienników, i nie tylko praktyczność 
lecz samo istnienie nowych postanowień po­
datkowych poznają dopiero wtedy, gdy do 
kasy składać będą przypadającą na nich 
należytośe, jesteśmy pewni, że baron Pretis 
byłby w tej chwili najpopularniejszym ze 
wszystkich ministrów skarbu w Europie, 0 -

czywiście o tyle, o ile minister skarbu mo­
że być popularnym u ogółu, który będąc 
pozbawionym zdrowych pojęć o celu i syste­
mie podatków, jest zarazem zbyt skory do 
potępiania ministra skarbu za wszystkie swo­
je przykrości podatkowe. M imiem miejscu 
naszego dziennika znajdą czytelnicy objaśnie­
nie projektów podatkowych i szczegóły po­
trzebne do ^rozumienia ich treści. Tutaj to 
tylko zaznaczamy, że mają one na celu nie 
tylko przygotowanie, lecz także przyspiesze­
nie owej wielkiej reformy podatkowej, która 
już od roku stoi na porządku dziennym Ra­
dy państwa w formie obszernych,i radykal­
nie system podatkowy zmieniających proje­
któw ustawodawczych. Minister skarbu po­
szedł tą samą wypróbowaną i bardzo sku­
teczną drogą, którą wybrał minister spra­
wiedliwości dr. Glaser przy reformie proce­
dury cywilnej. Obecny system podatkowy 
jest bardzo podobny do procedury cywilnej 
pod tym względem, że nie odpowiada dzi­
siejszym stosunkom, bo nie rozwijał się i nie 
uzupełniał w równym stopniu z niemi, lecz 
pozostał dotąd takim, jak.m był przed laty 
wśród zupełnie odmiennej sytuacyi ekono­
micznej i finansowej. Tak wielkie roformy 
jak zupełna zmiana procedury cywilnej lub 
systemu podatkowego, nie może być dziełem 
jednego roku ani nawet jednego peryodu 
parlamentarnego, chociażby komisye i pełne 
Izby pracowały z największym pospiechem. 
Ale stosunki nie stoją' na ' jedkem miejscu, 
lecz rozwijają się ciągle, a w miarę tego 
rozvvoju nietvlk« miraż więcej rażą i doku­
czają dotycK zas uznane usterki, lecz ciągle 
występują ua jaw nowe strony ujemne. Otóż 
z tego po wodu minister dr. Glaser przygotował 
wszechstronną i radykalną reformę procedu­
ry cywilnej szeregiem nowel usuwających co 
najważniejsze usterki obecnego stanu a dziś 
z tego samego powodu i w tym samym celu 
minister 'skarbu br. Pretis zamierza w dro­
dze konstytucyjnej przynieść ulgę przynaj­
mniej pewnej części opodatkowanych obywa­
teli, którzy z największą racyą utyskiwać 
mogą na obecnie panujący system podatkowy 
Sv stem nowelistycznego torowania drogi wiel­
kiej i radykalnej reformie, okazał się tak 
praktycznym i świetnym w swoich skutkach 
w zakresie spraw cywilnych, że za kilka lat

nowa procedura cywilna będzie mogła „wąjść 
w życie bez owych przewrotów niemiłych, 
których zawsze, obawiano się i które uważa­
no za drogi okup gorąco pożądanej zmiany. 
Jeszcze prędzej niż w .sprawie procedury 
cywilnej uzna ogół w, reiormje podatkowej 
pożyteczność tegu systemu nowelistycznego, 
bo reforma podatkowa obchodzi daleko szer­
sze koła ludności i odbija się daleko ■ dobi­
tniej ua stosunkach .opodatkowanych, jedno­
stek, z których,,tylko część ma sposobność 
doznania błogich skutków nowel cywilnych.

Wskutekprowokacyi angielskiej N i e m ­
c y  przerwały swoje, tajemnicze milczenie 
w obec wypadków wschodnich, alej kogę dzi 
Biejsze wymuszone oświadczenia prasy Rerliń- 
skiej zadowalają zupełnie lub przynajmniej 
uspokajają, ten chyba niemiał żadnej infor­
m acji o dawnych jej głosach ,i pozbawiony 
jest wszelkiej domyślności. Cóż, bowiem n o ­
wego powiedziała ta prasa ostatniemu .czasy ? 
Niemcy zgadzają się na sześciomiesięczne i 
sześciotygodniowe zawieszenie, broni zarówno 
chętnie a z, równą gotowością w jednym i 
drugim wypadku przyczyniają, się do dzieła 
pokojowego; .Czyż niejestto właśnie świeżym 
dowodem starej ciągle powtarzanej prawdy, 
że Niemcy nie czują się bezpośrednio zagro- 
żonemi zawieruchą wschodnią i w tem zna­
czeniu patrzą na nią wcale obojętnie? Czyż 
znaczenie tych słów nie jest identyczne ze 
znaczeniem dotychczasowego milczenia? Ale 
prasa berlińska oświadcza $alęj, że rząd nie­
miecki nietylko zgadza się na.,,,krótsze lub 

i dłuższe zawieszenie broni, lecz n a . wszelki 
wypadek chętnie pracować bedzie nad har­
monią pomiędzy mocarstwami, sprzymierzo- 
nemi ze sobą w interesie pokoju europejskie­
go. Czy i to ma być jaką nowiną, czy i o 
tem mógł kto powątpiewać mimo tajemni­
czego milczenia Niemiec ? Zdaje nam się, 
że odpowiedź na to pytanie musi być prze­
czącą, bo jeżeli kto,.,,tę Niemcy nie mogły 
być posądzane o to, że sprzykrzyło się im 
przymierze trójcesarskie,, zawiązane' nietylko 
z ich inieyatywy lecz jo  ważniejsza nawet w 
ich interesie. Ważniejszy m symptomatem ’ est 
już fakt, że urzędowy pat excellence organ 
berliński drukuje niektóre akta dyplomatyczne, 
których jawność nie jest bardzo pożądaną a 
mianowicie odpowiedź rossyjską na turecki
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Kaprys panny Julii
KOMEDYA OPOWIEDZIANA 

Przez Autora

„Kłopotów Starego Komendanta'1

(Ciijg dalszy)

Nastąpiła chwila grobowego milczenia. 
Kapitan wciąż osłupiałym wzrokiem patrzył 
na pułkownika, Piotr nie ocierał łzy świecą­
cej na oku, a tylko kiwał głową ku Julii 
ze spojrzeniem bolesnego wyrzutu, który 
jeszcze bardziej przygnębiał dziewczynę.

Naraz zerwie się stary pułkownik, i 
jak łów gotowy do walki staje przed kapi­
tanem.

— Kapitanie!
—  Jestem na rozkazy —  rzecze salu­

tując ręka starego.
—  Co robi kom enda, gdy pułk za­

grożony ? .
— Idzie na przebój pułkowniku !

—  Ta dziewczyna to mój pułk zagro­
żony, ratuj jej honor. ^

— Jestem na roznazy
—- Bierz ją za żonę ! Twym nieskala­

nym honorem ocal honor pułkownika, twern 
czystein imieniem pokryj winę zepsutego 

• dziecka- KaI>itanie, czy zgoda ?
c^ < 2 ggda F1" 1 . nndr/i

Julio *iń-: mówi gwałtownie pOrywi-

mesmia-

jąc ją za rękę i przyprowadzając przed ka­
pitana. —  Oto twój m ąż! • W dwadzieścia 
cztery godzin ślub musi nastąpić... ja  się po­
staram o t o ..

—  A delikwentki co ? 
ło  Piotr.

— Wykonać wyrok! — wtrąca kapi­
tan —  nie może być inaczej. Sąd wojenny 
nie zmienia swego zdania.

;— T a k , tak , wypędzić ! Obie wy­
pędzić...

—  ̂ Pułkowniku, wyrok inaczej brzmi... 
zmieniać nie można.

Piotr wprowadza znowu obie kobiety 
niepewne losu , jaki im marsowy areopag 
przygotował.

Słąwetna. Jadwiga Pochiebuicka, pan­
na doletnia , ochmistrzyni domu pana puł­
kownika , przekonana ■ o zaniedbaniu swoich 
obowiązków, po udowodnieniu takowych w o- 
bec sądu , zdegradowaną zostaje na miesiąc 
jeden jako pomywaczka.

—  Jako żyw o ! — zawoła ciotka — ja 
szlachcianka!

M ilcz ! — krzyknie przyskakując
doń pułkownik, bo inaczej poszlę cię na po- 
licyą...

—  Urodzona Marya M roczek, panna, 
przekonana o sprowadzanie do domu pułko­
wnika, którego była wychowanką —  różne­
go rodzaju gachów... Czy dobrze?..

Pułkownik potw ierdził skinieniem głowy.
— Gachów z ulicy — ciągnął dalej ka­

pitan — ma być wykreśloną z kontroli do- 
łńu1 ̂ pńłkWńika'j, iGj^dCtóńą" jaktń ńiepótem 
dziewczyna , ; z, póżbawieńieńi kiedybądź pra­

wa korzystauia z posagu , jaki miała obie­
cany. Wyrok ten wykonany będzie w prze­
ciągu godzin trzech.

Słyszycie ! — zawołał pułkownik — 
a gdy żadna nie odpowiadała, skinął na 
Piotra. —  Wykonać !

Kiedy Piotr wyprowadzał delikwentki, 
pułkownik wrócił go z d ro g i:

; P iotrze, jedź do magazynu panien 
IG, niech tu przyjedzie która z nich wziąć 
miarę na suknię ślubną panny Ju lii, rozu­
miesz !

—  Rozumiem —  odrzekł stary, gdy zi­
rytowany pułkownik trzasnąwszy drzwiami, 
zostawił dwojga narzeczonych'w gabinecie...

Julia siedziała na krześle zasłaniając 
twarz rękami. W głowie n ie1 mogło jej się 
pomieścić, żeby rozkaz pułkownika brać na 
seryo.

—  Niepodobna —  myślała sobie — że­
by mój lo s , moją przyszłość ca łą , związać 
z tym starym , pretensyonalnym i zdziecin­
niałym kapitanem Niepodobna !... Ale mówił 
to tak seryo... Uiedz , czy stawić opór?...

W umyśle zalęknionej dziewczyny powstał 
taki zamęt myśli pro i contra , ża kaprys 
sprowadzenia owego anonimowego konkurenta 
wydał się tak wielką zbrodnią, iż wobec po­
jęć pułkownika o honorze domu, nie wypa­
dnie jej inaczej, jak ofiarą całego życia od­
pokutować tę lekkomyślność. Brała ją ogro­
mna chęć wybadania, co też kapitan myśli, 
i dlatego przez szpary palców spoglądała na 
niego, pragnąc wyczytać coś z tej pergami­
nowej twarzy... Ale poważna twarz kapita- 

j na jakby statua wykuta z marmuru, nie

mogła jej dać żadnej odpowiedzi. Siedział 
zapaliwszy cygaro, i zdawało s ię , cała jego 
myśl utonęła w śledzeniu rozmaitych prze­
kształceń sinych pasków dymu tytuniowego, 
unoszących się ku sufitowi gabinetu.

Julia udała że płacze —  kapitan nad­
stawił ucha.

— Panno Julio —  rzecze nareszcie — 
po co te desperacye ? rozkaz wydany, rzecz 
skończona...

— A ja nie myślę usłuchać rozkazu — 
odrzekła dziewczyna, spoglądając na niego 
z uwagą.

— O0 ? 1—  spytał powstając z krzesła,
— To, że wcale nie myślę oójśe za pa­

na ; -ani sobie przypuszczaj kapitan, żebym 
ja  zgodziła się dobrowolnie przyznać go za 
męża ; a spodziewam się , że ani w u j, ani 
pan ji -przymuszać mię nie -będziecie...

— Tu pani żadnego nie, ma przymusu, 
jest rozkaz i kwita! Zresztą kapitan nie 
jest tak straszny jak panna sobie wyobraża. 
Znałem ludzi, co w puźińejszym daleko wie­
ku brali jeszcze młodsze od panny dziewczę­
ta, a jakoś...

— Powtarzam, że nie chcę...
— E t , mościa panno, w pułku nie ta­

cy byli zuchy, a jak dano rozkaz , musieli... 
Jakto ? Czy jest wświecie kto... słyszy pani 
czy jest kto, coby się odważył nie wykonać 
rozkazu pułkownika ? Kulą w łeb i do piechoty! 
C hę, ch ę , ch ę , a któżby szedł dobrowolnie 
w ogień, hę?... Giną a idą. Chę, chę, chę... 
i jak idą, ani mru mru... Nie miałem ja 

• wprawdzie1 w mojem życiu wiele/do czynie­
nia z kobietami, ale- kochana;pani,do kroć-



projekt sześciomiesięcznego zawieszenia broni. | 
Przed laty ośw iadczjł raz książę Bismarck, 
że jest przeciwnikiem takiej jawności pu­
blicystycznej, i dopuszcza ją tylko wtedy, 
kiedy sytuacya jest mocno powikłaną i groźną 
a rząd chwieją się w swoich postanowieniach 
rozstrzygających o losie pokoju pragnie za­
sięgnąć informacyi u opinii publicznej lub 
w danym rasie znaleźć w niej punkt oparcia 
do jakiejś inicyatywy śmielszej. Dziś przy­
pominają księciu Bismarckowi te znaczące 
słowa jego i nie bez racyi łączy się z tern 
przypomnieniem niepokojący komentarz. Ale 
owa nota ogłoszona nie jest tak ważną, a- 
żeby uchodzić mogła za praktyczne zasto­
sowanie zasady tak dawno wypowiedzianej i 
co ważniejsza, może już zupełnie zapomnianej.

P r a s a  f r a n c u s k a  przedwcześnie 
tryumfuje, uważając przymierze trójcesarskie 
za rozbite, Najpierw bowiem po tern wszy- 
stkiem , cośmy powyżej powiedzieli o poli­
tyce niemieckiej, niema prawie mowy o tem, 
ażeby przymierze trójcesarskie było zachwia­
ne. Nie braknie owszem objawów niemal co­
dziennie stwierdzających, że przymierze 
to istnieje w takiej sile, jak w pierwszej chwili 
wybuchu zawikłań wschodnich. Francy a nie 
powinna tryumfować dalej i z tego powodu, 
że choćby nawet co do kwestyi wschodniej 
trzy mocarstwa północno-wschodniej Europy 
przestały się zgadzać ze sobą, to jeszcze nie 
wynika z tego, ażeby przestały także zga­
dzać się ze sobą na wypadek, gdyby 
od zachodu wybuchła równocześnie dru­
ga zawierucha, wywołana zachciankami 
odwetowemi i rewindykacyjnemi. W celach 
trój cesarskiego przymierza leżało i leży za­
pewnienie pokoju europejskiego nietylko w 
obec wiecznie burzącego się Wschodu lecz 
także w obec Zachodu, w którym ostatnia 
wojna pozostawiła zarzewie nowych zawikłań. 
Niech dziś Francya spróbuje wyzyskać z 
lekka zawikłanie wschodnie i spowodowane 
niemi naprężenia stosunków dyplomatycznych 
a jutro zmieniłaby się do niepoznania cała 
sytuacya na obu krańcach Europy. Jeżeli 
nieuzasadnionem jest skazywanie na śmierć 
przymierza trój cesarskiego, to prawie mniej 
uzasadnionem jest złośliwe twierdzenie, że 
przymierze to było zupełnie zbytecznem 
przedsięwzięciem. Każde przymierze a więc 
i trójcesarskie nie jest celem , lecz tylko 
środkiem do pewnego celu. Trójcesarskie 
przymierze było środkiem do zapewnienia 
Europie pokoju na Wschodzie i Zachodzie. 
Skuteczność tego środka nie może co do 
Zachodu uledz żadnemu zaprzeczeniu, bo 
faktem jest, że zaraz po pierwszym zjeździe 
monarchów w Berlinie, szybko ostygać za- 
częły w Paryżu tak głośne i gwałtowne nie­
gdyś zachcianki odwetowe. Co do Wschodu 
przymierze trójcesarskie pochlubić się może 
tym skutkiem, że mimo całorocznego trwa­
nia zawieruchy nie wybuchła wojna euro­
pejska, którą przed r. 1872 mógł łatwo wy­
wołać zaraz pierwszy strzał powstańczy w

set potrafię jak trzeba... Jestem delikatny... 
zaręczam będę delikatny, ale rozkaz wypeł­
nię... Żegnam zatem panią, do jutra... i ra­
dzę schować łzy...

—  Dziecinny pan jesteś! — odrzekła 
zirytowana Julia —  pro3zę mię zostawić 
samą...

Kapitan wyszedł ukłoniwszy się z po­
wagą, a wesoła twarz Maryni pokazała się 
z drugich drzwi na lewo.

Nasza pokojówka ubraną była już do 
podróży. Okryta płaszczykiem, w kapelusiku 
na głowie i z torebką na ręce, przyszła po­
żegnać panienkę, z którą wychowała się ra­
zem od najpierwszych lat dziecinnych.

—  Co to jest Maryniu? —  spytała 
przybiegając do niej Julia.

— A cóż , wypędzają mię. Ten stary 
Piotr stoi nad karkiem , tak że nie dał mi 
nawet porządnie złożyć popielatej sukni. .

—  Maryniu , ty nie pójdziesz ztąd, 
albo obie pójdziemy razem ! Niech się dzie­
je  wola Boska , ja uciekam...

  Ale gdzie panienko ? Ja musiałam
się pogodzić z Walentym i idę za niego. 
U kucharzów ej tymczasem najął dla mnie 
stancyę, i proszę panienki, on nie jest na 
wet zły człowiek; powiedział mi: Maryniu, 
ja  ci będę ojcem ... Jaki delikatny... wie że 
nie dostanę posagu...

  A ch , czemuż ja nie mam nikogo,
nikogo na świecie, ooby się ujął za mną ? I

Bośnii i Hercegowinie. Ten skutek i pięciole­
tni pokój na Wschodzie są dla Europy tak 
cennemi zdobyczami, że już za to wdzięczną 
będzie trójcesarskiemu przymierzu.

KORESPONDENCYE
W i e J s ń ,  21 października.

Z Giełdy uspokoiły się n ieco , lubo 
nad sytuacyą europejską cięży ta sama nie­
pewność. Pozorna to tylko sprzeczność. Gieł­
dy mają zwykle dobry węch polityczny, bo 
mają stosunki z światem dyplomatycznym. 
v*ojna jest prawie nieuniknioną, ale jaka 
wojna? Jeszcze przed tygodniem można było 
obawiać się wybuchu w >jny między Anglią 
a Rossyą; pessymiści nawet mówili o wojnie 
między Austryą a Rossyą. Taka wojna mia­
łaby cechę nader groźną, bo następstwa jej 
byłyby nieobliczone. Teraz świat polityczny 
przewiduje tylko następujące ewentualności 
jako jedynie możebne: albo zupełną ule­
głość Turcyi, przez co wszelka wojna stałaby 
się zupełnie zbyteczną, albo wybuch walki 
tylko między Rossyą a Tureyą z rezultatem 
wcale niewątpliwy m, albo też wreszcie wspól­
na działanie Austryi z Rossyą, a w ostatnim 
razie nie przyszłoby zaoewue wcale do 
kroków wojennych, gdyż trudno przypuścić, 
aby Turcya zechciała stawić opór dwom 
tak potężnym mocarstwom, jak Austryą i 
Rossyą.

Są to przypuszczenia możebne. wyklu­
czamy zaś stanowczo ewentualność w i ę k  
s z e j  wojny europejskiej bądź między An­
glią a Rossyą, lub też między Austryą a 
Rossyą. Że zaś Rossyą gotuje się do wojny 
z Tureyą, lub co na jedno prawie wychodzi, 
do okupaeyi kilku krajów tureckich , nie 
ulega wątpliwości, trzeba tylko uwzględnić, 
jakim językiem przemawia rossyjski charge 
iCaffaires w Stambule p. Nelidow, tudzież 
zachowanie się Rumunii, widocznie sprzy­
mierzonej z Rossyą, wreszcie nagłą postawę 
wojenną Grecyi, co do której nawet Presse 
tw ierdzi, że może wkrótce wypowie wojnę 
Turcyi. Pouczające są także artykuły w Fe 
ster Lloyd i National Zig, pierwszy pełen 
rezygnacyi, ostatna j^ełna otuchy, oboje zaś 
zwiastują przymierze niemiecko - rossyjskic, 
oraz cxekucyę przeprowadzoną przeciw Tur­
cyi przez Rossyę a może i Austryę.

Po długich walkach wszystkie trzy 
kluby wiernokonstytuoyjne postawiły inter- 
pelaoyę w Radzie państwa. Pomimo 112 pod­
pisów iuterpełacya zimne znalazła przyjęcie 
w prasie tutejszej, która mniema, że wielkie 
mocarstwo nie może skazać się na bezczyn­
ność. Tagblatt zwie taką politykę abdyka- 
cyą, a Fremdenhldt oczekuje, że Izba wyż­
sza naprawi błąd Izby niższej.

A pan Seweryn ? Możeby mu dać
znać...

—  Nie, nie, nie... wolę umrzeć jak że­
brać o jego miłość, wolę iść aa kapitana.

—  Ależ panienko droga — rzecze Ma­
rynia —  Walenty powiada, że on od trzech 
dni zupełnie stracił przytomność ; tylko sie­
dzi przed biórkiem, i patrzy na fotografią 
panienki i płacze, jak Boga kocham, po ca­
łych nocach płacze...

— To czemuż nie przychodzi ?... Du­
mny, i ja dumna !

—  Kiedyż panienka go odtrąciła; ou 
pewnie nie śmie , ale że kocha panienkę, to 
ja  wiem najlepiej...

— Dla czegóż Walenty przyszedł do 
ciebie ?

— A, co iunego taki tam lokaj, a co 
inuego pan! Nuż by go panienka źle przy­
jęła...

— Zkąd on może wiedzieć, żebym go 
ź le  przyjęła, co ? A jednak żal mi go .. ucz­
ciwy i zacny człowiek. Dalibóg, zkąd mi się 
wziął ten szał, ten kaprys — nie mogę dziś 
pojąć. Żal mi go, jeżeli to prawda, że tak 
desperuje. Nic więcej, tylko ten szafirowy 
kapelusz wszystkiego narobił... Odtąd przy­
sięgam, że ani spojrzę na żaden kapelusz 
w wystawie sklepowej ..

(Oiąg dalszy nastąpi.)

Rada państwa.
—  . I(H )  W iedeń, 21 października (Kor. i 

Gazety Ltoowskiej). Na dzi.fijjszem posiedze- j 
niu Izby n i ż s z e j  Rady państwa JE. p. j 
minister spraw wewnętrznych przedłożył j 
Izbie zapowiedzianą już i tyle upragnioną 
przez kraj nasz ustawę celem z a p o b i e ­
ż e n i a  n i e r z e t e l n y m  w y z y s k i w a -  
n i o m  d ł u ż n i k a  p r z y  i n t e r e s a c h  
k r e d y t o w y c h  do konstytucyjnego zała­
twienia. Nadto dwa inne jeszcze projekta 
rządowe wniesione zostały, z których pierw­
szy obejmuje niektóre zmiany w urządzeniu 
c. k. Namiestnictwa w e radze, drugi zaś od- 
uosi się do d o  t a c y  i k a t o l i c k i c h  
d u s z p a s t e r z y  z f u n d u s z u  r e l i ­
g i j n e g o .

W dalszym ciągu posiedzenia dep. dr. 
S c h a u p  i tow. interpelowali ministra han­
dlu w sprawie p o d w y ż s z o n y c h  przed 
niedawnym czasem maxymalnych t a r y f  ko­
lejowych. Interpellaut zapytuje, co spowo­
dowało ministerstwo handlu, bez względu 
na wniesione przedłożenie, czynić kroki w 
drodze administracyjnej przy uregulowaniu 
tej kwestyi, dalej czy ministerstwo zamyśla 
dalej obstawać przy rzeczonym projekcie 
lub odstąpić od niego, wreszcie co spowo­
dowało ministerstwo do przyzwolenia na pod­
wyższenie taryf maxymalnyoh na kolejach ?

Następnie po załatwieniu drobniejszych 
spraw dep. dr. B a r e u t h e r  uzasadnił swój 
wniosek w sprawie legalnego unormov7ania 
spraw konkursowych przy wszystkich dzie­
łach sztuki, które powstać mają z publi­
cznych funduszów, poezem w trzeciem czy­
taniu przyjęto ustawę o organizacyi publi­
cznej służby zdrowia.

Z porządku dziennego następuje dru­
gie czytanie wniosku dep. dr. P r o m b e r a  
w sprawie ustanowienia pragmatyki słu­
żbowej dla urzędników państwa. Wydział 
wysadzony dla tego wniosku proponuje ze 
względu na rezolucję z d. 4 marca 1873 
wezwać rząd , w razie gdyby przedłożenie 
pragmatyki służbowej na początku następnej 
sessyi nie było możliwem . do przedłożenia 
ustawy, któraby zaprowadziła 1) ustne kon- 
tradyktóryczne postępowanie przed senatami 
dysc.yplinarnemi, złożunemi po części z urzę­
dników stanu sędziowskiego dla traktowania 
przestępstw dyscyplinarnych, 2) któraby po­
wtórnie wezwała Rząd do usunięcia dotych­
czasowych tajemnych tabeli kwalifikacyj­
nych, 3) a wreszcie umożebuiła zapewnienie 
pensyj dla wdów po urzędnikach,

Dep. P r o m  b e r  uważa za obowiązek 
rządu starać się o materyalne dobro swych 
urzędników, tudzież pamiętać o tem, aby 
zakres ich praw i obowiązków ściśle był 
oznaczony. W obydwóch tych kierunkach 
zachodzą teraz luki, albowiem normy obe­
cnie regulujące stosu md: urzędnika do pań­
stwa, są niedostateczne wobec zmienionych 
po największej części stosunków życia. Nie­
dostatkom tym tylko pragmatyka służbowa 
zapobiedz może.

Dep. dr. V o s n j a r popiera wniosko­
dawcę, przytaczając na przykład fakt, który 
się wydarzył w Idrii. Urzędnik pewien sądu 
górniczego, dlatego, że głosował przy w ybo­
rach gminnych za kandydatem narodowym, 
suspondowany został z urzędu.

Na tem zakończono porządek dzienny.
Dep. D i i r r n b e r g e r  i tow. wnoszą, 

uoy przy obradach przedwstępnych nad pro­
cedurą cywilną, w wj dziale zgodzono się na 
krótsze i praktyczniejsze od obecnego regu­
laminu traktowanie.

W końcu nareszcie odczytaną została 
następująca interpela/ja, dep. bar. E i c h -  
h o f f  a,  dr. H e r b s t a, i dr. I l o f f e r a ,  
jako przywódzców wszystkich trzech zjedno­
czonych frakcyi wi e rnokonsty tucy j uy eh :

1. Czy Rząd cesarski wywarł, jak to 
jest jego obowiązkiem, jakikolwiek wpływ na 
prowadzenie spraw zewnętrznych w kwestyi 
wschodniej i w jakim kierunku, i czy rząd 
gotów wziąć na się odpowiedzialność za po­
litykę, której w tej kwestyi trzyma się mo­
narchia austryacko-węgierska ?

2 Czy Rząd cesarski wywarł wpływ 
swój także i w tym kierunku, aby w razie 
wybuchu wojny dla Austro-Wegier pokój był 
zapewniony, tudzież aby wszelkim dążeniom 
ku nabyciu obcego terrytoryum zapobieżono ? 
Czy Rząd Cesarski zamyśla dalej w tym kie­
runku być czynnym ?

Prezydujący oświadcza, iż zakomunikuje 
tę interpellacyę prezesowi ministrów.

Następne posiedzenie we w t o r e k

Sprawozdanie naszego korespondenta 
wiedeńskiego z 196 p o s i e d z e n i a  I z b y  
d e p u t o w a n y c h  z dnia 19 b. m. uzupeł­
nić musimy następującemi szczegółami:

Preliminarz budżetu państwowego na 
r. 1877 przedłożony przez p. ministra skar­
bu, zawiera następujące cyfry:

I. W y d a t k i :
Utrzymanie dworu 4,650.000 złr.
Kancelarya cesarska 74.04 L
Rada państwa 1,466.282
Trybunał państwa 22.000
Rada ministrów 749.815
Wydatki wspólne 7 8,930.798
Minist. spraw wf u. 18.209.042

„ obrony kraj. 8,439.800
„ oświaty 18,523.622
„ skarbu 70,007 030
„ handlu 23,045.819
„ rolnictwa . 11,184.970
„ sprawiedliwości . 21,314.650

Najw. Izba obrachunku va 158.000
Emerytury . 13,415.718
Subwencje i dotaeye ■ 26,520.920
Dług państwowy . 107,111.340
Admiuistracya tegoż 739.300

R a z e m 404,563.147 złr.
II. D o c h o d y :

Rada ministrów 463.800 złr.
Minist. spraw. wewn. . 1,104.494

„ obrony krajowej 35.694
„ oświaty 6,929.038
„ skarbu 318,692.007
„ handlu 19,170 000
„ rolnictwa . 10,568.400
„ sprawiedliwości . 392.900

Emerytury 41 510
Subwencye i dotacje 26.072
Dług państwa 18,294.370
Administracja tegoż . 10.600
Ze sprzedaży własn. skarb. 230.000 
Dochód z likwidacyi, reszty

aktywów b, kasy centr 2,000.000
R a z e m  377,931.885 ztr.

Bardzo wierne śtresz zenie expose p. 
ministra skarbu podane przez korespondenta 
uzup Iniamy następującemi szczegółami: Po 
wyliczeniu wszystkich pozycyj budżetu na 
r 1877 i po ich porównaniu z pozycyami 
budżetu na rok 18/6, nareszcie po wykaza­
niu, które pozycye budżetu na rok 1877 są 
wyższe od analogicznych pozycyj budżetu na 
rok 1876, przemówił br. P r e t i s ,  w sposób 
następujący: „Pomimo że niedobór w roku
1877 będzie prawdopodobnie o cztery milio­
ny mniejszy niż w r. 1876, jesteśmy w tem 
niemiłem położeniu, że będziemy musieli do - 
magać się kredytu publicznego. Przed rokiem 
pozwoliłem sobie przedstawić panom, że nie­
dobór w budżecie nie jest wynikiem nieure­
gulowanej gospodarki, lecz skutkiem ekono­
micznego rozwoju państwa. Wskazałem już 
przed rokiem, że wcale znaczne oszczędności 
z lat poprzednich, które mogły być użyte 
na pokrycie niedoboru, zużytkowaliśmy na 

, nadzwyczajne cele, których owoce wkrótce 
zbierać będziemy. Mogę już dzisiaj zapewnić 
panów, że w roku 1818 zbierać będziemy 
owoce pracy naszej. Jednem z źródeł, z któ­
rych czerpać będziemy znaczniejsze dochody, 
będą bezpośrednie podatki. Ugody zawarto 
z rządem węgierskim mają przedewszystkiem 
to na celu, ażeby przez pomnożenie docho­
dów clowych, przeznaczony i h ua wspólne w y­
datki, zmniejszyć kwoty w obu połowa u 
monarchii Celem opodatkowania oleju skal 
nego, odpowiadającego zamierzonemu pod • 
wyższeniu cła dowozowego, przygotowano 
projekt ustawy, a reforma opodatkowan a 

l wódki i cukru, uznana przez wszystkich za 
konieczną, postąpiła już do tego stopnia, że 

I obie połowy monarchii zgodziły się na re­
formę. Projekty ustaw, które zostaną panom 
przedłożone równocześnie z iunemi sprawa­
mi ugodowemi, mogą wejść w wykonanie w 
roku 1878 i polepszą niezawodnie nasze do­
chody . Niejednokrotnie wskazywałem panom 
konieczność przeprowadzenia reformy podat­
ków bezpośrednich i jestem przekonany, źo 
sprawra ta została tu życzliwie przyjętą. Mi­
mo to muszę nadmienić, że stoimy jeszcze 
daleko od celu. Przeprowadzenie ustawy o 
podatku gruntowym jest w toku od r. 1809 
i chociaż nie zaniedbano niczego, coby m o­
gło wpłynąć na szybkie wykonanie tej pra­
cy, mimo to nie można przypuszczeń, że 
sprawa ta będzie załatwiona przed upływem 
kilku lat. Po wyłuszczeniu, że zupełna re­
forma systemu podatkowego w Austryi wy­
magać będzie jeszcze 8 do 10 lat, przeszedł 
pau minister do treści sześciu ustaw podat­
kowych, które przedłożył Izbie.

Politische Correspondenz pisze o exposń 
p. ministra, co następuje : Wywód p. ministra 
zwróci na siebie uwagę całej monarchii. 
Wniesione przez niego projekta ustaw mają 
na celu zainaugurowanie ery przejściowej na 
polu bezpośredniego opodatkowania przez 
usunięcie wielkich ciężarów, jakie za sebą 
pociąga obecny system podatkowy i przez 
zaprowadzenie osobistego podatku dochodo­
wego a rezultatem tych reform będzie zna­
czne podwyższenie dochodów państwowych 
obok znacznego zniżenia ciężarów podatko­
wych. Komu nie jest obcą historya austry- 
ackich reform podatkowych, kto z nieuprze- 
dzeuiem spogląda na ową długą i mozolną 
pracę, jakiej musieli się podjąć ci, któizy 
dążą do tych reform , ten z radością nmsi 
powitać postanowienie rządu dążące do ry­



chłego usunięcia obecnego systemu opodat­
kowania. Ale przypatrzmy się bliżej sześciu 
projektom przedłożonym przez p. ministra. 
Dążą one do zerwania z dotychczasowym 
systemem dodatków państwowych, do znie­
sienia podatku dochodowego, zaprowadzonego 
patentem z d  10 i 29 października 1849 r., 
do zniżenia podatków zarobkowych i do ich 
ustalenia, do usunięcia niejednostajnego po­
boru tych ostatnich podatków i do uzupeł­
nienia ubytku przez zaprowadzenie osobi­
stego podatku dochodowego. Pierwszy pro­
jekt ustanawia przyszły wymiar podatku 
gruntowego, który zostanie wymierzony w 
wysokości 24°/o od czystego dochodu, przezco 
obecna cyfra procentowa zniży się o 2ik°lo 
Tam, gdzie katastralny dochód czysty nie 
stanowi podstawy podatkowej, zatrzymany 
zostanie ten sam stosunek między obecną a 
przyszłą opłatą podatkową. W ogóle uzy­
skany zostanie przez tę ustawę opust w po­
datku gruntowym w wysokości 10°/o. Drugi 
projekt o podatku domowym, zawiera również 
znaczny opust w podatku domowo-czynszo- 
Wym, który tak w Wiedniu, jakoteż w wielu 
stolicach krajowych i w znaczniejszych mia­
stach bywa pobierany w wysokości 26%°/o 
od czynszu opłacanego. Ten sam projekt 
ustawy znosi zarazem niejednostajność, która 
na tem polega, że dochód z domów w tych 
miejscowościach, które patentem z d. 10 
Października 1849 zaliczono do zakresu tak 
zwanego rozszerzonego podatku czynszowe­
go , zostanie opodatkowany według korzy­
stniejszego wymiaru, chociaż w tych miej­
scowościach ma miejsce wydzierżawianie tak 
samo, jak w głównych miastach krajowych 
tudzież w miejscowościach, podlegających 
pierwotnemu podatkowi domowo - czynszo­
wemu. W konsekwentnem. przeprowadzeniu 
Podziału miejscowości na takie, które mają 
opłacać podatek domowo-czynszowy i na 
takie, które będą miały opłacać tylko po­
datek domowy, odpadnie ten ostatni po­
datek w tych miejscowościach, w których 
dotychczas odliczano go od podatku do- 
inowo-czynszowego. Jest to postanowienie, 
które każdv musi uznać za korzystne. 
^  trzecim projekcie spotykamy się z bar* 
dzo ważuem postanowieniem, że ogólna 
sunia podatku zarobkowego od przedsię­
biorstw już obecnie opodatkowanych i nie­
których innych przedsiębiorstw, które w myśl 
§• b ustawy będą musiały opłacać podatek 
zarobkowy, nie może przekraczać kwoty 9 
milionów. Czwarty projekt o ściąganiu po­
datku rentowego od kuponów i dywidend 
bliżej w ustawie określonych, stal się konie­
cznością w skutek zniesienia ustawy o po­
datku dochodowym, według którego te od ­
setki i dywidendy miały być oprocentowane 
W trzeciej klasie dochodowej. Nowy projekt 
ustawy opodatkowuje tylko odsetki publi­
cznych funduszów i stanowych obligacyj, 
tudzież pożyczek krajowych i akcyj towa 
rzystw akcyjnych nie ulegających opłacie 
podatku zarobkowego, do których należy 
obecuie tylko austryacki bauk' narodowy. 
Ditlszem następstwem zniesienia podatku do­
chodowego jest piąty projekt, który zawiera 
postanowienia o opodatkowaniu towarzystw 
a fajnych i przedsiębiorstw, obowiązanych 
pu leżnie składać rachunki. Szereg przed- 

m*nistra zamyka szósty projekt o 
toi A P° at-bu dochodowym. Istota i cel
nnndntko ■as W Auatryi nieznanej formy 
opodatkowania zostały już wszechstronnie 
omowione a zalety tego podatku są tak wi­
doczne, że me pozostaje, jak tylko wyrazić 
życzenie, ażeby wspólnym usiłowaniom or­
ganów rządowych i opodatkowanych powio­
dło się przeprowadzić tę ustawę w takim 
duchu, w jakim wypracował ją p. minister.

W budżecie m i n i s t e r s t w a  o ś w i e ­
c e n i a  jest pomiędzy wymogami funduszów 

kwota 1,137,246 zł. ma prowizo- 
ryczne polepszenie kongruy duchowieństwa 
tatolickiego Ta kwota została wstawioną 
na podstawie najwyższego postanowienia z 

. 20 sierpnia r. b. i zastąpi kwotę 600.000 
z . wstawioną w budżet na r. 1876 a prze­
znaczoną na zapomogi dla duchowieństwa 
katolickiego. Z kwoty 1,137.246 zł. wyzna­
czono na r. 1877 dla Galicyi 238.000 zł., 
ICO nnooSZ€iJ Austryi 173.886 zł., dla Czech
169.082 zł dla Morawy 111.300 zł., dla
Styryi 105 000 z ł ,  dla Tyrolu 91.000 zł., 

Austryi 50.340 zł., dla Dalmacyi 
44.000 zł., dla azląska 30.500 zł., dlalstryi 
28.004 zł-- dla Karyntyi 26.110 zł., dla 
kram y 23.408 zł., dla Yoralbergu 13 582 zł , 
dla Salzburgu 10.312 zł., dla Gorycyi 8700 
zł dla Tryestu 6168 zł., dia Bukowiny 
4794 zł., dla Krakowa 3000 zł.

w skutek zażalenia o uzupełnienie płacy 
i emerytury i w skutek zażalenia o przy­
znanie poburów 11 klasy dyet. D. 26 b. m. 
w przedmiocie sporu kompetencyjnego mię­
dzy władzą sądową a ;>dmmistracyjną i w 
przedmiocie zażalenia o przyznanie drugiego 
a względnie najwyższego stopnia płacy 10 
klasy dyet; dnia 27 b. m. w przedmiocie 
dwóch sporów kompetencyjnych między wła­
dzami sądowemi a administracyjnemu i wsku­
tek zażalenia o przyznanie dziewiątej klasy 
dyet i najwyższego stopnia płacy tej klasy.

— l)nia 29 b. m. odbędzie się w Pola 
uroczyste odsłonięcie pomnika, wystawionego 
przez korpus oficerski i urzędników ces. ma 
rynarki dla ś. p. Cesarza Meksykańskiego 
Maksymiliana.

— Z Budapesztu otrzymała Wien. Ztg, 
następujące doniesienie: D. 20 b. m. o go­
dzinie 6 zrana wyjechał Najj. Pan w towa­
rzystwie adjutanta br Mondla na polowa­
nie, w którem wziął udział br. Andrassy. 
O godzinie 3 popołudniu odbyła się pod 
przewodnictwem Najj. Pana Rada ministrów, 
w której wzięli udział wszyscy w Budapesz­
cie bawiący ministrowie. O godzinie 6 wie­
czorem odbyła się znowu Rada ministrów 
pod przewodnictwem Tiszy. Dzień wyjazdu 
Najj. Pana z Budapesztu nie jest jeszcze 
oznaczony.

—  Państwowy minister skarbu br. 
Hofmaun, konferował d. 20 b. m. dłuższy 
czas z węgierskim ministrem skarbu, panem 
bzellem.

—  Generał broni, br. Mollinary, otrzy­
mał 6-tygodniowy urlop i wyjechał do Włoch

SPRAWI MONARCHII
Dnia 25 b. m. i w  dniach następnych

odbędą się przed c. k. trybunałem państwo­
wym następujące rozprawy : Dnia 25 b. m

Gazeta Lwowska z dnia 23 października 1876.

SPRAWI ZAGRANICZNI
(Missya lorda Loltns}.

Z powodu zapowiedzianej missyi am 
basadora angielskiego w Petersburgu, lorda 
Loftus do Ltw&dyi, umieszcza wiedeński 
Fremdmblatt następujące uwagi: „Missya 
ta jest oznaką szczerych usiłowań pokojo • 
wych gabinetu angielskiego , lecz z drugiej 
strony dowodzi także stanowczej decyzyi, 
aby być przygotowanym na wszelkio wy 
padki. Kto choć trochę obznajomiouy jest 
z dziejami wojny krymskiej, temu wiadomo, 
że cesarz Mikołaj zbałamucony cbwiejnością 
hr. Aberdeena i agitacjami Cobdbna i Brighta 
był pewuym, że Anglia w stanowczej chwili 
ustąpi. W tem przekonaniu przesłał ce­
sarz rossyjski przez księcia Menżykowa ul­
timatum, rozkazał swojej armii przekroczyć 
Prut, i wydał Pawłowi Nachimow! ów roz­
kaz, który stał się przyczyną zniszczenia 
fioty tureckiej pod Sinope, a dla Angin 
i Francyi był bezpośrednią prowokacją. Da­
remnie lord Palmerston od samego początku 
nalega! w gabinecie na to, aby Rossyi za­
raz w sposób niedwuznaczny wyznaczono 
lioię, na której przekroczenie Anglia zezwo­
lić uie może. Wojna krymska powstała z ca­
łego szeregu nieporozumień i Anglia znala­
zła się w wojnie nie wiedząc nawet, jak się 
to stało. Lordowie Beaconsfield i Derby 
starają się obecnie uniknąć tego. Chcą om 
aby się sytuacja wyjaśniła, aby gabinet pe­
tersburski wiedział dokładnie, na które punk- 
ta Anglia główną kładzie wagę, i których 
Rossyi tknąć się nie pozwoli. Bosfor, Dar- 
danelle, granica turecko - rossyjska w Azyi, 
przystań karawanowa w Trapezuncie, oto 
punkta, do których polityka angielska głó­
wną przykłada wagę. Tam kollidują intere­
su angielskie z rossyjskiemi, i nie pomylimy 
się zapewne, twierdząc, że lord Loftus ma 
polecenie zakomunikować carowi nietylko 
życzenia pokojowe królowej Wiktoryi, ale 
także postanowienie rządu bronienia za ka­
żdą cenę interesów angielskich w punktach 
wspomnianych. Missya ambasadora angiel­
skiego ma charakter wybitnie pokojowy, 
przyczynić się bowiem może do wyjaśnienia 
sytuacyi, a każdy doświadczony polityk wie 
dobize, że wojny powstają zawsze tylko 
z dwuznacznych i niejasnych sytuacyj. O 
Egipcie nie będzie zapewne mowy, gabinet 
angielski uważa ten kraj za związany tak 
ściśle z żywotnemi interesami Indyj, że od­
rzuca wszelką w tym względzie dyskussyę, 
i na razie nie chce uwzględniać tam ża­
dnych interesów, oprócz specyficznie angiel­
skich. W tych kilku słowach wskazałem wam, 
jak sądzę, kierunek i tendencyę missyi lor­
da Loftus.®

i* Petersburga).
Z Petersburga otrzymała Polit. Corr. 

następującą korespondencję z 16 b. m- Peł­
nomocnik rossyjski w Konstantynopolu, Ne- 
lidów, otrzymał dziś polecenie oświadczyć 
Porcie w sposób stanowczy, iż Rząd rossyj­
ski nie możo zgodzić się na zawarcie p ro­
ponowanego przez Fortę 6miesięcznego za­
wieszenia broni. Oznajmiono bowiem z Bel­
gradu, że przyjęcie tureckich warunków ro- 
zejinu przyniosłoby więcej szkody, niż cały 
szereg bitw przegranych, a z drugiej strony

życzenie Porty, aby Rossya udzieliła rękoj­
mi wstrzymania dalszych wysyłek ochotni­
ków do Serbii, jest insynuaeyą, której żadne 
mocarstwo od Rossyi domagać się niema 
prawa, tem mniej zaś Turcya, która po 
okrucieństwach popełnionych w Bułgaryi u- 
traciła prawo zabierania głosu w koncercie 
mocarstw europejskich. Rząd rossyjski za­
chowuje się w obec objawów sympatyi na­
rodu rossyjskiego dla chrześcijan na półwy­
spie bałkańskim zupełnie biernie, a zresztą 
cały ten ruch jest sprawą tak czysto we­
wnętrzną, że poruszenie tej kwestyi ze stro­
ny Porty i to jeszcze w formie warunku, 
musi być uważanem za prowokacyę. Gabi­
net rossyjski widzi się spowodowanym pono­
wić dawniejsze żądanie mocarstw co do sze­
ściotygodniowego rozejmu z tą jednakowoż 
różnicą, żeby rozejrn ten miał zastosowanie 
nietylko do Serbii i Czarnogóry, ale także 
do Bośnii, Hercegowiny i Bułgaryi.

Powrót dworu cesarskiego z Liwadyi 
naznaczony na 29 listopada. Stan zdrowia 
cesarza Alexaudra jest zupełnie zadowalnia- 
jący. W Liwadyi bawią obecnie oprócz księ­
cia następcy tronu, który niezadługo udać 
się ma w ważną podróż polityczną do kilku 
dworów, i dwóch braci jego, kanclerz pań­
stwa książę Gorczaków, miuistor wojny Mi- 
lju tyn , minister finansów Reutern, szef 
floty czarnomorskiej, ambasador lgnatiew i 
generałowie Obruczów i ^iepokojczycki. Tu 
w Petersburgu znajduje się obecnie tylko 
minister spraw wewnętrznych Timaszew, i 
minister dóbr skarbowych, Wałujew. Mini­
ster sprawiedliwości hr. Pahlen bawi w swych 
dobrach w Kurlandyi, a minister komunika- 
cyj Possjet odbywa podróż inspekcyjną po 
kolejach.

Porozumienie między Austryą a Ros- 
syą oparte jest na tak silnych podstawach, 
że wspólne postępowanie obu tych mocarstw 
w kwestyi wschodniej można uważać za za­
pewnione. W lutejszych kolach rządowych 
wielką do tego porozumienia przykładają 
wagę. Rossya, tak mówią, może wspólnie z 
Austryą przeprowadzić wszystko, bez Austryi 
zaś tylko warunkowo wszystko.

Wyjazd gen. Ignatiewa z Liwadyi do 
Konstantynopola nastąpić ma dziś jutro. Nie 
jest rzeczą nieprawdopodobną, że generał 
lgnatiew przedkładając sułtanowi nową kre­
dy ty wę, wręczy mu zarazem somacyę, której 
następstwa mogą być decydującemu®

(Nowa konstytucja turecka).
Rząd turecki przedłożył do aankcyi 

sułtańskiej następujący projekt konstytucyi:
§. 1. Medżliss Umumi (powszechne 

zgromadzenie) dzieli się ua dwie Izby (Daire). 
Pierwszą Izbę składać będą delegowani, wy­
bierani podług systemu powszechnego głoso­
wania. Izbie tej będą przy sługiwały nastę­
pujące prawa (w akaif): najwyższa kontrola
nad dochodami i rozchodami państwa, nie­
mniej układanie budżetu państwa; narady 
nad wszystkiemi prawami i ustawami pań­
stwa. Liczba członków tej Izby wynosić bę­
dzie przynajmniej 120 osób. Posiedzenia od­
bywać się będą trzy miesiące a to od 1 gru­
dnia aż do końca lutego. Przedłużenie sesyi 
zależy od sułtana. Wybór nowych członków 
następuje po upływie lat trzech. Tym celem 
trzecia część członków występuje każdego 
roku z Izby ; na ich miejsce obiera się nowych 
członków. Ta część powszechnego zgroma­
dzenia nazywać się będzie Medżliss Mebu- 
szan t. j. rada deputowanych.

Członków drugiej Izby wybiera i mia­
nuje rząd cesarski. Izbie tej przysługuje 
prawo rewizyi uchwał i praw powziętych w 
izbie deputowanych. Izba druga potwierdza 
lub odrzuca uchwały i prawa lub też odsyła 
je napowrót izbie deputowanych celem po­
czynienia w nich potrzebnej zmiany. Człon­
kowie tej izby mają się pod tym względem 
zastosować do pewnych speoyalnych przepi­
sów. (Uwaga: do szeriatu, który zakres ich 
władzy bliżej określi). Izba ta składająca się 
przynajmniej z trzydziestu a najwyżej z pięć­
dziesięciu członków będzie «się nazywała 
Medżliss ASyan (rada notablów). Rozpo­
rządzeniem cesarskiem oznaczony zostanie 
dzień zebrania tej izby.

§. 3. Regulamin przepisujący sposób, 
w jaki poddani rozmaitych narodowości wy­
bierać będą deputowanych, zostanie wkrótce 
wypracowany i ogłoszony. Aby nie tracić 
czasu, przyjęto na rok bieżący osobny system 
wyborczy. Deputowanych prowincyi będą na 
rok bieżący wybierali członkowie rady admi­
nistracyjnej miast głównych wilajetu, san 
dżaków i kazasów. Członkowie tej izby wy­
bierani przez ludność będą uważani jako 
prawdziwi reprezentanci narodu.

§. 4. Aby publiczność — stosownie do 
życzenia objawionego w hacie cesarskim — zu­
pełne miała zaufanie do deputacyj, będą one 
obierane jedynie z pomiędzy osób , które 
znane z swych dobrych obyczajów niczem 
nieposzlakowaną cieszą się sławą. Depu­
towany musi mieć przynajmniej lat 25, 
być wolnym od wszelkiej kary i winien po 
siadać grunt lub dom mały esy wielki w

swym kraju rodzinnym. Każdy poddany 
ottomański odpowiadający powyższym wa­
runkom a przejęty miłością ojczyzny i gor­
liwością dla dobra publicznego, ma prawo 
być wybranym do Izby deputowanych. Ka­
żdy zostający w służbie urzędnik publiczny 
zostawszy deputowanym winien podać się do 
dymissyi. Rozporządza się, aby przybyli 
z rozmaitych wilajetów deputowaui nie uwa­
żali się bynajmniej za posłów jednej pro­
wincyi lub jednej klasy ludu, lecz jedyuie za 
reprezentantów ludności całego państwa w 
ogólności.

§ 5. Wygotowano specyalne spisy
oznaczające liczbę deputowanych, których 
każdy wilajet ma wybrać. Pojedynczy depu­
towani, których liczba jest oznaczona , będą 
wybierani przez członków wskazanych z stro­
ny rad administracyjnych kazasów, sandża- 
ków i stolicy każdego wilajetu. Wybory bę­
dą się odbywały w następujący sposób; mu­
zułmańscy i niemuzułmańscy deputowani 
będą w każdym wdajecie wybierani przez 
członków obwodowych rad administracyjnych. 
Do kaimakamów kazasów, stojących pod ju- 
rysdykcyą wilajetu, wydany zostanie reskrypt, 
w którym będzie bliżej oznaczoną liczba 
muzułmańskich i niemuzułmanskieh deputo­
wanych. Każdy członek rady administracyj­
nej spisze imiona tych osób, które obiera a 
które mieszkając w tym wdajecie odpowia­
dają wszystkim warunkom przepisanym w 
§ 4 . Liczba wpisanych imion musi się ró­
wnać liczbie deputowanych tak muzułmań­
skich jak niemuzulmańskich mających się 
obrać w wdajecie. Urzędnicy rządowi przy 
głosowaniu rad nie będą wywierali żadnego 
wpływu. Te karteczki, ua których każdy 
wyborca winien się podpisać, będą w za­
mkniętych kopertach przesłane generalnemu 
gubernatorowi prowincyi, w kazasach za po­
średnictwem podgubernatorów, w sandżakach 
za pośrednictwem mutessarifów. Te rozmaite 
kartki wyborcze nadesłane do głównej wła­
dzy wilajetu mięszają sią z kartkami odda- 
nemi przez członków rady administracyjnej 
stolicy wilajetu. Następnie powołuje general­
ny gubernator zgromadzenie, które składać 
się może najwyżej z piętnastu członKÓw. Je­
dynie wyżsi urzędnicy państwa i naczelnicy 
władz religijnych mogą wziąć udział w tem 
zebraniu zostającem pod przewodnictwem 
generalnego gubernatora. W obec tego zgro­
madzenia otwierają się karteczki wyborcze. 
Następnie liczone będą głosy a ci z kandy­
datów, którzy najwięcej głosów otrzymali, 
zostaną mianowani deputowanymi. W razie 
równości głosów rozstrzyga losowanie. Kar­
teczki wyborcze i protokół posiedzenia za 
pośrednictwem generalnego gubernatora ode­
słane zostaną do Konstantynopola.

§. 6. Ponieważ zapadła uchwała, aby 
otwarcie Izby deputowanych nastąpiło 1 
grudnia b. r. a sesya trzy miesiące trwać 
będzie, dlatego wybrani deputowani, zaopa­
trzeni w pismo gubernatora udadzą się do 
Konstantynopola. Deputowani muszą być 
nadto zaopatrzeni w masbatę zawierającą 
pieczęć rady administracyjnej i liczbę otrzy­
manych głosów.

§. 7. Stolica (t.j. Konstantynopol) wraz 
okolicą, będzie podzieloną na dwadzieścia 

okręgów wyborczych. Każdy okręg wyborczy 
wybiera dwóch mężów, którzy znów wybie­
rają deputowanych dla Konstantynopola i 
okolicy. Owych zaś mężów mających wybrać 
deputowanych w taki wybiera się sposób: 
W każdym okręgu wyborczym utworzy się 
komisya złożona z notablów. Męzcy mie­
szkańcy tego okręgu, będący poddanymi otto- 
mańskimi a mający przynajmniej lat 25 zo­
staną zawezwani, aby wskazali tych dwóch 
mężów, którzy wybrać mają deputowanych. 
Tym celem sporządzi komisya listę, na któ­
rej każdy zapisze imię tej osoby, którą o- 
biera na wyborcę. Otrzymujący większość 
głosów zostaną mianowani wyborcami. Obrani 
w ten sposób delegowani dwudziestu okrę­
gów stolicy z okolicą zbiorą się w miejscu 
wskazanem przez rząd cesarski celem wy­
brania deputowanych, których liczbę się o- 
znaczy. Przy wyborze tym tak samo się po­
stąpi jak przy wyborze kolegiów rady ad­
ministracyjnej dla pojedyńczych prowincyi. 
Każdy delegowany napisze na osobnej karcie 
imiona tych osób, które wybiera na depu­
towanych a które odpowiadają warunkom 
podanym w §. 4. Te rozmaite karteczki wy­
borcze podpisane przez delegowanych, zosta­
ną przesłane w zamkniętych kopertach do 
ministeryum policyi, które je  wręczy radzie 
państwa. Ta ostatnia przystąpi do spraw­
dzenia kartek wyborczych i to stosownie do 
przepisów wydanych dla wilajetów. Kandy­
daci, którzy mieli większość głosów, otrzy­
mają swe karty jako deputowani a nazwiska 
ich natychmiast zostaną ogłoszone.

§. 8. Deputowani będą otrzymywali 
codziennie w Konstantynopolu wynagrodze­
nie pieniężne jako też koszta podróży do do­
mu. Prowincyonalne kasy rządowe zaś za­
płacą deputowanym swych wilajetów koszta 
podróży do Konstantynopola i to stosownie 
do odległości podług uormy, jaką się za-
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chowuje względem urzędnika zostającego w 
służbie czynnej a mającego 3000 piastrów 
pensji. Skoro dwie trzecie deputowanych 
przybędzie do Konstantynopola, rząd cesar­
ski nie czekając przybycia innych, stosuwnie 
do rozporządzenia cesarskiego natychmiast 
przystąpi do otwarcia Izby.

(Sprawa wschodnia.)
Z Londynu 20 b. m. donoszą: Rezul­

tat wczorajszej rady ministrów jest zdaniem 
Tmiesa następujący. Gabinet zebrał się na 
to tylko, aby stwierdzić uchwały kraju Woj ­
na między Rossyą a Turcyą uważana jest za 
nieuniknioną, ale gabiuet nic nie uczynił, 
coby mogło usprawiedliwiać obawę udziału 
Anglii. Kie ma zamiaru stawiać ultimatum. 
ani też wypowiadać wojnę bezpośrednio lub 
z woły v, ać parlament na sesyę jesienną. Re­
zultat obrad nie wymaga bynajmniej stano 
wczego rozstrzygnięcia, ale wojna Rossyi z 
Turcyą nie tworzy sama z siebie ewentual­
ności, któraby wymagała naszego wdania się. 
Anglia ani przez traktaty, ani przez moral­
ne zobowiązania nie jest powołaną do b ro ­
nienia jednego z dwóch państw przeciw dru­
giemu. Rząd zastrzega sobie zupełną wolność 
działania na wypadek, gdyby naruszenie in­
teresów handlowych Anglii miało wymagać 
kiedyś interwencyi.

— Nota udzielona dziennikom pary­
skim z ministerstwa spraw zagranicznych 
zapewnia, że istnieją widoki utrzymania po­
koju, i że między Londynem a Liwadyą u- 
kłady są w toku.

- Rossya stara się u bankierów paryskich 
o pożyczkę 100 miiionów rubli. Kiedy pyta­
no poufnie Leona Say, czy rząd pozwoli na 
taką pożyczkę, odpowiedział ten minister, 
że nie to nie obchodzi rządu. Niech sami 
bankierowie zastanowią się, czy Francya po­
winna swym oszczędzonym groszem dostar­
czać Rossyi środków do prowadzenia wojny.

(W ojna a finanse.)
Do prowadzenia wojny potrzeba według 

znanego powiedzenia pieniędzy, pieniędzy i je ­
szcze raz pieniędzy. Owóż przyjaciele pokoju 
zaczerpnąć mogą otuchę w fakcie, że ani Ros­
sya, ani Porta me ma tego środka rerum geren- 
darum. Porta liczy na to, że skoro będzie 
musiała chwycić za b ro ń , ażeby odeprzeć 
napad rossyjski, natychmiast jej się otwo­
rzą kasy angielskie. Rachuba ta jest oparta 
na przypuszczeniach, w których dążności 
Anglii rozumie się ważną odgrywają rolę, 
a dążności te odpowiednio do charakteru 
angielskiego muszą być koniecznie pukojo- 
wemi. Z drugiej znów strony Rossya w tak 
wysokim stopniu ogołocona jest z wszelkiej 
gotów ki, że bez obcej pomocy materyalnej 
w żaden sposób nie mogłaby przez czas dłuż­
szy prowadzić wojny. Walki z samą Turcyą 
nie obawiałaby się zapewne Rossya w na­
dziei rychłych zwycięztw, ale każde zawi- 
kłanie z jakiem trzeciem mocarstwem wy­
czerpałoby od razu jej środki pieniężne i na 
największe wystawiłoby ją niebezpieczeństwa. 
Oto punkt, w którym wojownicze zachcianki 
zależą od innych mocarstw, a mocarstwa te, 
o które tu przedewszystkiem chodzi, są po­
kojowo usposobione i w takim też działają 
duchu. Dowiadujemy się, mówi Nat. Ztg., z 
której ten artykuł bierzemy, że Rossya usi­
łowała zaciągnąć pożyczkę w Hollandyi, ale 
jej się to nie udało. Pozostaje tylko poży­
czka w kraju sam ym , ale zachodzi pytauie, 
czy taka pożyczka wystarczyłaby, nie ulega 
zaś wątpliwości, że bardzoby Rossyi zaszko­
dziła. J(eżeli się Rossyi nie uda zaciągnąć 
pożyczkr za granicą, natenczas sądzimy, zde­
cydowałaby się Rossya na wojnę z Portą je­
dynie w porozumieniu z Austryą i Niem­
cami. Obecnie nie jest rzeczą prawdopodo­
bną, aby się Rossyi udało zaciągnąć pożycz­
kę. Pozostałoby więc tylko porozumienie się 
z wspomnianemi dworami sąsiedniemi a w 
takim razie nie obawiamy się o to , aby 
kwestya wschodnia miała już obecnie p o ­
prowadzić do wojny europejskiej. Położenie 
Rossyi w obecnej chwili jest bez zaprzecze­
nia bardzo trudne a może nawet bardziej 
krytyczne niżeli Porty. Zależy wszystko od 
tego, o ile rząd rossyjski będzie umiał p o ­
godzić żądania, do których coraz silniej jest 
party, z życzeniami Austryi, gdyż ze wzglę­
dów finansowych nie może się w żaden spo- 
són izolować. Nowe pismo odręczne wysto­
sowane przez cesarza rossyjskiego do cesa­
rza Franciszka Józefa dowodzi dostatecznie, 
jak zależnem jest postępowanie Rossyi od 
zgody i współdziałania z Austryą. Depesza 
gabinetu rosyjskiego z dnia 14 październi­
ka ogłoszona w niemieckim Reichsanzeiger 
maluje sytuacyę Europy jako nieznośną pod 
względem finansowym i komercyalnym. Od­
nosi się to przedewszystkiem do Rossyi, któ­
ra się jeszcze zapewne dobrze zastanowi, 
zanim z nieznośnej przejdzie do nadzwyczaj 
niebezpiecznej pozycyi finansowej. Od Au- 
gtryi znów zależy, aby swym głosem zawa­

żyła na szali pokojowej. Niedawno rossyj­
ski minister fiuansów zgromadziwszy swych 
agentów finansowych, zapytał ich , czy Ros­
sya może jeszcze dostać pieniędzy: „Ani
grosza11 brzmiała jednogłośna odpowiedź1'.

„Są, chwile w życiu  pojedynczych ludzi i rodzin przysłała wiedeńskiej jego bilet wizytowy. 
całych, smutku i boleści, chwile wesela i rado- Pri-iy oględzinach zwłok nieszczęśliwego listo- 
ści. Byliśmy świadkami cięak;ego smutku w . noszą Gugi okazało się, że morderca <>próez 
tym właśnie domu —  dziś dozwolił nam Bóg sznura i sztyletu użył przeciw swej ofierze

(Rola Rumunii w przyszłej wojnie.)
Wielkie przygotowania wojenne, jakie 

rząd rumuński rozpoczął po powrocie mini­
strów Bratiana i Slaniceana zL iw adyi, po­
zwalają wnosić , że w zbliżających się wa­
żnych wypadkach, Rumunia ma wyznaczoną ; już 
rolę. Kwestya, jaką postawę zajmie Rumu­
nia , zdaje się być już rozstrzygniętą. Ze 
wszystkiego poznać można, że armia rumuń­
ska nie będzie miała bynajmniej zadania 
powstrzymywania zbrojnej interwencyi rus- 
syjskiej. Dowodem tego najlepszym są za­
warte pod okiem rządu układy rossyjski ej 
iniendantury z zarządami kolei rumuńskich 
o przewóz wojsk rossyjskich. Zważywszy je ­
dnak, że armia rumuńska postawioną zosta 
ła na stopie wojennej, mimo woli nasuwa się 
myśl, że Rumunia jest powołaną do odegra­
nia czynnej roli w lawikianiach wschodnich.
W Bukareszcie mówią głośno o współdziała­
niu z Rossyą i tylko co do sposobu tej ko-

cieszyć się jego weselem i szczęściem... Powia­
dam szczęściem —  bo oto kwiat wonny cno­
tami, wyrosły tu w tym domu —  skarb cenny, 
wypielęgnowany troskliwie,., przechodzi w ręce 
zacnego opiekuna. Powiadam szczęściem — bo 
oto potomek zacnej i znanej w kraju rodziny, 
który wcześnie poświęcił swe siły dla dobra 
publicznego, łączy się z rodziną, której imię 

dziś znane w historyi kraju naszego 
dla zasług męża, którego brak czujemy a któ­
remu Bóg niestety nie dozwolił cieszyć się 
szczęściem dnia dzisiejszego.. Lecz nie my 
sami cieszymy się dziś, jak nie sami współczu­
liśmy, "dy Bóg nawiedził ten dom . Są rodzi­
ny, których łos dla zasług pojedynczych ich 
członków nie może być obojętnym dla kraju. 
Do tych należy i ten dom. Przekonaliśmy się 
o tem wczoraj —  widzimy to dziś, a gdybyś­
my mogli odgadnąć myśli tych, którym znaną 
jest dzisiejsza nasza uroczystość, przekonali­
byśmy się , iż dom ten liczy tylu życzliwych, 
ilu liczył wielbicieli ś. p. ojciec p. młodej. “

— W kasynie m iew czańskiem  od­
będzie się nadzwyczajne walne zgromadzenie 
członków dnia 30 października 1876 o godz. 
7 wieczór, na które wydział członków kasyna

operacji różnią się wersje Podczas gdy jedni 
twierdzą, że armia rumuńska ma być awan­
gardą armii rossyjskiej , utrzymują inni, że I zaprasza, 
będzie ona pełnić rolę rezerwy. Bawiący o- j — ąy s p r a w ie  r e g a ila c y i  W is ły
oecnie w Paryżu prezes rumuńskiej I zby j dowiadują się dzienniki warszawskie, że inspe- 
deputowanych Rosetti, zaprzecza w piśmie i ktor okręgowy komunikacyi w królestwie Pol- 
do iablettes d un Spectateur doniesieniu La i g]Bem, p. Kostenicki, w asystencyi naczelnika 
France o mniemanym traktacie zawartymjw Li i objazdowego rzeki Wisły, p. Russyana, i inży-
wadyi między ks. G o r c z a k o w e m  a Br a -  
t i a n o ,  i mówi, że gdyby okoliczności zmu­
siły Rumunię do odwrócenia obecnego nie­
bezpieczeństwa, wielkie stronnictwo narodo­
we nigdy mimo tego nie będzie działać 
przeciw interesowi i polityce Francyi. Mnie­
many traktat w Liwadyi jest przeto wymy­
słem". W tem zaprzeczeniu mieści się przy­
znanie

K R O N I K A
* P o ż a r .  Tej nocy o godzinie 1 wszczął 

się pożar w realności p. Jakóba Brandlera pod 
1. 6 na Bogdanówce za rogatką gródecką. Za­
jęła się stajnia zapewne przez nieostrożność 
parobka Piotra Szołdry, który w niej nocował 
przy koniu. Nim przybyły straże ogniowe, sta­
ły już w płomieniach stajnie i inne stare zabu­
dowania drewniane w łącznej długości kilkuna­
stu sążni, które do szczętu spłonęły. Spaliły 
się zarazem dwa woły, jedna krowa i jeden 
koń Szkoda nieoszacowana wynosi około 800 zł.

* W y p a d e ls . Katarzyna Górka, żona 
wyrobnika, przechodząa wczoraj wieczór przez 
podwórze domu pod 1. 3 przy ulicy Berka, 
wpadła do studni nieocembrowanej. Szczęśliwym 
przypadkiem żadnego nie odniosła uszkodzenia. 
Właściciela realności pociągnięto do odpowie­
dzialności i kazano studnię nakryć bezzwłocznie.

* D e z e r te r !#  Michała Zamsza, szerego­
wca pułku piechoty br. Ringelsheima, który 
zbiegł zeszłego tygodnia podrzuciwszy swój u- 
biór wojskowy pod mostem koło wałów Het­
mańskich, wyśledził i ujął wczoraj rewizor po- 
licyi p. Tauletz.

* Straż pollcyjiia aresztowała wczo­
raj Józefa Marmulaka, włóczęgę, za burdę w 
szynku przy ulicy Furmańskiej i opór żołnie­
rzowi policyjnemu, na którym płaszcz podari; 
tudzież Plenryka Znaminę, wyrobnika, który 
nielitościwie obił swoją narzeczoną w jednym ze 
szynków przy ulicy Ruskiej.

O Ślnb h rab . B ronisław a £o sia  
z hr. Zofią Gołuchowską, odbył się dnia 18go 
b. m. w Skale wśród objawów czci i serde­
cznej życzliwości , jaką umiał sobie zdobyć 
dom hr. Gołuchowskich, wysokiemi zasługami 
ś. p. Namiestnika polecony sympatyom całego 
kraju. W  wigilią ślubu, we wtorek, powiewały 
biało-czerwone chorągwie na dwóch bramach 
tryumfalnych, ozckibionych stosownemi napisami, 
W  dużym, pięknym ogrodzie, otaczającym pa­
łac, jaśniały liczne transparenta i sztuczne 
ognie a wystrzały moździerzowe zapowiadały 
jutrzejszą uroczystość. Publiczność miasta za­
legała ogród iotaczała pałac, słuchając muzyki 
przegrywającej na terasie pałacowej do godz.
11 w nocy. W  sam dzień ślubu przybyła o 
godzinie 11 rano do pałacu liczna deputaoya 
miasta, składająca się z chrześcijan i izraeli­
tów, poczem burmistrz Skały w pięknej prze­
mowie złożył życzenia pp. młodym i podał 
chleb, wino i miód, jako symbol dostatku i 
szczęścia, ua pięknej tacy, opatrzonej napisem: 
„Z  szczeremi życzeniami w dzień ślubu dobro­
dziejce świątyń naszych —  miasto Skała." 
Około godziny 12 stanęli państwo młodzi, oto­
czeni licznymi gośćmi i deputacyą miasta, u 
stóp ołtarza domowej kaplicy, aby się połączyć 
węzłem sakramentalnym i otrzymać błogosła­
wieństwo. Po mszy św. i po przemowie kapła­
na, błogosławiącego związkowi, składano życze­
nia młodej parze. Z pięknej przemowy kapłana 
wyjmujemy jeden ustęp, pełny szozerego uczucia;1

niera Herckla, udał się w tych dniach z Warszawy 
do Niepołomic pod Krakowem, dla wzięcia udziału 
w komisyi międzynarodowej , mającej na celu 
rozpatrzenie owej regulacji. Ze strony inżynie- 
ryi austryackiej wydelegowani zostali do tej 
sprawy, jak wiadomo, naczelny inżynier p. To­
mek, oraz objazdowi inżynierowie rzeki Wisły 
pp. Matula z Krakowa, Hanusz z Tarnowa i 
Gross z Tarnobrzegu. Pierwsze zebranie dele­
gatów odbyło się dnia 15 w Niepołomicach. 
Przedmiotem konferencyi jest przedewszystkiem 
zaprojektowanie robót w miejscowościach ; Wola 
Przemykowska, Narowy, Słupiec, Niedary i 
przy ujściu rzeki Raby.

— O schw ytania m ordercy listo-
itosza Gugi w Franzensyeste, podają dzienniki 
wiedeńskie następujące szczegóły: Ponieważ listy, 
które Francesconi pisywał sam do siebie, ażeby 
zwabić do siebie listonosza , nadawane były 
wzdłuż drogi żelaznej południowej, a z drugiej 
strony winieta kapelusza jego : „J. Nagi, Kla­
genfurt" wnioskować pozwalała, że na tej rucie 
zbrodniarz ma stosunki, przeto w tym kierun­
ku przedsiębrano głównie poszukiwania, tem 
bardziej , gdy sprawdzono , że Francesconi na I 
kilka dni przed dokonaniem potwornej zbrodni j 
tłumoki swe wyprawił do Celowca. Cała armia j 
agentów wyprawioną została w trop za mor- j 
dercą i w Celowcu pierwszego już dnia spraw- | 
dzono, że indywiduum, identyczne z ściganym, j 
przybyło do tego miasta Dowiedziano się na­
stępnie, że podejrzany nazywa się Francesconi, 
że kilka godzin bawił u swej kochanki i o go­
dzinie wpół do 2 odjechał do Francensveste. 
Telegraf oddał wtedy ważną usługę: wnet
wszy- cy podróżni na przestrzeni Celowiec- 
Franzensveste byli pod nadzorem policyjnym i 
już w wagonie zbrodniarz został wykryty —  
pozwolono mu jednak , rozumie się pod argu­
sowym okiem agentów policyjnych , spokojnie 
zajechać do Francensveste. Aż do tej stacyi 
też Francesconi nie opuszczał wagonu. Na 
dworcu, gdzie pociąg stanął o godz 1 po pół­
nocy i miał się zatrzymać półtory godziny, 
aresztowali go żandarmi i z rzeczami zrabo - 
wanemi, które przy nim znaleziono, odstawili 
do sądu powiatowego w Sterzing. Bezzwłocznie 
udał się tam z Wiednia starszy komisarz poli­
cyjny, ażeby przywieźć zdrodniarza na miejsce 
jego zbrodni , co miało nastąpić dziś właśnie. 
Francesconi liczy lat około 26 i jest rodem 
z Cumuy we Włoszech Jako komisant praco­
wał w handlu Miihlbaehera w Celowcu, a od 
kilku miesięcy był bez miejsca. W  Wiedniu po 
ogłoszeniu listu gończego, zgłosiło się do poli- 
cyi oprócz dziewczyny, o której już donosili­
śmy, kilka osób z bliższemi szczegółami co do 
osoby Francesconiego, a udział ten ogółu wiel­
ce dopomógł organom bezpieczeństwa do wy­
krycia tropu zbrodniarza. Ponieważ Francesco­
ni częste robił wycieczki z Wiednia koleją Po­
łudniową , zapamiętała sobie jego fizyognomjg 
trafikantka na dworcu, u której zwykł był ku • 
pować cygara. Od niej to dowiedziano się, że 
morderca pociągiem odchodzącym o godz. I l/i 
odjechał z Wiednia. Kelner pewien, który znał 
Francesconiego jeszcze z Celowca, doniósł, iż 
widywał go w Wiedniu i t. d. W  drodze do 
Francensveste jechał zbrodniarz w coupe z pe­
wnym oficerem. Na zapytanie aresztującego go 
na stacyi Żandarma, jak się nazywa, bez na­
mysłu odpowiedział: Francesconi! Miał przy sq 
bie 1300 złr, w gotówce, 3 kufry, torebkę rę 
czną, sześciostrzałowy nabity rewolwer i za­
krwawioną chustkę. Francesconi otrzymał po­
dobno dobre wychowanie i włada czterma ję ­
zykami. W  kilka dni po przybyciu do Wiednia 
dał się był fotografować, a policya celowiecka

j  także rewolweru. Znaleziono mianowicie na 
prawej skroni zamordowanego ślad strzału i 

j  wyjęto z rany kulę rewolwerową. Strzał ten, 
jakkolwiek śmierteln mógł zdaniem lekarzy 
sprowadzić śmierć dopiero po upływie kilku 
godzin, dlatego to morderca dobił ofiarę szty­
letem. Nikt w sąsiedztwie jednak nie słyszał 
wystrzału. Znaleziono zresztą między rzeczami, 
pozostawionemi przez zbrodniarza, tarczę z śla- 
dami strzałów, co dowodzi, iż ćwiczył się w po­
koju w strzelaniu z rewolweru. Oględziny 
zwłok wykazały także, że biedny Guga, duszo­
ny zrazu przez mordercę, słaby tylko stawiać 
mógł opór; między skurczonemi palcami jego 
znaleziono tylko jeden czarny włos z brody 
Francesconiego.

-  Skarb. We wsi Czerneskacb pod 
Litomierzycami nad Eabą, pizy robotach ziem­
nych, wykopano znaczną ilość monet srebrnych 
z czasów 30 letniej wojny.

— Sześćdziesiąt osób olru tjch .
W  Wolfersdorfie, w Czechach, dnia 11 b. m. 
wiele osób zachorowało wśród wszelkich oznak 
otrucia. Lekarze w rzeczy samej sprawdzili 
otrucie, które według poszlaków, nastąpiło 
w skutek spożycia pieczywa pewnego piekarza 

1 miejscowego. Liczba chorych wynosiła około 60. 
Śledztwo sądowe wyjaśni ten tajemniczy wy­
padek.

—  Tragiczny wypadek zdarzył się 
w Wiedniu w piątek około południa. Do łazie­
nek na Landstrasse przyszły dwie młode panny 
i zażądały wspólnego pokoju. W kwadrans pó­
źniej usłyszano gwałtowne dzwonienie z tego 
pokoju, a gdy drzwi zastano zamknięte, wyła­
mali je parobcy i weszli do wnętrza. Jedna 
z panien leżała już nieżywa na sofie , druga 
żyła jeszcze wprawdzie, lecz w drodze do 
szpitala zakończyła życie. Na stoliku znaleziono 
dwa bilety do komisaryatu policyi adresowane, 
w których podane były nazwiska samobójczyń 
i szczegółowe opisanie pobudki ich rozpaczy. 
Jedna 24 letnia Franciszka Hablas, pracownica

I w drukarni państwowej , zadała sobie śmierć 
i  z powodu doznanego w miłości zawodu; druga 
| 20 letnia szwaczka Marya Muller, z powodu 
i dotkniętej ambicyi, nie miała bowiem z czego 

j  zapłacić raty za wziętą od kupca maszynę do 
szycia ! —  Samobójstwo wykonane zostało je - 

| dną i tą samą brzytwą, przez przecięcie tętnic 
| na obu rękach, a to, jak się ze skutków oka- 
i zało, z niesłychaną energią. Obie ofiary demo- 
. nicznej egzaltacyi żyły w stosunku przyjaciel- 
j skim od lat wielu i nawet w jednym mieszkały 
i pokoju , a przy tem jak najlepszą posiadały 

opinię.
—  Trzęsienia ziemi czuć się dały 

dnia 13 b. m. rano w okolicach Schwarzwaldu, 
zaś dnia następnego o godz. 1 1 przed połu­
dniem w Kehl i Strasburgu. Wstrząśnieniora 
towarzyszył silny łoskot podziemny. Popłoch 
pomiędzy mieszkańcu mi nawiedzonych tem gro- 
źnem zjawiskiem okolic był wielki, ile że w 
wielu miejscach od wstrząśnień poprzesuwały 
się sprzęty w pokojach.

OSTATNIA POCZTA
Liczba podpisów na i n t e r p e l a c y e  

w s p r a w i e  w s c h o d n i e j ,  wniesionej w 
Izbie deputowanych austryackiej Rady pań­
stwa w d 21 b. m., nie jest tak wielką, jak 
się spodziewano- Z członków stronnictwa 
w i e r n  o k o  n s ty t u c y j n  eg  o uchyliła się 
więcej niż czwarta caęść posłów od pod­
pisania tej interpelacyi, albowiem nietylko 
znaczna część deputowanych należących do 
k l u b u  l e w i c y ,  ale także dość znaczna 
liczba deputowanych należących do klubu 
centrum nie zgadzała się z treścią interpe­
lacyi. W  k l u b i e  c e n t r u m  była nawet 
dość silna opozycya pr/.eeiw wniesieniu tej 
interpelacyi Wielu członków tego klubu b y ­
ło zdania, że zasada n i e i n t e r w e n c j i  
ze strony Austryo-Węgier nie może być za­
stosowaną na wszelkie wypadki i że prze­
wodnią myślą naszej polityki ma być ciągłe 
i zupełne porozumienie z Rossyą nawet wów­
czas, gdyby Rossya wystąpiła czynnie. Zda­
je się — pisze Presse — że te samy po­
wody skłoniły g a l i c y j s k i c h  R u s i n ó w  
do niepodpisania i interpelacyi. Co się tyczy 
p o l s k i c h  d e p u t o w a n y c h  wiedziano 
już z góry, że ci deputowani nie podpiszą 
interpelacyi i dla tego nie wzywano ich na­
wet do podpisu. Interpelacyę tę podpisali 
tylko prawie wszyscy członkowie k l u b u  
p o s t ę p o w e g o .  W kołach poselskich pa­
nuje przekonanie, że odpowiedź na wniesio­
ną interpelacyę nastąpi w jak najkrótszym 
czasie, prawdopodobnie w pierwszych dniach 
bieżącego tygodnia. Rozprawa nad odpowie­
dzią będzie mogła się toczyć na najbliższem 
posiedzeniu.



Neues W. Tagblatt otrzymał z Buda­
pesztu dnia 21 b. m. następujący telegram: 
W ę g i e r s k a  m ł o d z i e ż  a k a d e m i ­
c k a  odbyła dzisiaj walne zgromadzenie ce­
lem powzięcia uchwały w sprawie d e m o n -  
s t r a c y i  n a  r z e c z  T u r k ó w .  Podczas 
obrad zawiadomił przewodniczący zgroma­
dzonych akademików, że ministerprezydent 
T i s z a  kazał dziekanowi zawiadomić mło­
dzież akademicką, ażeby na razie w s t r z y ­
m a ł a  s i ę  z w s z e l k ą  d e m o n s t r a -  
c y ą , albowiem sytuacya polityczna nie jest 
jeszcze dość wyjaśnioną. Tisza oświadczył 
zarazem, że w dniu następnym przyjmie de- 
putacyę akademików. W skutek tego odro­
czono wszelkie uchwały, wybrano dnputacyę 
i wystosowano telegram do akademików 
na wszechnicy wiedeńskiej, w którym 
znajduje się taki ustęp: „Naród, posiadają­
cy sympatyę całej patryotycznie usposobio­
nej ludności, stacza zapasy śmiertelne z na­
szym wspólnym nieprzyjacielem. Koledzy! 
My, młodzież niepodzielnej Ojczyzny, jeste­
śmy w pierwszym rzędzie powołani do oka­
zania naszych sympatyj dzietnemu, o cywi- 
łizacyę europejską (! ?) walczącemu n a r o ­
d o w i  t u r e c k i e m u ,  do okazania tej sym- 
patyi słowem i czynem. Zbierajcie składki 
dla rannych Turków; nawet najmniejsza 
ofiara będzie z wdzięcznością przyjęta. Wę­
gierska młodzież. „Odpowiedzialność za ten 
adres zostawiamy oczywiście Tagblattowi.

I g n a t i e w  ma jutro przedłożyć suł­
tanowi swoje kredytywy a zarazem wręczyc 
mu s o m m a c y e .  Ayence Panas donosi, że 
jeszcze w ostatniej chwiii odbywają się w 
atolicy tureckiej konferencye ambasadorów, 
aby uzyskać porozumienie co do wspólnej 
akcyi w sprawie zawieszenia broni i warun­
ków pokoju. Anglia zgodziwszy się ua 6 mie 
sięczuy rozejm nie może pulecąc sześcioty­
godniowego , ale nie będzie mu się opierać. 
Zdaje się że Forta poczyni w tym punkcie 
ustępstwa, natomiast w sprawie r e f o r m  i 
g w a r a n c y j  stoi niezachwianie na zna- 
nem stauowisku. Równocześnie z propozyoyą 
sześciomiesięcznego zawieszenia broni roze­
słała Porta do mocarstw notę, w której po­
dała zarys uchwalonych reform z zapewnie 
niem, że zostaną one w łych 6 miesiącach 
»uiezawodnio“ w życie wprowadzone.

S o m m a c y a  r o s s y j s k a ,  którą 
I g n a t i e w  wręczyć ma sułtanowi, składa 
się według Tagblattu z trzech puuktów. 
Pierwszy domaga się bezwarunkowo sześcio­
tygodniowego zawieszenia broni, drugi ad­
ministracyjnej autonomii dia B u ł g a r y i ,  
B o ś n i i  i H e r c e g o w i n y ,  trzeci punkt 
żąda gwarancyj, że reformy zostaną, w ży­
cie wprowadzone. Gwarancye te w tern po­
legać mają, że przeprowadzenie reform 
ma być uskuteczniane pod kontrolą komi­
sarzy mocarstw europejskich. Ponieważ je­
dnak fanatyzm mahometan , którego nawet 
sama Porta się obawia, mógłby przeszkadzać 
dziełu pacyfikacyi, przeto komisarza muszą

mieć do p o m o c y  s i ł ę  z b r o j n ą ,  ale 
n i e  t u r e c k ą .  Jest rzeczą więcej niż 
prawdopodobną że Porta odrzuci te żądania, 
Rossya nie jest przygotowaną na taką od­
powiedź, i czyni wszelkie zarządzenia, aby 
akcyę dyplmatyczną poprzeć siłą zbrojną 
Minister wojny Miljutyn zarządził koncen- 
tracyę 10 korpusów armii. Naczelnym w o­
dzem rossyjskiej armii operującej ma być 
gubernator Kaukazu, Wielki książę M i c h a ł  
M i k o ł a j o w i e  z.

Podana przez Nordd. Allg. Ztg. wia­
domość o missyi r o s s y j s k i e g o  n a ­
s t ę p c y  tronu do dworów monarszych w 
W iedniu, Berlinie i Londynie, nie jest do­
tychczas ani potwierdzoną ani zaprzeczoną.

Armia turecka p o d  A l e x i n  a c z e m  
rozpoczęła 10 b. m kroki zaczepne Turcy 
uderzyli na Horwatowicza pod Wielkim Sil- 
jogowaczem i Gredetyuem z jednej, a pod 
Bnimirem z drugiej strony. Po długiej upor­
czywej walce ustąpili Serbowie z tych trzech 
pozycyj, które Turcy zaraz zajęli. Dnia 21
b. na. zdobyli Turcy pozycje serbskie mię­
dzy Trubarewem i Djunisem i spędzili Ser­
bów z oszańcowań na prawym brzegu Mo­
rawy. Straty serbskie w tych walkach wy­
nosić .mają około 5000 ludzi.

Generał N o w o s e ł ó w ,  wódz serbskiej 
armii nadibarskiej, rozpoczął marsz na S i e- 
n i c ę .  M e h e m e d  A l i  b a s z a  zebrał z 
pospiechem wszystkie rozporządzalne siły i 
wyszedł na spotkanie Serbów. Między Sie- 
nicą a Nowym Bazarem przyjdzie prawdo­
podobnie do bitwy.

K a p i t u l a c j a  twierdzy tureckiej 
M e d u n ,  potwierdza się. Załoga turecka 
złożona z 470 nizamów z 5 oficerami sztabo­
wymi poddała się Czaruogórcom na łaskę i 
niełaskę. W skutek tego ustąpił D e r w i s z  
basza z pozycyj swych na górach maljackich 
i wysoczyckich w Czarnogórze. Ustępujących 
Turków ścigali Czaruogórcy aż po Spuż i 
zabrali im dużo koni, broni, namiotów. Ter- 
rytoryum czarnogórskie wolne jest teraz od 
inwazyi tureckiej. Naezeluy wmdz południo­
wej armii czarnogórskiej, Bozo Pe f c r o wi e z  
przesłał księciu Nikicie następującą depeszę 
o ka.pitulacyi Medunu: „Cztery miesiące o- 
blegały Wasze bohaterskie wojska twierdzę 
Medun. Pud murami tej twierdzy stoczyła 
nasza armia dwie wielkie Ditwy, w których 
odnieśliśmy najświetniejsze zwycięstwo. Po­
legło pod temi muratni przeszło 10.000 (?) 
Turków, ale także wielu naszych śmierć tam 
znalazło. Pocieszmy się po ich stracie, dziś 
bowiem Medun jest w naszych rękach ! Pię­
ciuset jeńców z tureckiej załogi, działa, amu- 
nieya dostała się w ręce nasze. Niech żyje 
księżna! Niech żyje następca tronu DaniłoI*

Minister - prezydent K o m u n d u r o s  
przedłożył 19 b. m. greckiej Izbie deputo­
wanych trzy projekta ustaw, żądając uzna­
nia ich za naglące. W pierwszym z tych projek­

tów domaga sięrząd przyzwolenia na pożyczkę 
50 milionów franków na zakupno materyału i o-
krętów wojennych, zaś 10 milionów franków 
na inne potrzeby armii. Drugi projekt ma 
za przedmiot obowiązek powszechnej służby 
wojskowej, trzeci domaga się upoważnienia 
na bezzwłoczne powołanie pod broń pierw­
szej klasy popisowych. W mowie swej po­
wiedział K o m u n d u r o s ,  że naród musi 
teraz zdecydować się albo ua spokojną 
pracę, albo też niezbędne ofiary, wzywał 
do jedności i zgody i przyrzekł doradzać 
królowi utworzenie gabinetu z członków 
wszystkich stronnictw. „Czas słów przemi­
nął, nadeszła pora czynu“ , powiedział mini­
ster przy końcu swej mowy, którą przyjęto 
z zapałem. Datki na uzbrojenie armii grec­
kiej płyną ze wszech stron w wielkiej obfi­
tości. Kupcy greccy z Odessy oświadczyli 
gotowość złożenia dziesiątej części swych 
dochodów na ołtarzu ojczyzny. Z Alexandryi 
przysłano 80,000 drachm na powiększenie 
Iłoty wojennej greckiej. Grecy zamieszkali 
w Marsylii i w Manchester przysłali dwie 
całkiem gotowe baterye dział. Municypalno- 
ści w Zante, Pireju, Patras i Pyrhos uchwa­
liły uzbroić milieye ua własny koszt

Przy p r a w y b o r a c h  d o  p r u s k i e j  
I z b y  d e p u t o w a n y c h  wybrano 20 b. m. 
w mieście P o z n a n i u  59 wyborców Pola­
ków a 151 Niemców. Rezultat prawyborów 
na prowincyi nie jest jeszcze dokładnie obli­
czony.

TELEGRAM! GAZET! LWOWSKIEJ
K r a k ó w , 23  paźdz. (Tel. p ry  w )  

Wczoraj wieczór odbyło się tu zgromadze­
nie wyborcze. Zabierali g lo s , kandydaci 
pp. dr. Majer, Chrzanowski, prezydent dr. 
Zyblikiewicz, dr. Warschauer i dr. Burzyń­
ski. Na 206  głosujących otrzymali dr. Ma­
jer 157, Zyblikiewicz 145 , Chrzanowski 
143  głosów. Dr. Warschauer miał 95, dr. 
Machulski 24, Weigel 15, dr. Burzyński 11 
głosów. Kilka głosów zostało rozstrzelonych. 
Kandydatami są zatem pp. Ma j e r ,  Z y b l i .  
k i e w i c z  i C h r z a n o w s k i .

W ied e ń , 23  paźdz. {Tel. pryw.) 
K r ó l  g r e c k i  wyjechał ztąd wczoraj rano 
w skutek w a ż n y c h  d e p e s z  do Aten. 
Presse tłómaczy nagły odjazd króla grec­
kiego w ten sposób, że R u m u n i a  i 
G r e c y  a zapewne wkrótce rozpoczną akcyą 
przeciw Turcyi. (Obacz telegram z Bukare­
sztu. Przyp. Red.) B ę d z i e  t o  p r o l o g  
w o j n y  r o ss yj  sk o - 1  ur  ec  ki  e j Presse 
zaleca przy tej sposobnos'ci królowi grec­
kiemu ostrożnos'ć , aby go w drodze do

Aten nie pochwycił jaki statek turecki.
Morderca listonosza G a g i, Henryk 

F r a n c e s c o n i  przyznał się otwarcie i 
szczegółowo do zbrodni.

.Bukareszt, 23 paźdz. D z i e n ­
n i k  u r z ę d o w y  r u m u ń s k i  o g ł a s z a  
ordre de bataille s k o n c e n t r o w a n e j  
a r m j i  r u m u ń s k i e j ,  n a d  k t ó r ą  o b e j ­
m u j e  k o m e n d ę  s a m k s i ą ż ę  Ka r o l .

B e l g r a d , 23 paźdz. Wczoraj od­
była się c e r e m o n i a  c h r z t u  na now o­
narodzonym synu księcia il/ilana. Ceremonii 
dokonał metropolita. Obecn i byli członkowie 
ciała dyplomatycznego. Konsul rossyjski 
Karcow zastępował cesarza rossyjskiego ja­
ko ojca chrzestnego. W ieczór odbył się 
bankiet galowy u dworu; uroczystości pu­
blicznej n e było.

Odpowiedz, redaktor W ład ysław  Koziński.

\| A T T  A nieekspioaująca, Piotra Miączyń- 
IM/\r I M skiego, i  litr  od 30 do 42 ct.

ErsylooHaU do Lwowa
dnia 23 października 1676.

Hotel Żorźa.
Pp. K. hr. Czosnowski z Rossyi. — I. Skrzyń­

ski z Krościenka.
Hotel .Europejski.

Pp. K. hr. Łęczyński z Kutkorza. — S. 
Padlewski z Suehodołu. — H. Kleckman z Paryża.

Hotel Krakowski.
Pp. A. Zawadzki z Brzeżan. — J. Czaszyń- 

ski z Piotrowa.
Hotel Angielski.

Pp. Z. hr. Czosnowski z Podola ros. — P. 
Kaczyński z Roseyi. — J, Choynowski z Rossyi. — 
L. Czermiński z Berdyk. — F. Kwaśniewski z 
Przemyśla. — J. Wiktor z Buda-Pesztu.

Hotel Langa.
Pp. Dr. M. Fucha z Buda-Pesztu. — J. No­

wotny z Krajowic. — L. Midelburg z Nowego Sącza.

Odjechali ze Lwowa.
arna 23 października 1676.

Pp, P. ks. Wadbolski do Brodów. — A. 
iieindl do Wolicy. — Z. Heine do Krakowa. — B. 
Barykow do Brodów. — M. Diamantowski do War­
szawy. — M. Eminowiez do Czerniowiec. — K. Hu­
bicki do Ożydowa. — A. Udrycki ao MoBta. — Z, 
Zatwarnicki do Stryja,

Spostrzeżenia m eteorologiczne
z dnia 22 października 1376, godz. 7 rano. 

Barometr 73'J'28mm. — Psycnrometr suchy 2'8°0 
Psychrometr wilgotny 2'8l)C. Brężnose pary S-Smm 
Wilgoć 69%. — Zacmuurzenie 2 . — Wiatr SE-1 

4. upad w mm. a ostatnich 24 godzin.
Temperatura powietrza — l -8uitm.

Barometr opada.
i  dnia 23 października 1876, godz. 7 rano.
Barometr 746'4l mm. Psychrometr suchy 0.5f>C 

Psychrometr wilgotny T8°G. — Prężność pary S-7 
nim. Wilgoć 8670. Zachmurzenie O. Wiatr E-2 
Ozon 6. Upad w mm. z ostatnich 24 godzin.

Temperatura powietrza +  0'4"R.
Barometr idzie w górę.

Oii»ik lwowskiej izby handlów, I pnewysl
Lwów, dnin 21 października, 1876.

4. Akeyr za sztukę.
Kol. g. Kar. Ludw. po 200 zł. m.k 
Kol. iwow.-czer.-jas, „ 200 „ 
Banku hip. galic. 200 zł. w. a. 
Ba-- ku kredy* , gal. „ 200 „ „

s««ń  "-a 100 zł. 
Tow- kredyt, gatic. 6% w, a.

s » s  ̂ Id n 
_ a. U * 5% okres.
Banku hip. galic. 6°/0 w. a. 
Listy dłużne g. Z. kr, wt. 6% w a, 

3. faiy dłużne za 100 zł. 
Ogóin. rolo., kred. Zakł. dla Gal.

Buków S°ln los. w 15 lat. 
•tow, kr. m 6%  w. a. w 16 lat; 

o „ ,, w 30 s
4.. ObSigi za 1.00 zł. 

ftaemniz galic. 5°/() m. k. . . .
kraj. z r. i878po6°/aw.a..

fc* -'-SiJ' Miasta Krakowa. . .. 
» * Stanisławów®

óukat Holenderski 
Dukat Cesarski . .
UąpolsoiuPor

aperyal •
rossyjski srebrny 

„ ,» papierowy ,
źrebic . . .
Kupony w srebrze

płacę j źędsj% 
walutę aunts.

z ł r .  c t .  

199,50“  
114 25 
2i7 —
:10j—

84,60 
77 50

90

84
90

14
18

6
5
9

10
1
1

61
ł.4
103

60
76
50

10

50

26
26

82
87
93
05
62
6C1/,

z łT *  | C t. 

201>0 
116,50 
219
212

85 50 
78 50 
85 50 
88 60 
93 50

91 40

50

60
76

94 
98 
( 6 
22 
68 
621/.71

K a r a  g i e ł d y  w i e d e ń s k i e j .
dnia 18 października 1876.

«
n
n
n

. n

62.
62,:

267.
257.
105

.75
50
60
,50

34.-
86 .-

72/
732

i .  hiiug f'»ss»£ ,i*a» płacą
Jednolity dług Państwa w banknot. . 62.—

» » „ w  srebrze . . 62.—
Losy % roku 1839 ca le ...................  255—

1839 pięta część 4% . . 265.—
1854 po 260 złr. . . . .  104,—
1860 po oOO złr. 5% . . 109.50 109,
1860 po 100 złr. 5% . . 115.50 116
1864 (z premię) po 100 zł. 129,— 129

Renty Commo po 42 lir. atu. . . . .  21.75 22
dkbligtteye indemn. b'% za 100 zł.

Czech . . . . .  ...........................100—
Bukowiny . . . ,  .................  83—
Gaiieyi . . .  , , . .....................8 5 .-
Niższej A ustryi...............................  1.02.50
Siedmiogrodu . . . . . . . . . .  72.—
Węgier , 72.60

Akcye.
Bauk Anglo aust. 200 zł. emit. zł. 120.
Inni,, kred. dla handlu po 160 zł. . .
Nizszo-austr. tow.esJs.omt, po 500 zł. .
Gal banku hip. p0 300 zł. . . —.
Gai. banku handl. i pns. a 200 zł.wpi. 40»/0 
Gal. zakł, kredyt, smaki a 200 zł —.
Banku narodowego a 600 złr. . . 830.
Kol. Albrechta a 200 zł. w sreb. . —.
Auatr. tow. żeglugi par. po 500 zł. m. k. 355.- 
Ko), Ces. Elżbiety po 200 zł. m. k. . 137.50 138
Koi. Treszów-Tarn. (w. o.i a200 zł. w sr. —.— —■— 
Półn. kolei po 1000 zł. . , , 1740.— 1745.--
Kol. Kar. Ludw. p0 200 zi. m. k 202.— 202.50 
Lwów .czerń, kolei po 200 zł. w. a. w sr. 116.— 117.— 
Tow. kol. żel. państ. po 200 żł,’m. k. 271— 272.— 
Połud. kol. państw, po 200 zł. w a- 74.50 75.— 
1. Kol. węg. gai. a 200 zi. w sr, — — 8f> —

73.75 74, 
144-90 145, 
636.— 641.

10

834.—

367*.—

92.— 
99—  

51/, 93—  - —

4. Listy zast, losowane 
Ogólny rolniozo-kredytowy Zakład dla

Galicyi i Bukowiny, w 151., 6% 90.— 91.______
Powsz.austr. zakł. kred. ziem. 6% w sr. 106—  106.50 
Gal. zakł, kr. ziem. Krak. los. w 18 1. 6% 90.— '*'* 

n r a » » „ w 20 a 7% 98.50
¥ łl » » H „ W S8

Gal. Tow. kred. w. a. po 4% _ __
n » . o. P° 5% , , — —.—

Gal. banku hipot. po 6% . 37.75 88.50
Gal. zakł. kred. włość, po 6°/0 . 93.— 93.50
Tow. kred. mieis. Iw. w 15 1. wyj, po 6%  7o".   ___
u s » » 80 ,  S% —.—

Ranku naród, po 5% „ . ____ ______
Wgg. tow. ziem. po 51/,%  . ] 85.60 85.75
« V i , ’1 ” po ó°/o ■ ■ 98-— 93-25Gongneye z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.)
Kol. Albrechta a 300 zł. 50/ w. a .   g7 __
Koi. naddniestr. a 300 zł. 5% w. a. __
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w.cz)

a 300 zł. 6%  w srebr,  ,________
Kol. pół. po 100 zł. m. k. .

n n n 100 zł. w. a.
Kol. gal. Kar. Ludw. po 300 zł. 5%

» » » u II. emisyi .
Tr”i 1 ” ” ” IM* a "Kol. lwow.-czer. jas. IH. emis. a 300 zł.

5°/o w srebrze 
"  kol. a 200zł. 5°/0 w srebrze ,

6. Losy.
Inst. kred. dla hand i prz.po 100 zł. w.a.
Clarego po 40 zł. in. k.
Tow. żegl. par. na Dunaju po 100 zł. m. k 
Kegleyicha po 10 zł. m. k. .
Losy miasta Krakowa . . . .
Pożyczka miasta Budy po 40 w. a.
Palfiego po 40 zł. m. k.
Fundacya szpit. Areyksięcia Rudolfa

— .— 99—
—.— 94.50
97.76 93.25
94— 94. cO
91.50 92.50

76— 77—
—.— 64—

155— 156—
29.25 29.75
_,— 93.25
14— 14.50
14.60 15—
29— 29 50
28 50 29.—
13.40 13.80

płacę żędaję

Salma po 40 zł. m. k. . . . • 39.76 40.—
St. Genois po 40 zł. m. k. . . . 31.70 32 20
Poż. miasta Stanisławowa po 20 zł. w. a. 18.75 19.26
Poż, Tryest. po 100 zł. m. k. . . 118.— 119.—

„ „ » 50 zł. w. a. . . 58.— 59.—
Waldsteina po 20 zł. m k. . . . 22.60 23.60
Windischgratza po 20 zł. m. k. . . 26,76 —.—

Weksle (na 3 miesięcy.)
Augsburg za 100 zł. w. p. n. . —.— — .—
Berlin xa 100 mark w. n. p. . . 61.16 61.25
Frankfurt 100 mark p. 61.15 61.25
Hamburg za 100 w p. n. , . , 61.15 6125
Londyn za 10 tt. szt.............................  126.60 123.10
Paryż za 100 fr. . . . . . 49,75 49,85

Kara złote.
Dukat ces. men....................................6—  6.02.—

„ peł. wagi . . . .  6.02—  6.04—
K o r o n a ...............................  —.— —.__
20-frankówka . . .  , 10.07.— 10.08.—
Rossyjski imperyał . —.—.— —.—,__
Talar związkowy . . . .  —.— —.—
S r e b r o ..........................................  105—  105.25

% lwowskiej Izby handlowej I przemysłowej. 
T eleg ra fow a n y  kara w iedeńsk i.

21 października 1876.
Jednolity dług państwa w banknotach 

„ „ „ w  srebrze . .
Losy pożyczki z roku 1860 ...................
Akcye banku wiedeńskiego...................

„ „ kredytowego bez kupona
Londyn 10 fnt. szterlmgów . . . . . .
Srebro ......................................................
N apoleond'or..........................................
Dukat cesarski men. .  .......................
100 M a re k ...................................

/złr. ot.
62
66 25

108 26
810 —
146 40
124 15
105 —

9 95
5 93

61 20

2 K  w  j e i  j s s t  ] i s r  j b l  u l  n  2K  j ę i  i l i d  “w a r

(4926 1 3 j I )  d  }  fe t
U- 6190. C. k. sąd powiatowy w Do- 

bromilu podaje do wiadomości, że dnia 10 
listopada 1876 r ,  15 grudnia 1876 i 19 
stycznia 877 r. sprzedaną zostanie przez 
publiczną licytacyę realność dłużników Dmy- 
tra i Tuci Myseczków, pod 1. 23/53 w Ilu- 
bicach na rzecz zakładu kredytowego wło-

. ściańskiego.
Cenę wywołania stanowi suma 400 zł. 
Wady urn 40 zł.

, Bliższe warunki megą b jc przejrzane 
; w sądzie tutejszym, a kuratorem wierzycie­

li nie znanych ustanowiony Jędrzej Gra­
bowski w Dobromilu.

Dobroiuil duia 16 września 1876.

(4906 1— 3) © fo w ie s a c a e u ie .
L. 15016. Samborski c. k. sąd obwo- 

wy zawiadamia Wincentego Łabęckiego z 
z życia i miejsca pobytu niewiadomego, że 
na dniu 15 września 1876 r. 1. 15016 wniósł 
Maryan Wacław d. i. Mazaraki pozew o u- 
znanie za właściciela części dóbr Roztazek 
i za uprawnionego do poboru kapitału in-

demnizacyjnego z tejże części i 2e pozew 
ten doręczony został ustanowionemu dlań 
kuratorowi p. adw. Dr. Kohnowi, którego 
zastępcą p. adw. Dr. Ehrlich do wniesienia 
w 90 dniach obrony.

Sambor dnia 26 września 1876.



6
(4945 1 — 3) Obwieszczenie licytacyi.

L. 20820. C. k. powiatowa Dyrekcya skarbu w Krakowie, rozpisuje licytaoyę na wy­
dzierżawienie poboru podatku konsuincyjnego:

a) od rzezi bydła i sprzedaży mięsa według III. klasy taryfy,
b) od wyszynku wina w niżej wymienionych okręgach dzierżawnych na rok 1877 a wa­

runkowo na rok 1878 i 1879.
Oferty pisemne zaopatrzone w 100/o wadyum, mogą być wniesione do Naczelnika 

c. k. powiatowej Dyrekcyi skarbu w Krakowie najdalej do dnia, który poprzedza dzień 
licytacyi, a to do godziny 2 po południu.

Warunki licytacyi jako też wykaz miejscowości należących do pojedynczych okręgów 
dzierżawnych można przejrzeć w c. k. powiatowej dyrekcyi skarbu w Krakowie i u Nad­
zorów c. k. straży skarbowej tegoż powiatu.

Li
cz

ba
 

1 
or

zą
dk

o.
 

j

Okręg dzierżawny
Po

zy
cy

a 
w

 
w

yk
az

ie

Cena wywo­
łania od

mięsaj wina

Licytacya ustna odbędzie się 
w c. k, powiatowej Dyretrcyi 
skarbu w Krakowie od gcd. 9 
rano do god. 2 po połud. dniaa złr. w. a.

1 Andrychów 10 — , 503 1

2 Wadowice 14 3895 _

3 Zator 8 1505 __ /  31 października 1876.

4 Sucha 7 1150 _

5 Biała 1 _ 1601 )

6 Bestwina 2 188 _ 1

7 Oświęcim 5 3831 1076
/ 2 listopada 1876

8 Chrzanów 12 5851 . -

9 Jaworzno 11 2266 125 ]

10 Krzeszowice 13 5362 ,

11 Liszki 3 4817 _ l 3 listopada 1876.

12 Wieliczka 9 5104 738 !

13 Siepraw 6 626 150

14 Milówka 4 1153 -- - 1 4 listopada 1876

15 Żywiec 15 — 500

Kraków dnia 10 październl ra 187 6.

(4939 1— 3) O b w i e ś z c z e n i e .
L. 1684, Podaje się do powszechnej wiadomości, iż celem zapewnienia dostawy ży­

wności dla chorych i zdrowych więźniów tudzież innych potrzeb dla więźniów i c  k. sądu 
obwodowego i c. k sądu powiatowego miejsko delegowanego w Rzeszowie na rok 1877 
odbędzie się dnia 8 i 9 listopada 1876 o godzinie 9 z rana licytacya in minus jako t o :

złożyć się ma 
jako wadyum

209‘70 metrów sukua kalinowego na odzież aresztancką 
34-80 „ „ „ pojed. na letnie koce

120 70 „ drelichu na odzież aresztancką
1354-56 „ płótna na koszule . . . .
445’83 „ płótna na g a c i e ........................
156 00 „ płótna na ręczniki

207 par trzewików z okuciem do smarowania .
12 par pantofli skórzannych . . . . .

453 22 metrów kubiczuyćh drzewa opałowego bukowego
1578 439 kilogramów n a f t y ........................................

30 kilogramów świec łojowych . . . .
300 „ mydła . . . .
i 00 n smalcu do obuwia . . . .

24.118 metrów knotu bawełnianego
11-205 kilogram, żytnej długiej słomy . . .

róźue artykuły do naprawy odzieży obuwia i pościeli tudzież mne po­
mniejsze potrzeby dla domu więziennego ,

robót blacharskich ........................................
„ k o w a l s k i c h ...............................
„ b e d n a r s k ic h ................................
„ Ś l u s a r s k i c h ...............................
* szklarskich . . . . . .

Dla przedsiębiorstwa dostawy żywności złożyć się mające wadyum
wynosi: ..............................................................................................................
Waciya złożone być mają gotówkąl lub w obligacyach prawem dozwolonych według 

ich kursu lecz nie nad wartość nominaną obliĆzonego.
Warunki licytacyjne przejrzane być mogą w tutejszym sądzie.
Pisemne oferty wedle przepisów wygotowane i w wadyum opatrzone przyjmować 

będzie komisya licytacyjna do zamknięcia licytacyi.
Z Prezydyum c. k. sądu obwodowego.

Rzeszów 16 października 1876.

61 złr.

207 złr.

177 złr.

53 złr.

33 złr.

64 złr. 
24 złr. 

4 złr. 
19 złr. 
12 złr. 
15 złr.

1880 złr.

908 1— 3) K  d  y  k  «.
L. 7024 C. k. sąd miejski delegowany 

iwiatowy dla spraw cywilnych w Rzeszo- 
ie zawiadamia chęć kupna m ających, iż 
i dniu 21 listopada 1876 na dniu 22 gru- 
lia 1876 i ua dniu 26 stycznia 1877 ka» 
lym razem o godzinie 10 rano odbędzie 
ę w sądzie tutejszym egzekucyjna sprze 
iż gruntu pod Nr. 4 w Boguchwale poło- 
■nej, Antoniego Burza własnego, około l 6‘ /i 
orgi przestrzeni zajmującego.

Cenę wywołania ustanawia się kwota 
;ac.uakowa w kwocie 2070 złr. w. a.

Protokół zajęcia i oszacowania tego 
rautu i. warunki licytacyjne można przej 
;cć w tut. sąd. registraturze.

Rzeszów dnia 4 września 1876.
923 1— 31 E  d  j  k  t.

L. 1848. Maciej Smularz krawiec z 
awady uszewskiej, zmarł w Aberanie w
ięzieniu dnia 12 października 1870, kto 
f miał jakie prawo do jego spuścizny wy- 
jszącej po odtrąceniu kosztów sumę 13

złr. w. a , ma się zgłosić w przeciągu je ­
dnego roku.

C. k. sąd powiatowy 
Brzesko 10 października 1876.

(4931 1 - 3) & d y  k  t.
L. 37730. C. k. sąd krajowy we Lwo­

wie, niniejszem wiadomo czyni iż ua dniu 
22 sierpnia 1874 zmarła we Lwowie Teresa 
Sawańczuk pozostawiając rozporządzenie o- 
stalniej w oli, którem małżonka swego Cy­
ryla Sawańczuka uniwersalnym sdadkobier- 
cą mianowała.

Gdy jednak Cyryl Sawańczuk prawa 
dziedziczenia z rozporządzenia ostatniej 
woli na rzecz spadkobierców z ustawy zrzekł 
zastrzegając sobie tylko prawo dożywocia 
do spadku po ś. p. Teresie Sawańczukowej 
a miejsce pobytu Zofii z Szawańczuków 
zamężnej S łobodow ej, do spadkobierców u- 
3tawniczych należącej wiadomem nie jest, 
wzywamy ją  przeto w myśl §. 131 ust. o 
post. w spr. niespor. aby się w przeciągu 
jednego roku od dnia dzisiejszego w tutej­

szym sądzie zgłosiła i do spadku oświadczy- 
f ła, inaczej bowiem spadek ze zgłaszający- 
j mi spadkobiercami i z kuratorom dla niej 

w osobie Dra Horwatha z zastępstwem adw. 
Dra Czeszera ustanowionym pertraktowa 
nym będzie.

Z c. k. sądu krajowego 
Lwów dnia 28 lipea 1876,

(4969 1— 3) .8  d  y  h  »„
L. 3089. C. k. sąd powiatowy w Uhno- 

wie rozpisuje niniejszem w sprawie Gabry­
ela Zańkiewicza przeciw Hawryle Steciurze 
o zapłacenie 70 złr. a w. z pn. przymuso­
wą sprzedaż realności w Korezmiuie pod 1. 
k 32 a rep, 71 położonej, która w trzech 
terminach t. j. dnia 26 października, 16 li­
stopada i 14 grudnia 1876, każdym razem 
o godz„ 10 z rana odbyć się ma.

Cenę wywołania stanowi szacunkowa 
wartość 548 złr. wynosząca.

Wadyum wynosi 54 złr. 80 ct. w. a 
Reszta warunków leży w kancelaryi 

sądowej do przejrzenia.
Nieznanych dotychczas sądowi wierzy­

cieli którzyby do powyższej nieruchomości 
jakie prawa rzeczone przed odbyciem sprze­
daży nabyli zawiadamia sąd niniejszym e- 
dyktem i przez kuratora Jana Meixnera z 
Uhnowa.

Uhnów dnia 6 sierpnia 1876.
(4982 1— 3) K o n k u r s .

L, 9042. W  celu obsadzenia posady 
prowadzącego metryki izraelickie i posady te­

goż zastępcy dla okręgu metrykalnego w Gród 
ku jakoteż takich samych posad dla okręgu 
metrykalnego w Janowie z siedzibą w mia­
stach powyższych rozpisuje się niniejszem 
konkurs do 20 listopada 1876 r.

Urząd prowadzącego metryki może być 
powierzonym tylko godnemu zaufania, wła- 
snowolnemu mężowi, wyznania mojżeszowe- 
g o , obywatelowi państwa austryackiego z 
krajów koronnych, w Radzie państwa repre 
zentowanych.

Prowadzący metryki musi władać do­
kładnie językami krajowemi, musi być sta­
le zamieszkałym albo też stale się osiedlić 
w miejscu gdzie się znajdują księgi metry­
kalne, musi zajmować się takiem za rudnie- 
niam. któreby go nie zmuszało wydalać się 
częściej z miejsca zamieszkania, i poddać 
się przed objęciem posady egzaminowi z iu- 
strnkcyi, wydanej do prowadzenia metryk, 
ogłoszonej w dzienniku ustaw krajowych

Tytułem wynagrodzenia pobierać bę- ' 
dzie prowadzący metryki za każde wpisauie 1 
aktu metrykalnego, jakoteż za każde wysta- “ 
wienie poświadczenia metrykalnego odsl.ro- ! 
ny interesowanej opłatę w kwocie 50 c t , 
za wystawienie zaś wyciągu familijnego w 
wykonaniu ustawy wojskowej kwotę 1 złr.
a. w. od opłat tych wyjęte są poświadcze­
nia metrykalne dla stron ubogich, i poświad­
czenia w celach urzędowych.

Ubiegający się o jednę z tych posad 
winien będzie w terminie oznaczonym wnieść ' 
do c. k. Starostwa w Gródku prośbę w ła ­
snoręcznie przez siebie p isaną, w której 
musi wykazać należycie dokumentami: ro­
dzaj zatrudnienia, n eskazitelność obyczajów 
wiek i stopień wykształcenia

Dotychczasowi prowadzący m etryki, 
posiadający odpowiednie uzdolnienie , będą 
orzed innymi kompetentami uwzględnieni , 
w razie jeśli się o te posady starać będą 

Gródek dnia 19 piździernika 1876. 
'4998) O g l o s ju n i e .

L. 10412. Arkusze posiadania wraz z 
sprostowanemu spisami posiadłości, kopiami 
map katastralnych, i protokołami parcelo- 
werni, tudzież protokoły dochodzeń co do 
gminy katastralnej Steniatyn złożone tu do 
po wszechnego przejrzenia.

Zarzuty przeciw prawdziwości arkuszy 
posiadania można tu wnieść ustnie lub pi­
semnie do dnia 25 października 1876 włą 
cznie, w którym to dniu w razie zgłoszenia 
zarzutów dalsze dochodzenia prowadzone 
jędą. C. k. sąd powiatowy,

Sokal 20 października 1876.
(4997) O g ło s z e n i e

L. 10411. Arkusze posiadania wraz z 
sprosfciiwanemi spisami posiadłości, kopiami 
map katastralnych i protokołami parcelo- 
w em i, tudzież protokoły dochodzeń co do 
gminy katastralnej Switarzów złożone tu do 
powszechnego przejrzenia.

Zarzuty przeciw prawdziwości arkuszy 
posiadania można tu wnieść ustnie lub pi 
semnie do dnia 25 października 1876 włą­
cznie, w którym to dniu w razie zgłoszenia 
zarzutów dalsze dochodzenia prowadzone 
będą. C. k. sąd powiatowy 

Sokal 20 października 1876.
(4996) O g ło s z e n ie .

L 10104. Sokaiski c. k- sąd powiato­
wy wiadomo czyni, że dochodzenia m iejsco­
we w sprawie założenia ksiąg gruntowych 
w gminie katastralnej Cielęż w dniu 27go 
października 1876 rozpocznie.

Każdy kto ma interes prawny w zba­
daniu stosunków posiadania, może się zgło­
sić i wszystko przytoczyć co do wyjaśnienia 
lub ochrony swych praw za stosowne uzna. 

Sokal dnia 19 października 1876.

1(5001 1 —3) O głoszenie. 438.

j Uprzedaż siarki
! 2000 metr. centnarów siarki surowej 
j 500 „ „ czyszczonej w gru-
! bych sztabach ,

1000 mete. centu czyszczonej w kawałkach,
1 są w drodze ofert do sprzedania w z&rzą 

dzie hut i kopalń siarki w Swoszowicach 
(pod Krakowem). Wolno jest oferować ua 
całe kwantum albo i na pojedyncze partye, 
można także zamiast siarki surowej w od­
powiednich terminach brać większą ilość 
siarki czyszczonej (czy to w kawałkach, czy 
w grubych lub cienkich sztabach).

Przyjmowanie ofert zastrzega sobie 
wysokie c. k miuisteryum rolnictwa.

Po utrzymaniu uwiadomienia przyjęcia 
oferty ma nabywca złożyć 100/0 (dziesięć 
procent) od sumy zakupionej siarki w g>- 
tówce jako kaucyę bezprocentową w kasie 
podpisanej Dyrekcyi.

Nabytą siarkę należy odebrać najdalej 
w 3 miesiącach po przyjęciu oferty.

Siarkę wydaje c. k. urząd hutniczy w 
Swoszowicach po uiszczeniu gotówki.

Oferty pisemne zapieczętowane słowem 
„Schwefel Otferte “ oznaczone przyjmuje 
podpisana Dyrekcya tylko do 31 paździer 
nika 1876.

Wiedeń 15 października 1876.
C. k. Dyrekcya sprzedaży wyrobów 

górniczych 
( I ł . !. 58ergroerfs -ijkobuften SSetfdjleifi 

©irection.)

(4979) © rF cn n tn tffe .
3 itt yiamtn ©r. jDłajeflat bes Ifaifers! 

©as f. ! £anbe3gertd)t 9Bien ais tprefjgeridjl 
fjat auf ittntrag ber f. f. ©taatsamoaltfc&aft 
erfannt, baj) ber 3nt)alt ber ©rucffcbrift „Sdjree 
ben ber neu abberufenen SSejirfSausfcbuffe an 
bie jgetren 5h5al)ler fies III Sejirfes SSerlag 
non 2Bil£>eIm Rriigermaper. ©rud ^afper i i 
SBien" bas 9Serget)en nad) §§ 300 unb 392 
©t ©. begrunbe, unb es rotró nad) § 403 ©t. 
ip. D bas SBerbot ber SKeiteroerbreitung biejer 
©rucffcbrift auSgefptodjen.

SBien, ben 17 Dftober 1*76.
SBeittenljiUer m. p. ©t)ulliuger m p.

©as !. f. Saubes= a(S iprefjgericbt in 
£aibad) f)at auf 31ntrag ber ! f. ©taatsamoalt* 
frfjaft in gotge 33efd)luffeS nom 10 Dftober 
1876, 3  16740, ju jJledjt erfannt:

©er 3nf)alt ber in ber 3tr 229 ber in 
Saibad) erfdjeinenben floueniidppolitifdjen 3eit= 
fdjrift „SloTtmski Narod“ nom 6 Dftober 1876 
auf ber 3 ©eite in ber 3 ©palle unb auf ber 
4 ©eite in ber l ©palte unter ber Ueberfdjrift 
„Pos)aao“ abgebrudten Sorrefponbenj „Iz no- 
vega rnesta 29 septembra“ , begiunenb mit 
„Treba je*  unb enbenb mit „egipticne pre- 
ku.iiije“ , begriitibe ben ©Ijatbeftanb bes SSerge- 
IjenS gegen bie offentliebe 9lulje unb Drbnung 
nad) § 300 ©t ©. unb bes fBergefienś gegen 
bie ©idjerljeit ber ®bre nad) 2lrt. V  bes ©e= 
fefces nom 17 ©ejember 1862, 3- 8 91. @. SBi. 
fiir bas Saljr 1863 @S roirb bafjer jufolge 
§ 489 © t  ip. D . bie iffieiteroerbreitung biejer 
©rucffcbrift oerboten.

© a s  f. f. S anbes = ais iprefjgeridjt in  
Saibad) tjat auf SIntrag ber f. f. © taatSam oatt- 
febaft in  g o fg e  bes S e fĄ lu ffe s  nom  10 D fto* 
ber 1876, 3 -  1 0 8 0 6 , jit 9 łe^ t erfan n t:

© e r  S n ^alt ber in  ber 9 łr 117  ber in £ a i»  
bach eifdbeinenben flonenifc^=politif(^en3 eitfcbrift 
„S lo v e n e c "  notn 7 D ftober 1876 auf ber 3 
© eite  in  ber 1 unb 2 © p a lte  abgebrudten 
S orre fp ob en j „z  Novega mesta 3 Okt.“ , be= 
ginuenb m it „Spominjam se“ unb enbenb m it 
„vauj spusti“ , begriinbet ben objectioen ©£)at= 
beftanb bes aSergeljens gegen bie offentlidje 
9iu£)e unb D rbn u n g n a ^  § 30 0  © t  © ., es 
roerbe bemnaclj ju fo lge  § §  4 8 8  unb 49 3  © t. 
5p. D . bie '-SJeiternerbreitnng biefer © ru d fcbrift 
oerboten.

© aS  f. f. £anbes= ais ipre^geric^t in 
© rieft Ijat auf Slntrag ber f. f. ©taatsanrnalts 
fc^aft ju fotge  bes S efcblupes nom  14 D ftober 
1876 , 3  6 9 8 0 /7 7 5 , 3u 9ted)t erfan n t:

© e r  S n ^ a lt bes S eitartifels m it ber 3tuf= 
febrift .L a  stampa italiana e g li  slavi“ unb 
ben S n fan gsm orten  „U n  e io rn a le  d i V ie n n a “ , 
entbalten in  ber g e d fd ^ if t  u u ovo Terge- 
s te o "  9łr. 184  nom  l i  D ftober 18 76 , gebrudt 
in  © rieft bei © .  iDaleftra & G o., begriinbet 
ben © tm tfoftanb beś SBerbre^enS ber © toru n g  
ber offentlicben 9łu^e nad) § 65 a  unb bes 
SBergetienS gegen bie o ffen tli^e  9łupe unb 
D rbn u n g n a ^  § 302 © t. © . 58, unb rotib 
ba^er unter gteicbjeitiger 58eftaiigung ber oet= 
fiigten 58efcblagnabme auf © tu n b  bes §  4 9 3  
© t . tp. D . unb §  36  bes iprepgefe^es bie 26eU 
teroerbreitung biefec © ru d fcb rift oerboten.



7
(4955 2 —3) Obwi«B*e*©nt©.

L. 4301i C. k. sąd powiatowy W U- 
śeieczku < żyni w iadom o, że w sprawie e- 
gzekucyjnej c. k. uprz. zakładu kredyt, w ło­
ściańskiego przeciw Iwauowi i Todosce Ka- 
puścianom pto 150 złr. w. a. z pn. odbędzie 
się na dniu 30 października 1816, 30 listo­
pada 1816 i na dniu 20 grudnia 1876, ka­
żdym razem o 10 godzinie zraua w zabu­
dowaniu tegoż sądu przymusowa publiczna 
sprzedaż realności w Kapuścińcach powiecie 
Zaleszczyckim pod 1. 47 położonej, własno­
ścią egzekutów Iwana i Todoski Kapuścia 
nów będącej, z tern że na pierwszych dwóch 
terminach realność ta tylko za cenę wywo­
łania lub wyżej n ie j, w trzecim zaś termi­
nie także i niżej ceny szacunkowej sprze­
daną zostanie.

Akt zastawnego opisania i reszty wa­
runków licytacyjnych mogą byc w tutejszym 
sądzie przejrzane

C. k. sąd powiatowy
Uścieezko 4 października 1876.

(4893 2 3) ©głoszenie konkursu.
L. 25.647. W celu nadania stypendyów 

z fundacyi ś. p Ka imierza Prus Petryczyna 
dla kształcącej się młodzieży polskiej, ogła­
sza się niniejszem konkurs.

W fundacyi tej istnieją stypendya po 
200 zł. rocznie, przeznaczone dla uczniów 
uniwersytetu Jagiellońskiego w Krakowie, 
tudzież dla uczniów instytutu technicznego 
w Krakowie, dalej stypendya do 150 zł. dla 
uczniów gimnazyum św Anny w Krakowie, 
wreszcie stypendya po 125 zł., przeznac;one 
dla uczniów szkoły rolniczej w Czernichowie.

W  braku uzdolnionych kompetentów 
jednego zakładu, mogą być stypendya nada­
ne kompetentom uzdolnionym innego z po­
wyższych zakładów. ^

Chcący się ubiegać o powyższe sty­
pendya, winni wnieść podania swoje za po­
średnictwem zakładu, do którego na nauki 
uczęszczają, do Wydziału krajowego najdalej 
do 15 listopada b. r. i złożyć niewątpliwe 
dowody, iż są synami rodziców na ziemi 
polskiej zrodzonych, że do dalszego kształ­
cenia się rzeczywiście pomocy potrzebują i 
że dotychczasowe ich postępy w naukach 
i obyczaje były odpowiednie.

Stypendya wypłacane będą w kwartał 
nycb ratach z góry, i trwają do ukończenia 
nauk w tym zakładzie, dla ktorego uczniów
są przeznaczone.

Z Wydziału kraiowego
Królestwa Galicyi i Lodomeryi 

i W. Ks. Krakowskiego.
W e Lwowie 10 października 1876.

(4956 2— 3) E  d  y  fc  t-
L 12278. C k. sąd obwodowy w Prze 

myślu zawiadamia, że celem zaspokojenia 
zaległych 4 rat c k. uprz. akcyjnego Banku 
hipotecznego każdej a, 72 złr. 50 ct. a. w. 
z pn. tudzież resztującego całego kapitału 
dłużnego 1986 złr. 8 ct a. w. z pn. prze­
prowadzoną zostanie w tutejszym sądzie 
publiczna sprzedaż dóbr Grąziowa średnia 
w Starostwie Liskim położonych będących 
własnością masy ś. p. Ludwiki Nowostele- 
ckiej w trzech terminach dnia 30 listopada 
1876, dnia 22 grudnia 1876 dnia 25 stycz 
nia 1877, każdym razem o godzinie 10 z 
rana w biórze Nr. 23.

O warunkach i bliższych szczegółach 
tej licytacyi dowiedzieć się można z aktów 
^  t“ te38I°sądowej registraturze przechowa-

« a - .o PoIM « j a  28 września 1876.
(4839 2— 3) E  d  y fc t .

K. 5248. C k. sąd powiatowy w 
Strzyżowie podaje do publicznej wiadomości, 
że przedsięweźmie w sprawie Issera Ungera 
przeciw Józefowi Sienkowi o 24 złr 90 ct, 
w. a. zpn- dnia 14 i 28 listopada i dnia 
12 grudnia 1876. każdym razem o godzinie 
9 rano licytacyę realn-ści lokal 197. w 
Błażowy.

Wartość szacunkowa 609 złr. 81 ct. 
w. a. wadyum 61 złr. Resztę warunków 
sprzedaży przejrzeć można w registraturze 
sądowej.

Strzyżów dnia 29 kwietnia 1876.
(154 2 —3 ‘ G  d  y  k  t.

L. 32262. C. k. sąd powiadowy dla
miasta i przedmieść w sprawach cywilnych
wydeligowaoy we Lwowie oznajmia niniej­
szem że w skutek uchwały c. k. sądu 
krajowego we Lwowie z 12 września 1874. 
\  4 x7? 5,- Jozef Fred ery k Sihiitz c. k. asy­
stent telegraficzny obecnie w Klosterneubur- 
gu zostający za obłąkanego uznanym i pod 
kuratelę wziętym a kuratorem jego p.
Edward Lawalewicz we Lwowie ustanowio­
ny został.

Z C. k sądu powiatowego S. I.
LwoW 31 października 1874.
C k. Radca sądu powiatowego 

(4840 3— 3) E  d  y  fc t .
L. 5250. G- k. sąd powiatowy w Strzy­

żowie podaje do publicznej wiadomości, że 
przedsięweźmie w sprawie Selmana Ungera 
przeciw Tomaszowi Długoszowi o 63 złr. a. 
W. z pn. dnia 14 i 28 listopada i dnia 12 
grudnia 1876, każdym razem o godź. 9 ra­
no licytacyę realności 1. 275 w Błażowy.

Gazeta Lwowska Nr. 242  z dnia

Wartość szacunkowa 99 złr.
Wadyum 10 złr. a. w.
Resztę warunków sprzedaży przejrzeć 

można w registraturze sądowej.
Strzyżów dnia 29 kwietnia 1876.

(4938 3— 3) E  d  y  k  t .
L. 20774. C. k. sąd krajowy w Kra­

kowie wiadomo czyn i, żę w drodze dalszej 
egzekucyi prawomocnych wyroków c. k. są­
du krajowego z dnia 2 października 1874, 
1. 2536 i c. k. sądu krajowego wyższego z 
dnia 28 grudnia 1874. 1. 17453 w celu za­
spokojenia należytości wekslowej 750 złr. 
w. a. z procentem 60('0 od dnia .5 lutego 
1872, kosztami sądowemi 9 złr. 37 ct. i 
19 złr. 8 ct, w. a. kosztami egzekucyjnemi 
10 złr. 96 ct. i 7 złr. 32 ct. w. a. już przy- 
znanemi, wraz z dalszemi kosztami egzeku­
cyjnemi obecnie w kwocie 63 złr. 31 ct. 
w. a. dozwala się na rzecz Józefa Kallman- 
na egzekucyjnej sprzedaży przez publicz­
ną licytacyę realuości pod 1. 77 Dz. VI 
297 Gm. VIII w Krakowie położonej , we­
dług księgi gł. Gm. VIII vol. nov. pag. 548 
nom. 15 haer,, Józefa Korwina Brzosto­
wskiego własnej pod następującemi warun­
kami :

1. L^cytacya ta odbędzie się w trzech 
terminach t. j. 23 listopada 1876, 13 
grudnia 1876 i 11 stycznia 1877, ka­
żdym razem o godzinie 10 z rana w 
gmachu c. k. sądu krajowego w Kra­
kowie.

2. Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa wspomnionej realności w 
kwocie 17353 złr. w. a. poniżej której 
realność ta na pierwszych dwóch ter­
minach sprzedaną być nie m oże, na 
trzecim zaś terminie i poniżej ceny 
szacuukowej sprzedaną być może.

3. Chęć kupna mający winni przed roz 
poczęciem licytacyi złożyć jako zakład 
do rąk komisyi licytacyjnej 5%  ceny 
szacunkowej w kwocie 867 złr. i to 
bądź w gotówce lub w książeczce 
kasy oszczędności krakowskiej lub też 
w obligacyach indemnizacyjnych lub 
w listach zastawnych Towarzystwa 
kredytowego galicyjskiego, wedle kur­
su na dniu licytacyi notowanego.

4. W dniach 14 po doręczeniu uchwały 
akt licytacyi zatwierdzającej winien 
będzie nabywca złożyć V3 część ceny 
kupna, w razie chęci z wliczeniem 
złożonego wadyum do depozytu sądo­
wego , pozostałe zaś %  części wspo - 
mnionej ceny kupna winien będzie na­
bywca w 30 dni po doręczeniu mu 
tabeli płatniczej w sądowym depozy­
cie złożyć. Dopóki nabywca reaztu- 
jących 2/3 części ceny kupna nie uiści 
wiuien będzie odsetki po 6%  od tych­
że s/, części półrocznie z góry począ­
wszy od dnia wprowadzenia w fizycz­
ne posiadanie również do depozytu 
składać, od czego się jednak przez 
złożenie całej resztującej ceny kupna 
do depozytu uwolnić może.

5- Po żłożeniu pierwszej raty ceny kupna 
zostanie nabywca bezzwłocznie w fizy­
czne posiadanie kupionej przez się re­
alności wprowadzonym i od tego cza­
su wszystkie podatki, powinności gmi­
nne, ciężary publiczne i wszelkie nie­
bezpieczeństwa do niego należeć będą. 
Reszta warunków licytacyjnych tudzież 

akt oszacowania i wykaz hipoteczny sprze­
dać 8’ ę mającej realności można przejrzeć 
w registraturze c. k. sądu krajowego-

O czem zawiadomienie otrzymują stro­
ny sporne.

Kraków 29 września 1876.
(4913 3 -  3) E  d  y  k  I,

L. 4292. W skutek polecenia c. k. 
Sądu krajowego wyższego w Krakowie z 
dnia 7 września 1876 r. 1. 10511 czyni się 
wiadomo:

W księgach gruntowych miasta Sta­
rego Sącza w urzędzie hipotecznym c. k. są­
du powiatowego w Starym Sączu znajdują­
cych się Tom. VI. pag. 171 utworzono dla 
realności pod 1. 18 w Starym Sączu w 0- 
kręgu c. k. Bądu obwodowego w Nowym 
Sączu położonej, nowe ciało tabularne któ 
re jako takie od dnia 25 maja 1876 r., u- 
waża się, od którego to dnia nowe prawa 
rzeczowe, do tej realności odnoszące się, 
tylko przez wciągnienie do tego nowego cia­
ła tabularnego nabyte, ograniczone, prze­
niesione lub zniesione być mogą*

Realność ta granicząca na wschód z 
rynkiem w mieście Starym Sączu, na zachód 
z uliczką, na północ z realnością pod Nr. 
19 Adolfa Essena a na południe z realno­
ścią Dominika Pennara pod Nr. 17 obej­
muje parcelę budowlaną N. kat. 329 w prze­
strzeni 240Q sążni na której stoi dom mu­
rowany z oficyną i z murowanemi stajniami.

Wzywa się:
a) wszystkich, którzy na podstawie prawa 

przed dniem 25 maja 1876 r. nabytego, 
roszczą sobie jaką zmianę stosunków 
w tern nowem ciele tabularnem wpisa­

2 2  października 1876 .

nych, do własności lub posiadania tej 
realności odnoszących się, bez różnicy, 
czy roszczona zmiana nastąpić nia 
przez dopisanie, odpisanie, przepisanie, 
przez sprostowanie powyższego opisa­
nia tej realności, przez zestawienie lub 
połączenie ciał tabularnych czyli grun­
towych, lub w jaki inny sposób;

b) wszystkich, którzy przed dniem 25 maja
1876 r. odnoszące się do tej realno­
ści lub do części tejże, uzyskali prawa 
zastawu, służebności lub inne prawa, 
będące przedmiotem ksiąg gruntowych,
0 ile te prawa jako do dawnych cię­
żarów należące, wciągnięte być mają,
1 przy utworzeniu tego nowego ciała 
tabularnego wciągnięte nie zostały, aby 
te swoje prawa aż do dnia 24 stycznia
1877 r. w c. k. Sądzie powiatowym 
w Starym Sączu zgłosili.
Zaniedbanie ̂  tego terminu, który ani 

na nowo przywróconym ani przedłużonym 
być nie może, pociąga za sobą utratę pra­
wa domagania się od osób trzecich preten- 
syi zgłoszeniu ulegających, które na pod­
stawie wpisów w tern nowem ciele tabular­
nem uskutecznionych i przez nikogo nieza­
przeczonych, w dobrej wierze uzyskali pra­
wa, przedmiotem ksiąg gruntowych będące.

C. k. sąd powiatowy 
Stary Sącz 1 października 1876.

(4854 3— 3) O g ło sz ę  u le  k o n k u r su .
L. 24437. Celem nadania dwóch sty- 

pendyów z fundacyi Agenora hr. Goluchow- 
skiego, utworzonych przez gminy i miesz­
kańców byłego powiatu Radymińskiego każ­
de po 55 złr. w. a- ogłasza się niniejszem 
konkurs

O nadanie tych stypendyów ubiegać się 
mogą młodzieńcy ubodzy, którzy po ukoń- 

: czeniu nauki w jeduej ze szkół ludowych 
gmiu byłego powiatu Radymińskiego do 
szkół wyższych uczęszczają. Pierwszeństwo 
do jeduego z tych stypendyów mają synowie 

! włościan.
i Prawo nadawania jednego stypendyucu
służy IW. Agenorowi hr. Gołuchowskiemu, 
Ordynatowi na Skale, drugie nadaje Wydział 
krajowy.

I Ubiegający się o nadanie takowych
! winni wnieść podania swoje na ręce Dyre- 

kcyi zakładu, do którego na nauki uczęscza- 
ją, do Wydziału krajowego najdalej do 15 
listopada r. b. i za łączyć: metrykę chrztu, 
świadectwo ubóstwa należycie zatwierdzone 
tudzież świadectwa szkolne tak ze szkół po­
czątkowych byłego powiatu Radymińskiego, 
jako też z ostatniego półrocza szkolnego, 

j Szkółki początkowe uprawniające do u- 
I biegania się o powyższe stypendya istnieją 
! w Radymnie, Ostrowie, Wietlinie, Laszkach, 

Duńkowicach, Nienowicach Stebnie i Sośnicy.
Z Wydziału krajowego 

Królestwa Galicyi Lodomeryi i Wielkiego 
( Księstwa Krakowskiego,
j We Lwowie dnia 4 października 1876. 
i (4932 3 — 3) E d y k t ,

L. 7781. 0. k. sąd powiatowy miejsko- 
ddegowany dla okolicy miasta Lwowa Sec.
II. wiadomo czyni, że wskutek prośby Dmy- 
tra i Eufemii Groń uchwałą równocześnie 
zapadłą dozwolone zostało wydzielenie prze­
strzeni gruntu w objętości 119D sążni zkom - 
plexu tabularnego realności w Zamarstyno- 
wie pod 1. k. 55 położonej utworzenie dla 
tejże przestrzeni odrębnego ciała tabularne­
go i zaintabulowanie Dmytra i Eufemii Groń 
za właścicieli i zarazem przeniesienie na to 
nowe ciało tubularne wszelkich wierzytelno­
ści realność powyższą obciążających. Gdy 
interesowani w tej sprawie wierzyciele hipo­
teczni: Teresa, Maryanna, Anna i Klara 
Winyardt a ewentualnie tychże prawni nastj 
pcy z życia i miejsca pobytu nie są wiado­
mi, przeto ustanowiono dla tychże kuratora 
w osobie adw. krajowego Dr. Weiss z zastę­
pstwem adw. krajowego Dr. Raabe, i temu 
ucbwałę powyżej powołaną doręczono a ni­
niejszem wzywa się powyżej nazwanych in­
teresowanych, ażeby pod surowością następstw 
prawnych w przepisanym terminie temuż ku­
ratorowi możliwie potrzebną informacyę u- 
dziolili lub innego zastępcę w tymże samym 
czasie sobie obrali, uwiadamiając o tern c. k. 
sąd powiatowy. Ł

Lwów dnia 31 sierpnia 1876.
(4935 3 —3) E  u  y  b  t.

L. 56585. Ces. król. Sąd krajowy we 
Lw owie, otwiera niniejszem konkurs na 
wszystek ruchomy jako też na wszystek 
nieruchomy, a w krajach w których obo­
wiązuje ustawa konkursowa z dnia 25 gru­
dnia 1868 r., Nr. 1 D. p. P , położony 
majątek Salamona Bartischan kupca we 
Lwowie.

Kierownictwo tego konkursu porucza 
się p. radcy c. k. sądu kraj. dr. Srokowskiemu, 
jako komisarzowi konkursowemu, zaś tym­
czasowym zawiadowcą masy ustanawia 
się pana adw. Dr. Henryka Gottlieba, wzy­
wając zarazem wierzycieli, aby po przedło­
żeniu dokumentów, służących do wykazania 
ich pretensyi, poczynili swe wnioski co do
zatwierdzenia tegoż, lub ustanowienia inne­

go zawiadowcy masy i aby przedsięwzięli 
wybór wydziału wierzycieli, w którym to 
celu wyznacza się termin na dzień 2 listo­
pada 1876 r. godzinę 4 po południu.

Ktokolwiek chce wystąpić z jakąbądź 
pretensyą do wspólnej masy rozbiorowej, 
ma takową ogłosić w tym sądzie krajowym, 
wedle przepisu ustawy konkursowej, pod 
rygorem zagrożonych tamże szkodliwych 
skutków prawnych przed upływem 15 gru­
dnia 1876 r. i podać ją na terminie 
na dzień 17 stycznia 187 7 roku godzinę 
4 po południu, wyznaczonym do uzna­
nia płynności i oznaczenia prawa pierwszeń­
stwa, chociażby nawet o nią spór był wy­
toczony.

Wierzycielom którzy zgłoszą się ze 
swemi pretensyami przysłużą prawo wybrać 
na tym terminie w miejsce dotychczasowego 
zawiadowcy masy, zastępcy onego i człon­
ków wydziału wierzycieli inne osoby, posia­
dające ich zaufanie.

Na terminie wyznaczonym do wyka­
zania płynności zgłoszonych wierzytelności 
ma byc usiłowane przyprowadzenie do sku­
tku ugody w myśl §. 68 ustawy konkur 
owej.

Dalsze ogłoszenia w toku rozprawy 
konkursowej, umieszczane będą w „Gazecie 
Lwowskiej “ .

Z c. k. Sądu krajowego 
Lwów, dnia 16 października 1876.

(4850 3— 3) E  d  y  k  t .
L. 49979. C. k. sąd krajowy we Lwo­

wie ustanawia Wincentemu i Ksawerze Le­
nartowiczom z miejsca pobytu niewiadomym 
celem doręczenia uchwały tabularnej z dnia 
12 lutego 1876 1. 6487 w sprawie Seweryna 
hr. Drohojo^skiego o wykreślenie sumy 300 
zł. m. kon. i 315 złr. w. a. z nadciężarem 
370 zł. ze stauu biernego 5/g części dóbr 
Łącko kuratora w osobie adw. Dr. Nurkow- 
skiego z zastępstwem adw. Dr. Raabe, i o 
tern kurandów zawiadamia.

Z c. k. sądu krajowego.
Lwów dnia 16 września 1876.

(4742 3 —3) E  d  y fc t.
L. 3918. Fedia Seroiszkę z Butyn u- 

znano za marnotrawcę, kurator tegoż Mi­
chał Paraszczyu.

Z c. k, sądu powiatowego 
Mosty wielkie dnia 24 września 1876.

(4892 3 - 3 )  15 d  y fet.
L. 54703. C. k. sąd krajowy we Lwo­

wie niniejszym edyktem wiadomo czyn i, że 
p. Ozyasz Losch w sprawie swej o zapła­
cenie sumy weklsowej 100 złr. w. a. z pn. 
przeciw p. Michałowi bar. Dulskiemu pod 
dniem 5 października 1876 prośbę o nakaz 
zapłaty wniósł i o pomoc sądową prosił, a 
ponieważ miejsce pobytu tegoż pana Micha­
ła br. Dulskiego nie jest wiadomem, c. k. 
sąd krajowy do zastępowania go tutejszego 
adw. p* Dra Rogalskiego z substytucyą p. 
adw. Dra Reicha kuratorem mianował , z 
którym niniejsza sprawa wedle ustawy są­
dowej dla Galicyi przepisanej przeprowadzo­
ną będzie.

Niniejszym więc edyktem wzywa się 
pozwanego aby w należytym czasie osobiś­
cie stanął, lub potrzebne tytuły prawne u- 
stanowionemu zastępcy udzielił, lub innego 
zastępcę wybrał i sądowi oznajmił, słowem 
stosownych do obrony środków u ż y ł, gdyż 
wynikające z zaniedbania skutki sarn sobie 
przypisać będzio musiał.

Lwów dnia 6 października 1876.
(4856 3 — 3) O głoszenie konkursu.

L. 25066. Z  początkiem roku szkolne-* 
go 1876, rozdane będą stypendya z zapisu 
ś. p. Jana Żurakowskiego, a mianowicie sty­
pendya po 262 zł. 50 ct. dla synów dawnej 
szlachty polskiej, z  pierwszeństwem dla p o ­
tomków familii fundatora ś. p. Jana Zura- 
kowskiego i familii zięcia jego Wo. Juliana 
Starzyńskiego; tudzież stypendya po 210 zł. 
i 15 zł. 50 ct. w. a. które nadane byc mo­
gą uczniom, do szlachty polskiej nie należą- 
cym.

Ubiegający się o te stypendya mają 
wnieść podania swoje za pośrednictwem 
przełożonej Dyrekcyi szkolnej do Wydziału 
krajowego, a to najdalej do 15 listopada 
r. b. i złożyć dowody iż :

1. P och od zą  o d  o jc a  n a ro d o w o ś c i p o ls k ie j.
2. Są w kraju urodzeni.
3. Obrządku rzymsko katolickiego
4. Że uczęszczają jako uczniowie publicz* 

ni do szkół lub zakładów w kraju ist- 
niejących, a mianowicie : do gimnazyum, 
na wazechuicę, do Bzkół realnych, tech­
nicznych lub agronomicznych, do szko­
ły sztuk pięknych i t. p.

5. że się odznaczają postępam w naukach, 
tudzież pilnością i obyczajnością, i że

6. wsparcia rzeczywiście potrzebują. 
Uczniowie szkół początkowych (ludo­
wych) tudzież słuchacze św. Teologii,

stypendyum z tej fundacyi otrzymać nie mogą.
Ubiegający się o stypendya powyższe 

z tytułu przynależności swojej do szlachty
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staropolskiej, lub też do wyżej przytoczonych 
familij, dla których pierwszeństwo jest za­
strzeżone, winni tg własność swoją wiary­
godnie udowodnić.

Prawo rozdawnictwa powyższych sty­
pendyów służy Wydziałowi krajowemu, któ­
ry również umocowany ]e s t :

a) uwolnić ucznia od uczęszczania do 
szkół publicznych lub zakładów nauko­
wych w kraju istniejących, jeżeliby 
szkoła lub zakład w zawodzie, któremu 
się uczeń oddaje, w kraju wcale nie 
istniały;

b) użyć stypendyum na zasiłek nadzwy­
czajnie uzdolnionych młodzieńców ce­
lem wysłania ich po ukończeniu nauk 
w kraju, za granicę do dalszego ich 
kształcenia się, który to zasiłek jednak 
nie na dłużej jak tylko na dwa lata 
udzielony być może.

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi Lodomeryi i Wielkiego 

Księstwa Krakowskiego.
We Lwowie dnia 29 września 1876.

(4838 3 - -3) © b w ie sssca se n ie .
L. 5108. Do likwidacyi tak w terminie 

dnia 5 października 1876 nie załatwionych 
jako też nowych zgłoszeń do masy rozbioro 
wej Hersza Kubina i F.szla Jungermana wy­
znaczam wtóry termin na dzień 20 listopa­
da 1876 godz. 9 z rana

C. k. sąd powiatowy.
Rożniatów dnia 11 października 1876.

Komisarz konkursowy 
Borżęcki.

(4942 3 — 3) O b w ie s z c z e n ie .
L. 2627. C. k. sąd powiatowy w Kroś­

cienku niniejszem ogłasza, że w celu zaspo­
kojenia należytości Jakóba Englendera w 
kwocie 1 zł. 36 ct. tudzież kosztów w kw o­
cie 2 zł. 37 ct. 74 ct. 3 zl. 65 2 zł. 82 ct.
I zł. 90^2 ct. 3 zł. 16 ct. jako też kosztów 
obecnego podania w kwocie 3 zł. 92 ct. 
przyznanych odbędzie się dnia 20 listopada
II  grudnia i 18 stycznia 1877 za każdym 
razem od godzinie 9 przed południem w tu 
tejszym sądzie publiczna sprzedaż realności 
pod Nr, 7 w Zabrzeźy położonej, Franciszka 
Zboznia własnej, ciała tabularnego niestano- 
wiącej według protokołu z“dnia 27 paździer 
nika 1874 do 1. 4716 zastawowo opisanej

według protokołu z dnia 12 kwietnia 1875 
do 1. 1186 egzekucyjnie oszacowanej z tern 
dołożeniem, że za cenę wywoławczą służyć 
będzie cena szacunkowa 445 zł. i że chęć 
kupna mający ma złożyć wadyum w kwocie 
45 zł.

Akt opisania i oszacowania tej realno­
ści wolno w tutejszym c. k. sądzie powia­
towym przejrzeć lub odpisie podnieść.

Z c. k. sądu powiatowego.
W Krościenku dnia 26 września 1876. 

(4862 3— 3) Ogłoszenie konkursu.
L. 25915. Celem nadania stypendyum 

z fundacyi szlachty byłego obwodu Rzeszo­
wskiego o rocznych 150 złr. w. a. która to 
kwota w miarę wzrastających dochodów fun 
dacyi będzie podwyższony, ogłasza się ni­
niejszem konkurs.

Stypendyum powyższe przeznaczone 
jest dla ubogiego młodzieńca pochodzące­
go ze szlachty b. obwodu Rzeszowskiego, 
który ukończywszy przynajmniej szkoły po­
czątkowe z postępem dobrym, uczęszcza ja­
ko uczeń publiczny do gimnazyum. lub na 
uniwersytet.

Kandydaci winni wnieść podania swo­
je za pośrednictwem zakładu , do którego 
na nauki uczęszczają, do Wydziału krajo­
wego, a to najpóźniej do 15 listopada r. b. 
i załączyć : metrykę chrztu, dowód pocho­
dzenia ze szlachty b. obwodu Rzeszowskie­
go, świadectwo ubóstwa i ostatnie świadect­
wo szkolne.

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi i 

W. Ks. Krakowskiego 
W e Lwowie dnia 6 października 1876. 

(4853 3 —3) Ogłoszenie konkursu.
L. 21002. W celu nadania miejsca u- 

tworzonego z fundacyi ś. p- Mikołaja Kisli- 
ckiego w lwowskim tz. małem semiuaryum 
ogłasza się niniejszem konkurs.

Miejsce to przeznaczone jest dla m ło­
dzieży pochodzącej ze Lwowa, i tylko w ta­
kim ra z ie , gdyby nie było odpowiedniego 
kandydata we Lwowie urodzonego, może ta­
kowe otrzymać gdzie indziej urodzony u- 
czeń.

Umieszczony w małem seminaryum m ło­
dzieniec, przebywa w zakładzie tylko w ciągu 
roku szkolnego, zaś w czasie feryj letnich 
od 15 lipca do końca sierpńia, obowiązany 
jest utrzymywać się z własnych funduszów 
nadto ponosi sam wszelkie taksy i opłaty 
szkolne, jakoteż koszta sprawienia i utrzy­
mania w dobrym stanie bielizny, obuwia i 
i odzienia.

Ubiegający się o to miejsce, winni 
wnieść podania swoje do Wydziału krajo­
wego, najpóźniej do 15 listopada 1876, i 
za łączyć: metrykę chrztu , na dowód że 
pochodzą z rodziców prawego małżeństwa 
i  znajdują się w wieku między ^9 a 13

rokiem życia , świadectwo lekarskie na do­
wód że posiadają zdrowy od wszelkich wad 
organicznych wolny ustrój fizyczny, świa­
dectwo szkolne z ukończonej z dobrnym 
postępem przynajmniej 4 klasy szkół po­
czątkowych, nakoniec świadectwo ubóstwa 
tudzież rewers rodziców lub opiekunów, 
zawierające zobowiązanie do ponoszenia 
wspomnianych powyżej (w ustępia trzecim) 
wydatków.

Prawo przedstawiania kandydatów na 
to miejsce, służy reprezeutacyi gminy mia­
sta Lwowa.

Z Wydziału krajowego
Królestwa Galicyi i Lodomeryi i 

Wiel. Ks. Krakowskiego
We Lwowie dnia 10 października 1876. 

(4904 3— 3) E d y t .
L. 7177. C. k. sąd obwodowy Rze­

szowski zawiadamia niniejszym edyktem p. 
Stefana czyli Szczepana Zdulskiego z miej­
sca pobytu niewiadomego że przeciw niemu 
na dniu 4 września 1876 , do 1. 7177 Jan 
Oberlander i Frauciszek Bieliński, pozew o 
uznanie przedawnienia sumy 150 a wzglę­
dnie 123 dukatów i wykreślenie takowej ze 
stanu biernego realności 1. 220/215 w Rze­
szowie z pu. wnieśli, że dlań ustanowiono 
kuratora adw. Dr. Rybicki-go z substytucyą 
adw. Dra Kłem. Kostheima , ze temuż ku­
ratorowi ów pozew doręczono do wniesie­
nia obrony w dniach 90 i że z tym kuratorem 
zostanie sprawa ta według postępowania 
pisemnego przeprowadzoną, jeżeli pozwany 
innego pełnomocnika sobie nie obierze i o 
tem sąd tutejszy wcześnie nie uwiadomi.

Rzeszów 6 października 1876.
(4844 3— 3) E d y t o  t .

L. 15832. C. k. sąd obwodowy w Sam­
borze jako sąd w sprawach wekslowych 
uwiadamia z miejsca pobytu niewiadomego 
Juliusza B łazik , że przeciw niemu został 
na prośbę Perli Schaufler uchwałą z dnia 
dzisiejszego do 1. 15832 na podstawie w e­
ksla dto Sambjt 4go września 1874, nakaz 
zapłaty względem zapłacenia sumy wekslo­
wej 681 złr. w. a. z pa. wydanym i że za­
razem dla niego ustanowiono kuratora w 
osobie pana adw. Dra Budzynowskiego z 
zastępstwem pana adw. Dra Kohna i nier- 
wszemu doręczono dotyczący nakaz zapłaty.

Wzywa się więc z miejsca pobytu nie­
wiadomego pozwanego, aby ustanowionemu 
kuratorowi przysługujące środki obrony do­
starczył, lub sobie innego zastępcę wybrał, 
i o tem sądowi tutejszemu doniósł, gdyż i 
inaczej wyniknąć mogące złe skutki sam 
sobie przypisać będzie musiał.

Sambor dnia 10 października 1876. 
(4863 3 —3) Ogłoszenie konkursu.

L. 26.246. Celem nadania dwóch sty­
pendyów z fundacyi ś. p. Kajetana hr. Le­
wickiego po 200 zł. w. a. rocznie, ogłasza 
się niniejszem konkurs.

Stypendya te przeznaczone są dla ubo­
gich uczniów urodzonych w G alicy i, a 
w szczególności jedno dla ucznia szkół gi- 
mnazyalnych, uniwersyteckich, realnych lub 
technicznych, drugie zaś dla ucznia krajowej 
szkoły gospodarstwa wiejskiego.

Szczególne uwzględnienie zastrzeżone 
jest z mocy listu fundacyjnego dla synów 
ofieyalistów, pełniących służbę w dobrach 
należących do ordynacyi ś. p. fundatora.

Prawo nadawania stypendyów służy 
JWej Zofii z hr. Lewickich hrabinie Sie- 
mieńśkiej-Lewickiej.

Kandydaci winni wnieść podania na 
ręce przełożonej władzy szkolnej, do W y­
działu krajowego, a to najpóźaiej do 15 
listopada r b. i dołączyć: metrykę chrztu, 
świadectwo ubóstwa, tudzież dowody dotych­
czasowych postępów w naukach.

Z Wydziału krajowego
Królestwa Galicyi i Lodomeryi 

i W. Ks Krakowskiego.
W e Lwowie duia 9 października 1876. 

(4855 3 3) Ogłoszenie konkursu.
L 25.061. W celu nadania stypendyów 

z fundacyj t. z konwiktowych po 210 zł. 
157 zł. 50 ct. w. a. ogłasza się niniejszem 
konkurs.

Z tych przeznaczone są stypendya z 
fundacyj Zawadzkiego, Russyaua, Matczyń- 
skiego i Potockiego, dla młodzieży szlachec­
kiego pochodzenia; z fundacyi Głowińskiego 
dla szlachty i nieszlachty, tudzież jedno 
o rocznych 210 zł. dla synów mieszczan 
lwowskich, wreszcie z fundacyi t. z. Kra­
kowskiej zakordonowej dla młodzieży po­
chodzenia nieszlacheckiego.

Ubiegać się mogą o takowe uczniowie 
publiczzycb szkół średnich i wyższych, wno­
sząc podania swoje za pośrednictwem zakła­
du, do którego na nauki uczęszczają, do 
Wydziału krajowego, a to najdalej do 15 
listopada b r.

Do podań załączyć należy metrykę 
chrztu, świadectwo ubóstwa należycie za­
twierdzone i dowody dobrego postępu w nau­
kach, mianowicie zaś świadectwo z ostatnie­
go półrocza.

Ubiegający się o stypendya przezna­
czone dla młodzieży pochodzenia szlachec­
kiego, mają nadto załączyć wywód szlachec­

twa, ci nakoniec, którzyby zamierzali ubiegać 
się o stypendya jako krewni fundatorów, 
lub też jako synowie mieszczan lwowskich, 
winni również tę własność swoją wiarogo- 
dnie udowodnić.

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi 

i W. Ks. Krakowskiego.
We Lwowie dnia 28 września 1876.

(4837 3 - 3 )  E d y t o  t .
L. 14.597. C. k. sąd obwodowy w Tar­

nopolu podaje do wiadom ości, że celem 
ściągnięcia sumy 2300 zł. z pn. p. Józefie 
Dobrowolskiej przyznanej, odbędzie się w 
tymże sądzie w dwóch terminach a to : 17 
listopada i 22 grudnia 1876, o godzinie 10 
przed południem przymusowa publiczna 
sprzedaż gruntów w Tarnopolu położonych, 
a t o : połowy z czteroch dni pola ornego 
jak dom. 4 pag. 504 n. 4 haer, czterech dni 
pola jak dom. 3 pag, 44 n. 7 haer, i dwóch 
dni pola jak dom, 18 pag, 119 n. 9 haer. 
Aleksandra i Julii Mrygładowiczów własnych, 
pod następnjącemi warunkami:

1. Cenę wywołania stanowi wartość 
szacunkowa w protokole z dnia 25 kwietnia 
1876 podana, a to gdy pojedyńcze grunta 
oddziemie sprzedają s;ę.

&) za połowę z dwóch dui pola w proto­
kole oszacowania w poz. 1 opisanych 
kwota 600 zt.

b) m  cztery dni w protokole oszacowania 
pod poz. 3 opisane kwota 903 zł. 94 ct.

c) a za dwa dni pola w protokole osza­
cowania pod poz. 2 opisane a z trzech 
kawałków składające się kwota 561 zł. 
30 c t , niżej których cen pola te w 
pierwszych dwóch terminach sprzedane 
nie zostaną.
Każdy z licytujących winien złożyć do 

rąk komisyi licyta yjnej wadyum w gotówce 
lub w książeczkach kas oszczędności, a to 
za pole pod a) 60 zł., za pole pod b) 91 
z ł , za pole pod c) 51 zł.

Bliższe warunki, wyciągi tabularne i 
protokół oszacowania można przejrzeć w tu­
tejszej registraturze dla wierzycieli hipote­
cznych: Antoniego Bilińskiego, Katarzyny 
Bilińskiej, Augustyna Gardowicza, Amalii 
Kiernik i Mikołaja Serwatowskiego jako 
z miejsca pobytu i życia nieznanych, tudzież 
dla tych wierzycieli, którzyby pod dniem 
wystawienia wyciągów tabularnych, t. j. 20 
20 września 1875 do tabuli weszli, lub któ- 
rymby uchwała licytacyę rozpisująca z jakie­
gokolwiek powodu nie mogła być doręczoną, 
ustanowiono kuratorem p. adwokata Swiej- 
kowskiego, a zastępcą p. adw. Dr. Steraklara. 

Tarnopol dnia 30 września 1870.
(4843 2— 3) E d y t o m .

L. 31138. C. k. sąd krajowy jako sąd 
Górniczy w Krakowie podaje do powszech­
nej wiadomości i zawiadamia zarazem tych 
wierzycieli hipoeczntych pói górniczych „A - 
lois Gliick" i „Gnte Hoffnung1*, którzyby na 
hipotekę po dniu 18 grudnia 1975. weszli 
lub którymby dotycząca uchwała na czas 
doręczoną nie została, iż uchwałą z dnia 
22 września 1876.1 21138. dozwoloną zosta­
ła w myśl §.257 ust. gór. przymusowa sprze­
daż przez publiczną licytacyę poi Górni­
czych Alois Gliick i Gute Hoffnung w Wiel- 
kiem Księztwie Krakowskiem obok Rudna 
położonych i że celem strzeżenia praw 
wspomionych wierzycieli z tego powodu u- 
stanowiono kuratora w osobie adw. Dr. L i­
sowskiego z zastępstwem adw. Dr. Retin­
gera.

Cenę wywołania stanowić będzie war­
tość szacunkowa w kwocie 700 złr. Publi­
czna sprzedaż odbędzie się dnia 20 listo­
pada 1876. o godzinie 10 rano w gmachu
c. k. sądu krajowego w Krakowie. "Wadyum 
wynosi 100 złr. w. a. Inne warunki licyta­
cyjne jak również wyciąg hipot czny i akt 
oszacowania można przejrzeć w registratu- 
rze c. k, sądu krajowego w Krakowie.

Kraków 22 września 1876.
(4883 2 -  3) O b w ie g & c z c n ie .

i,. 14.419. C. k. sąd obwodowy tarnow­
ski iniejszym edyktem wiadomo czyni, iż 
w prawie wekslowej Estery Hollender prze­
ciw niewiadomemu z miejsca pobytu J. Brink 
pto 200 zł., przeinaczył dla zastępstwa osta­
tniego , na koszt i niebezpieczeństwo tegoż 
tutejszego p. adw. Dr. Kaczkowskiego na 
kuratora. Tym edyktem przypomina się na­
zwanemu, ażeby się sam osobiście stawił, 
albo potrzebne dokumenta przeznaczonemu 
zastępcy udzielił, lub też iunego obrońcę 
obrał i tutejszemu sądowi oznajmił, ogóln;e 
do bronienia prawem przepisane środki użył. 
inaczej z jego opóźnienia wynikające skutki 
sam sobie przypisaćby musiał.

Tarnów dnia 13 września 1876.
(4907 2 — 3) ifi <1 y  k  t .

L. 7730. C. k. sąd obwodowy jako 
handlowy w Złoczowie podaje niniejszem do 
publicznej wiadomości, że celem zaspokojenia 
wywalczonej przez Mojżesza Arona dw. im 
Teichmanna przeciw Michałowi i Hapce 
małż. Szumińskim pretensyi wezdowej w 
kwocie 200 złr. z prz. dozwolono agzeku- 
cyjną publiczną sprzedaż realności dłużni­

ków pod Nr. 163. w Złoczowie położonej 
w trzech w t. sądzie odbyć się mających 
terminach a m ianowicie: dnia 28 listopada 
1876, dnia 19 grudnia 1876 i dnia 22 sty­
cznia 1877, każdą razą o godzinie 10 przed­
południem pod następującemi warunkami.

I. Przedmiotem sprzedaży jest realność 
pod Nr. 163. w Złoczowie na przed 
mieściu Gliniańskiem położona, ciała 
tabularnego dotychczas nie stanowią­
ca według protokołu oszacowania z 
dnia 11 czerwca 1876. 1. 5561. wraz 
z budynkami gospodarskiemu i gruntem 
objętości 624 morg. kwadr, mająca 
bez żadnej jednak rękojmi za tą o- 
bjętość lub wartość.

II. Jako cena wywołania służyć ma war­
tość szacunkowa tejże realności t. j. 
kwota 1185 złr. w. a.

IH. Każdy chęć kupienia mający będzie 
obowiązanym i/io część ceny szacun­
kowej t. j. kwotę 118 złr. w. a. 50 
ct w gotówce jako wadyum przed roz­
poczęciem licytacyi do rąk c. k. ko­
misy! licytacyjnej złożyć.

IV  Pomieniona realność na pierwszym i 
drugim terminie tylko wyżej lub za 
cenę szacunkową, na 3im zaś i poni­
żej ceny szacunkowej, jednakowoż nie 
poniżej egzekwowanej wierzytelności z 
przynależytościami będzie sprzedaną.

V Resztę warunków licytacyjnych tudzież 
protokół egzekucyjnego opisania i o - 
szacowania pomnienionej realności przej­
rzeć można w t. s. registraturze, a 
wyciąg ze zaległych podatków w c. k. 
urzędzie podatkowym w Złoczowie.

Złoczów dnia 16 września 1876.
(4869 2— 3) E d y k t .

L. 5772. C. k. sąd powiatowy w Lima- 
nowy, zawiadamia Józefę z Racięskich Ja­
worską, niewiaćomąj z miejsca pobytu , że 
celem doręczenia jej rezolucyi z 10 lutego 
1875 1. 155, tudzież dalszych możliwych 
rezolucyi, w sprawie spadkowej po Józefie 
Racieskim, ustanowiono kuratorem Konstan­
tego Gołębiowskiego z Kaniny.

C. k. sąd powiatowy.
Limanowa 9 października 1876.

(4859 2— 3) O g ło s z e n i e  k o n k u r s u .
L. 25503. Celem nadania stypendyum 

z fundacyi imienia Agenora hr. Gołuchow- 
skiego o rocznych 200 zł. w. a. ogłasza się 
niniejszem konkurs.

Stypendyum powyższe przeznaczone jest 
dla ubogiego w Galicyi urodzonego młodzień 
ca, uczęszczającego do szkół gimnazyalnych 
realnych, technicznych lub uniwersyteckich.

Prawo nadawania stypendyum służy J. 
W. Agenorowi hr. Gołuchowskiemu, ordyna­
towi na Skale.

Ubiegający się o nadanie powyższego 
stypendyum, winni wnieść podania swoje za 
pośrednictwem zakładu do którego na nauki 
uczęszczają, do Wydziału krajowego, a to 
najdalej do 15 listopada r. b. i załączyć: 
metrykę chrztu, świadectwo ubóstwa i dowo­
dy dotychczasowego postępu w naukach, a 
w szczególności ostatnie świadectwo szkolne.

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi Lodomeryi i Wielkiego

Księstwa Krakowskiego.
We Lwowie dnia 3 października 1876. 

(4894 2 — 3) Ogłoszenie konkursu.
L. 26847. Celem nadania stypendyów 

z zapisu ś. p. Menarda Konieckiego po 200 
złr. i po 150 złr. rocznie, ogłasza się niuiej- 
szem konkurs.

Stypendya powyższe przeznaczone są 
wyłącznie tylko dla młodzieży pochodzenia 
polskiego, uczęszczającej na wykłady w Uni­
wersytecie Jagiellońskim w Krakowie, prze- 
dewszystkiem zaś i bezwzględnie dla krew­
nych i powinowatych ś. p. fundatora, jeźli 
takowi są uczniami rzeczonego Uniwer­
sytetu.

Prawo nadawania stypendyów wykonu- 
nuje Senat akademicki Uniwersytetu Jagiel­
lońskiego, do którego też zaniesione być ma­
ją podania kandydatów, a to najdalej do 
15 listopada r. b.

Do podań należy do łą czyć: metrykę 
chrztu, świadectwo ubóstwa należycie zat­
wierdzone i dowody dobrego postępu w na­
ukach, mianowicie zaś świadectwo odbytego 
egzaminu dojrzałości a względnie poświad­
czenie, iż kandydat w ostatniem półroczu 
szkolnem składał egzamina prywatne (kol- 
lokwia) z głównych przedmiotów, na które 
w tymże półroczu uczęszczał.

Ubiegający się o stypendya z tytułu 
pokrewieństa lub powinowactwa z fundato­
rem, winni również tę własność swoją wia­
rygodnie udowodnić.

Wypłata stypendyów nastąpi za kwi­
tami poświadczonymi przez dziekana właści­
wego fakultetu, przed którym kwitujący ma 
się wykazać, iż w dotyczącem półroczu zło­
żył egzamina prywatne przynajmniej z 
dwóch głównych przedmiotów, na które u- 
częszczał.

Z Wydziału krajowego 
Królestwu Galicyi i Londomeryi W. Ks.

Krakowskiem.
We Lwowie dnia 12 października 1876

3
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L. 3334. W skutek uchwały c. k. 
sądu obwodowego w Tarnopolu z dnia 29 
maja 1876 J- 7682 uznaje się Zofię Słoboda 
z M s zań ca za marnotrawczynię. Kuratorem 
Onufry Moskal z Mszańca,

C. k. sąd powiatowy 
Kopeezyńee dnia 1 sierpnia 187G 

(4962 1 - 3 )  12 d  y  k  t .
L. 550 2. Dnia 20 grudnia 1876 i 18 

stycznia 187 7, każdym razem o godzinie 9 
rano w tutejszym sądzie w sprawach Leiby 
Hornsteiua przeciw Annie B&rys o 28 złr. 
z pn. odbędzie się publiczna egzekucyjna 
sprzedaż realności pod Nr. 175 w Gorliczy- 
nie położonej ciała tabularnego niestauowiey 
cej protokołem z dnia 23 listopada 1874 
egzekucyjnie zajętej a protokołem z 30go 
kwietnia 1875 na 990 zlr. oszacowanej wła­
snej, składającej się z domu mieszkalnego 
stodoły stajni 16 stojan gruntu.

Ceną wywołania jest cena szacunkowa 
niżej której realność ta przy pierwszym i 
drugim terminie sprzedaną nie będzie.

Wadyum wynosi 99 złr. w gotówce 
lub papierach publicznych, reszta warun 
ków licytacyjnych akt zajęcia i oszacowa­
nia leżą w tutejszosądowej registraturze do 
przejrzenia.

C. k. sąd powiatowy 
Przeworsk dnia 20 września 1876.

(4950 1 - 3 )  K o n k u r s .
JL, 12.399. Niniejszem rozpisuje si< 

konkurs’ celem obsadzenia posady prowadzą 
ceeo metryki izraelickie a osobno tegoż za. 
stępcy, a to jednej w Tarnopola, drugiej w 
Mikuiińcach. , . .

Ubiegający się o tę posadę w inien  
wnieść prośbę własnoręcznie przez siebie 

'  msana do c. k. Starostwa w Tarnopolu w 
term inie do 15 listopada 1876 wykazać do­
kumentami : . . . ,

j rodzaj zatrudnienia, ktoreby go nie 
zmuszało wydalać się często z miejsca
zam eszkania.

2 stop ień  wykształcenia swego i dokła 
’ dna znajomość języków krajowych.

3 że jest własnowoinym obywatelem pań­
stwa austryaekiego z krajów w Radzie 
państwa reprezentowanych, wyznania 
jjuożeszowego i nieskazitelnych oby­
czajów.

4. że mieszka stale w tej miejscowości, 
w której posadę otrzymać chce, lub że 
się w tej miejscowości po otrzymaniu 
posady staie osiedli.

5 . winien kompetent poddać sig egzami­
nowi w obec władzy politycznej prze­
pisanemu wysoaiem rozporządzeniem 
miuisteryalnym z dnia 15 marca 1875 
1. 12944. Opłaty, które prowadzący 
metryki ż^dać może, postanawia § i 3 
mstrukcyi względem prowadzenia me­
tryk izraelickich z dnia 15 marca 1875 
1. 14095.
Tarnopol dnia 15 października 1876.

(4954 1— 3) E « i j
L. 1943. C. k. sąd powiatowy w Pod- 

bużu zawiadamia, że na zaspokoieme sumy 
200 zł. w. a. z

dwóch terminach tylko za lub wyżej ceny 
wywołania przy trzecim zaś i niżej tejże za 
jakąbądź cenę najwięcej ofiarującemu sprze­
daną zostanie.

pn. na rzecz Antoniny Bia
łoskórskiej odbędzie się w c. k. sądzie po­
wiatowym w Podbużu dnia 3 listopada, dnia 
29 Listopada 1876 i dnia 14 grudnia >876, 
każt.ym razem o godzinie 10 rano przymu­
sowa sprzedaż przez publiczną bcytacyę 
połowy reainoś i pod 1. k 52 w Manastercu 
położonej Micbała Z&theja własnej, a to na 
pierwszych dwóch terminach tylko za cenę 
szacunkową 175 zł. lub wyżej, na ostatnim 
zaś także niżej tejże. Wadyum wynosi 17 
zł. 50 ct. Akt zastawniczego opisania tej 
realm ści i warunki licytacyi można przej­
rzeć w tutejszo-sądowej registraturze

Podbuż dnia 6 sierpnia 1876.
(4957 1— 3) £ « l y k t

L. 11270. W dalszym ciągu wykona­
nia prawomocnego t. s. nakazu zapłaty z 
dnia 29 sierpnia 1872 r., 1. 15983 w celu 
Wydobycia wierzytelności J Salomona w 
kwocie 3000 złr. w. a. wraz z procentami 
po 60/0 od dnia 26 sierpnia 1872 r. koszta­
mi sądowemi i egzekucyjnemu w kwotach 6 
złr. 98 ct., 9 złr, 77 ct. i 46 złr. 59 ct. w. 
a., już przyznanemi i teraz w kwocie 40 zł. 
74’ /a ct. w. a., przyznającemi się rozpisuje­
my publiczną przymusową sprzedaż ;i/6 czę­
ści sumy 3000 dukatów ,:es. w stanie bier­
nym dóbr Łapanów z przyl. Wymysłów 
według Dom 323 pag. 175 n. 82 on. dla Kon­
rada Giebułtowskiego zaintabulowanyck pod 
następującemi warunkami.

1. Sprzedaż 3k  części sumy 3000 dukat, 
ces. odbędzie się w trzech terminach mia 
nowicie dnia: 24 listopada, 19 grudnia 1876 
i 19 stycznia 1877 r., w tut. c. k sądzie 
obwodowym, każdym razem o godzinie io  
z rana.

2. Cenę wywołania stanowić będzie 
kwota 1500 dukat, cts. obliczona walutą 
austr. według kursu uwidocznionego w Ga­
zecie Lwowskiej z dnia lieytacyę poprzedza 
jącego i rzeczona suma przy pierwszych

Uwaga

Obwieszczenie licytacyi. (4952 1—3)
L. 12.910 W  celu wydzierżawienia wyłącznego prawa wyrobu i wyszynku wódki 

i miodu, przysługującego wysokiemu Skarbowi w obrębie dobr Kałuskich, na trzech­
le t n i  okres; od dnia 1 stycznia 1877 r. po koniec grudnia 1879 r., odbędzie się na dniu 

3 Każdy chęć kupna mający złożyć I 13 listopada 1876 r. o godzinie lOtej przed południem w ces. kr. galicyjskiej Dyrekcyi 
ma przed rozpoczęciem licytacyi do rąk j lasów i domen w Bolechowie publiczna lieytacya za pomocą otert pisemnych.
komisyi licytacyjnej jako zakład kwotę 750 J Pojedyńcze sekeye dzierżawne są:złr. w. a. w gotówce lub w papierach pu- j
blicznyoh pupilarne bezpieczeństwo dających
według kursu uwidocznionego w Gazecie
Lwowskiej z dnia lieytacyę poprzedzającego
jednakże nie wyżej nad wartość nominalną.

4 . Reszta warunków licytacyjnych i 
wyciąg hipoteczny sprzedać się mającej wie­
rzytelności przejrzanym być może w t. s. 
registraturze.

5, O rozpisaniu licytacyi tej zawiada­
miamy strony obie tudzież niewiadomych 
współwłaścicieli 1 wierzycieli sumy 3000 
dukat do rąk własnych z miejsca pobytu, 
zaś niewiadomych Teklę Pokutyńską, Mela­
nię Padlewską, Anielę Wolską i Józefę Po­
kutyńską tudzież tych wierzycieli którzyby 
po dzień 14 czerwca IS76 r. prawo zasta­
wu na sprzedać się mającej wierzytelności 
uzyskali do rąk ustanowionego dla nich ku­
ratora adw. Dra Malawskiego z substytucją 
adw. Dra Forysta.

Tarnów dnia 7 września 1876.
(4927 1 - 3 )  E  <1 y  b  t.

u . 7910. C. k. sąd obwodowy w Stanisła­
wowie wzywa niniejszem wszystkich tych któ­
rzyby zaginiony kwit zastawniczy Stanisławo­
wskiego banku zaliczkowego z dnia 18 lutego 
i 876 Nr. 363 na jedną akcję  kolei Lwow­
sko-Czerniowieckiej w nominalnej wartości 
200 zł. a. w. N. 88432, II. emisji z kupona­
mi, płatnemi od 1 maja 1876 posiadali, aby 
ten kwit w przeciągu jednego roku, sze­
ściu tygodni i 3 dni od dnia 3 ogłoszenia 
edyktu niniejszego w Gazecie L-wowskiej 
tem pewniej Sądowi tutejszemu przedłożyli 
ile że po upływie tego czasu kwit ów za 
umorzony uznany zostanie.

Stanisławów dn a 15 lipca 1876.
(4851 1— 3) JEAykt.

£, 50559. C. k. sąd krajowy we Lwo­
wie niniejszym edyktem wiadomo czyni iż na 
prośbę ks Tomasza Madeja i Feliksa Dybu- 
sia dozwala się równocześnie wykreślenie 
prawa dożywotniego użytkowania 1/4 części 
spadku po ś. p. Klarze Torczyńskiej pozostałego 
na rzecz Antoniego Torezymk.ego lotabulowa 
nego, ze stanu biernego %  części realności pod 
L. 103 1 1044/4 we Lwowie, a to wraz z nad- 
eiężarami na rzecz Tekli Boreckiej 20 śl. Ce- 
d-owskiej, Tomasza Swiżyńskiego, Petroneli 
Wendycz i Estery Seldy Rappaport wpisa­
nemu: ponieważ miejsce pobytu tych ostat­
nich nie jest wiadome a zatem c. k. sąd 
krajowy do zastępowania ich tutejszego adw.
Dr. Gryszkiewicza kuratorem mianował.

Niniejszym więc edyktem wzywa się 
kuraudów aby w należytym czasie potrzebną 
inform ację ustanowionemu zastępcy udzielili 
i w ogóle stosownych do obrony praw swycli 
środków użyli, gdyż wynikające z zaniedba­
nia skutki sami sobis przypiszą.

Z  c. k. sądu krajowego.
Lwów dnia 23 Września 1876.
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S e k c y a  z a w i e r a  w s o b i e Cena
wywoław­

czaprawo propinacyi 
w gminach

kar­
czem

g r u n t ó w

rodzaj uprawy hektarów złr.

I.

Mościska
Kopanka
Siwka
Ugartstal
Iiadobna
Kropiwnik
Dołhe
Pójło

1

1

I

ogrody, łąki 

ogrody 

role, ogrody, łąki

1.990
-

0.264

0.367

2200

II.

Dobrowlany 
Podmiehale 
Wistowa 
Jaworówka 
Rypianka 
My słów 
Zawój 
Grabówka 
Uhrynów stary 

„ średni

1

1

1

ogrody 

role, łąki

0.329

0.134

2860

III.

Nowica
Petranka
Berłohy
Kamień
Równia
Topolsko
Krasna
Łdziany
Landestreu
Słoboda równiańska

1
1

1

role, ogrody, pastwiska 
ogrody

role
łąki

1-400
0-070

0-090
0-250

3181

Śliwki
Przysłup 1
Majdan .__
Niebyło w 1

IV. Słoboda niebyłowska — --- 994

V. Jasień 1 576

Razem . . . . 12 — 4.794 9811

Główne warunki licytacyi są:

21 b?Ć 2ł0/™ "- d°Ł ® rsokości półrocznego cz jnsiu
l \  Lutowi”  ‘P, ,T e być mferisemi. *

poręczne dnWadn ° “ ,0Z.na. y 2a ,P°niocą ofert pisemnych, które w 10 procentowa 
Ofert,u podpis 1 miejsce mieszkania oferenta zaopatrzone być mają.

wvraźnem n' 0P1®W!iĴ .ce pojedyncze sekeye lub na wszystkie razem i zaopatrzone 
kowvm sie ,S,Wna ?zemei? , ze warunki licytacyi i dzierżawa są oferentowi znane i że ta- 
rn-zed nałnrl U S°  uajdalej do dnia 13 listopada 1876 r. do godziny 10

B ^ sz e  Ł  ^ ^ cy js k ie j Dyrekcyi lasów i domen
w protokole podawczym c. T  D y r T c y r L ?rZeg!,ądną6 W ^ o w y c h
rządzie lasów i domeŹ w Kałuszu 1 d° m6n W Bolechowie> lub w C' L  Z»*

r  1 u '  j 68- kr<̂ ' galicyjska Dyrekcya lasów i domen.
Bolecbow dma 17 października 1876.

4879 2 — 3) O b w i e s z c z e n i ę .
L. *76 8. Celem wydzierżawienia podatku konsumcyjnego od mięsa i wina na lata 1877, 187S i 1879 a przy dwóch okręgach 

tylko na 1877 i 1878 z zastrzeżeniem wypowiedzenia tej dzierżawy przed upływem ostatnich dwóch lat a względnie 1 roku lub bez 
tego /.astizeżenia odbędzie się public/na licytacja  wedle n a s tę p u ją c e g o  przeglądu.

cś(*->0e->■4OPh

Dla okręgu dzierża­
wnego

przedmiot
dzierżawy

Czas na 
które wy­

dzierżawie­
nie nastą­

pić ma

Cena
wywołania

złr.

Lieytacya odbędzie się 
dnia

1 Korolówka
Krzywcze

mięso
1877
1878
1879

1.203 7 listopada 1876

2 Zaleszczyki » dtto 3.243 8 listopada 1876

3 Śniatyn wino dtto 912 dtto

4 Zabłotów mięso 1877
1878

1.950 9 listopada 1876

5 Gwoździec n dtto 1.506 dtto

6 Nadworna n
1877
1878
1879

3.164 14 listopada 1876

7 Delatyn n dtto 2.231 15 listopada 1876

Jako wadyum składa się 100/0 ceny wywoławczej.

przed lub popołudniu

przed południem od 8 do 12

przed południem od 8 do 12

po południu od 3 do 5

przed południem od 8 do 12

po południu od 3 do 5

przed południem od 8 do 12

przed południem od 8 do 12
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Pisemne w wadyum zaopatrzone oferty należy do 2 godziny po południu dniem przed ustną licytacją  do rąk naczelnika c. 
powiatowej Dyrekcyi skarbu w Kołomyi złozyc. J

C. k. powiatowa Dyrekcya skarbu.
Kołomyja dnia 12 października 1876.



(4963 1— 3) E  d  j  b  t .
L. 449. Gdy Mikołaj Telichowski, by ­

ły c. k. notaryusz w Zaleszczykach umarł, 
wzywa się celem dewinkulacyi kaucyi tegoż 
w sumie 1050 złr. na realności 1. 957 w 
Tarnopolu intabulowanej, wszystkich którzy 
by w myśl §. 25 u. n. jakiekolwiek mieli 
pretensye dla zaspokojenia których na kau­
cyi tej prawo zastawu służy, ażeby preten­
sye te do sześciu miesięcy do tutejszej Izby 
notaryalnej zgłosili gdyż inaczej po upływie 
tego terminu, zezwolenie na wykreślenie tej 
kaucyi udzielonem zostanie.

Z c. k. Izby notaryalnej 
Lwów dnia 26 sierpnia 1876.

(4940) O głoszenie
L. 7145. C. k. sąd obwodowy w Sam­

borze, podaje niniejszem do wiadomości, że 
zawiadowcą i masy konkursowej Izraela Ber 
Kreppla w Drohobyczu, ustanowiono na pro­
pozycję wierzycieli Herscha Chajesa w Dro­
hobyczu w miejsce dotychczasowego zawia­
dowcy adw. Dr. Wolskiego.

Sambor dnia 9 maja 1876.
(4960) Ogłoszenie!

L. 3233. C. k. komisya hipoteczna w 
Grybowie podaje do publicznej wiadomości, 
że arkusze posiadania wraz z sprostowanemi 
spisami posiadłości i posiadaczy, kopiami 
map katastralnych i protokołami dochodzeń 
dotycznie gminy Króżlowa niżna w § 21 
ustawy ż dnia 20 marca 1874 Nr. 29 Dz. 
pr. i rozp. kr, określonych, złożone zostały 
w tutejszym c. k. sądzie powiatowym do 
powszechnego przejrzenia

Zarzuty przeciwko prawdziwości arku- 
szów w myśl § 29 tejże ustawy winny być 
wnoszone ustnie lub pisemnie przed termi­
nem niżej wyznaczonym, do przeprowadzenia 
zaś dalszych dochodzeń w skutek zarzutów, 
wyznacza się dzień 26 października 1876, 
na którym zarzuty również przed komisyą 
hipoteczną wnoszone być mogą.

Grybów dnia 11 października 1876. 
(4948) O głoszenie.

L. 51940. G. k. sąd krajowy jako lian 
dlowy we Lwowie ogłasza niniejszem, iż na 
dniu 21 września 1876 przy firmie: „Towa­
rzystwo zaliczkowe w Sokalu. —  Stowarzy­
szenie zarejestrowane z nieograniczoną po- 
ręką" w rejestrze stowarzyszeń zarobkowych 
i gospodarczych wybór nowej Dyrekcyi w 
której Bkład wchodzą pp. Julian Mańkowski 
jako dyrektor, Ignacy Kwieciński jako ka- 
syer , Adolf Musil junior jako kontrolo.', 
A dolf Doening zastępca dyrektora, Jan Ko- 
chałewicz zastępca kasyera, a Dominik Sko- 
czyśski jako zastępca kontrolora z prawem 
firmowania towarzystwa według postanowień 
statutu wpisanym został.

Z c. k. sądu krajowego jako handl. 
Lwów 21 września 187-6.

(4959 2— 3) @  b i f  t,
9ir. 6085. 5Bon bem f. f. SefirfSgericfite j 

in Chódorów roirb jur 33orname ber offentti= 1 
djert jiyeUbibtung, ber auf 3070 fi. o. 2B abge= 1 
febabten'jpt Duliby unter G 9ir. 74 getegenen, ; 
feinen ©abularforper bitbenben, bem Johana i 
Herold eigenttjiuntid) getjorigen Dtealitat, ber , 
27. Dftober 1876 fur ren erften, Der 17. 9ćo= i 
nember 1876 fitr ben jmeiten unb ber l. ®e= j 
jember 1876 fiir ben britten ©ermin mit bem ; 
Śeifafse beftimmt, Dag biefe Jteulitdt, menu fie 
Bei betn erften unb jtoeiten ©ermtne nicfjt roe= 
nigftenś ’ um ben Sdjafcungśniertl) oerfauft 
rourbe, bei bem britten ©ermine and) unter 
bemfelben (jiuangegeben roirb. ®ie natjeren 
geitbietungsbebingniffe foioie baś ©djafeungS* 
protofoH, fbnnen bie ffauftuftigen in ber 9tegi= 
ftratur bes obgenannten ł8ejirfśgerid)te§ etnfefjen. 

f. Sejirfegericfjt.
Chodorów ben 19 ©eptember 1876. 

(4846  2— 3) B  <1 jr fe t
L- 8002. C. k. sąd delegowany m iej­

sko powiatowy w Rzeszowie, ogłasza niniej - 
szem, iż na rzecz Dyrekcyi c. k. uprz. za­
kładu Juedy.t. włość, we Lwowie na zaspo­
kojenie S. 150 złr. a względnie 140 złr. 64 
ct. w. a. z pa* odbędzie się w tut. sądzie 
na dnigi 20 listopada 1876, dniu 18 grudnia 
1876 f d n i u  15 stycznia 1877, publiczna 
sprzedaż realności pod 1. 38.68/93 w Krasnem 
położopej, ciała tabularnego nie stanowiącej 
a Jana Kozła w łasnej..

Cena szacunkowa wynosi 400 złr. 
Zakład 40 złr.
Przy trzecim terminie realność ta i 

poniżej ceny szacunkowej sprzedaną będzie.
Resztę warunków przejrzeć można w 

tut. sgdzie.
Rzeszów dnia 14 września 1876.

(4829 .2— 3) IG d  »  k  i
L. 15122. C. k. wyższy Sąd krajowy 

lwowsl<;i podaje w myśl ustawy z dnia 25 
iipea -187T r .! 1. 96, Dz. p. p., do powszechnej 
wiadomości, że w skutek prośby Józefa i 
Maryi Banasiewiczów o utworzenie nowWo 
ciała tabularnego dla realności pod Nr. 479 
w Zaleszczykach, w tamtejszym powięjfie 
sądowym i w tamtejszej gminie podatkowej 
położonej, składającej się z domu murowa- 

EVtlwórzas i ogrodu, a gra­
niczącej od wschodu z realnością ribtra 
Tustanowskiego, od południa z ulicą do Dnie­

stru prowadzącą, od zachodu z drogą po­
nad Dniestrem do Pieczarny prowadzącą a. 
od północy.z realnością Piotra Tustauowskie- 
go c. k. sąd powiatowy Zaleszczycki ifygo- 
tował projekt otworzyć się mającego ciała 
tabularnego, któryto projekt w tymże c. k. 
sądzie powiatowym przejrzanym być może, a 
do dnia 15 grudnia 1876, za księgę grunto­
wą uważanym będzie, równie oznajmi;; się, 
że od dnia 15 grudnia 1,876 począwszy, nowe 
prawa własności/zastawu i inne prawa hi­
poteczne na "wyż 'opisanej' nieruchomości, 
jako nowe oiało tabularne do księgi grun 
towej wciągnąć się mającej, tylko przez 
wpis do ktpęgi hipotecznej nabyte, ograni­
czone, ńa innych przeniesione, uchylone być 
mogą

Równdcześnie wzywa c. k. wyższy Sąd 
krajowy wszystkich, którzy by : 

a. na zasadzie praw, przed dniem otwar- 
cią tego nowego ciała tabularnego na­
bytych , domagali się zmiany wpisa­
nych tamże stosunków własności i po 
siadania, bez różnicy, czy zmiana ta 

-  - przez dopisanie, odpisanie lub prze­
pisanie, przez sprostowanie oznaczenia 
nieruchomości, lub połączenie ciał hipo­
tecznych, czyli też w inny sposób na­
stąpić ma;
już przed dniem otwarcia nowego ciała 
tabularnego na nieruchomości te j, lub 
na jej częściach nabyli prawa zastawu 
służebności lub inne prawa do wpisu 
hipotecznego, przydatne, o ile prawa te 
jako należące do dawniejszego stanu 
biernego wpisane być mają, a przy za­
łożeniu nowego ciała tabularnego wcią­
gnięte nie zostały, ażeby w ces. król. 
Sądzie powiatowym Zaleszczyckim swo­
jo oznajmienie do dnia 14 grudnia 
1876 roku tern pewniej wnieśli, ile 
że w przeciwnym razie utracą pra­
wo popierania oznajmić się mających 
roszczeń przeciw osobom trzecim, któ­
re na mocy niezaprzeczonych wpisów, w 
nowej księdze gruntowej zawartych, 
prawa hipoteczne w dobrej wierze, na

b.

Nakoniec czyni się uwagę że obowiązku 
zgłoszenia ta okoliczność nie zmienia , że 
prawo zgłosić się mające z księgi tabularnej, 
już do użytku służyć nie mającej lub z za­
łatwienia sądowego widocznem jest, lub że 
jakie podanie stron, odnoszące się do tego 
prawa, do sądu wniesionem zostało, tudzież 
że restytueya lub przedłużenie powyższego 
terminu dla pojedynczych stron miejsca nie 
ma.

Lwów, dnia 5 września 1876.
(4903 2— 3; O u w i r s m « n i « \

L. 5856. Rzeszowski c. k. sąd obwo­
dowy podaje do wiadomości, iż odnośnie do 
wezwania c. k. sądu krajowego lwowskiego 
z 12 czerwca 1869 r 1. 28741 i uchwały tu 
tejszo-sądowej z 24 września 1869 1. 417], 
tudzież z 2 gruduia 1869 1, 6686 celem za­
spokojenia przyznanej nakazem zapłaty z 0 
listopada 1868 1. 58337 i z 5 grudnia 1868 
1. 63961 Galicyjskiej kasie oszczędności su­
my 4956 zł. 19 kr., a względnie jej reszty 
w kwocie 4311 zł. 73 ct. w. a. z procenta 
mi 6 %  od 25 czerwca 1874 i prowizyą 
zwłoki po 60)q od każdej w terminie nieui- 
szczoncj ratalnej spłaty w dniu 25 czerwca 
i 25 grudnia przypadającej, tudzież kosztów 
egzekucji obecnie przyznanych w kwocie 15 
zł. 86 ct. w.ifc. -froZpiauje; srę pońowńie:do­
zwoloną przez wyżej wymieniouy sąd przy­
musową publiczną sprzedaż dóbr Medynia 
i Węgliska do p. Amalii Jahl wedle dom. 209 
p. 350 i 358, n. 16 i 16 haer. należących, 
w powiecie łańcuckim położonych, która to 
sprzedaż w 2 terminach, a to : a) dnia 18 
grudnia 1876, b) daia 19 stycznia 1877, 
zawsze o godzinie 10 rano w tutejszym c. k. 
siądzie obwodowym pod warunkami, edyktem 
tutejszo sądowym z 24 września 1869 1.4171 
(częściowo w Gazecie Lwowskiej Nr. 264, 
265 i 266 z r. 1869( ogłoszonemi, przedsię­
wziętą zostanie.

Na wypadek żeby dobra te w tych 
dwóch terminach sprzedane nie zostały, ter­
min cło ułożenia warunków ułatwiających na 
22 sty znia 1877 o godzinie 10 rano się 
wyznacza.

O tej licytacyi uwiadamia 'się strony i 
wierzycieli hipotecznych do. rąk własnych, 
zaś wierzycieli, którymby ubhwarła ta lub 
późniejsze doręczone być nie mogły, lub 
którzyby z wierzytelnościami swemi poi 30 
czerwca 1876 r do tabuli; weszli, przez 
ustanowionego już uchwałą z 24 września 
1869 1. 4171 dla nich kuratora adw. Dra 
Reisnera z substytucyą adw Dra Klemensa 
Kostheima i przez edykta.

Rzeszów 6 października 1876.
(4949 2— 3j M o n k u r s .

L. 6451. W celu obsadzenia posad pro­
wadzącego metryki izraelickie i tegoż za­
stępcy w Czortkowie, Budzanowie, Jagiolni- 
cy i Ułaszkowcacb, rozpisuje się konkurs do 
15 listopada 1876.

-Urząd- prowadzącego • metryki może być 
powierzonym tylko godnemu zaufauia wła-n

snowolnemu mężowi wyznania mojżeszowego, podanie należycie ostęplowaue, \ 
obywatelowi państwa austriackiego'‘ż krajów ma wykazać dokumentami rodzaj i 

Radzie' państwa reprezentowanychw itaozie państwa reprezentowanych i mie 
Bzkającemu w miejscu, w którern znajdują się 
księgi metrykalue lub też jeżeli się tam 
jako prowadzący metryki staie osiedli.

Prowadzący metryki powinien władać 
dokładnie językami krajowemi oraz zajmo­
wać się zatrudnieniem, któreby go nie zmu 
szało wydalać śię częściej z miejsca zamie­
szkania.

Ubiegający się o te posady winien 
wnieść swe własnoręczne przez siebie pisane

w którem 
. żatrudriie-

ma i stopień wykształcenia swego , f poddać 
się egzaminowi na podstawie ogłoszonego 
w dzienniku ustaw i rozporządzeń krajo­
wych, rozporządzenia wysokiego c. k. Mini­
sterstwa spraw wewnętrznych, wydanego w 
porozumieniu z Ministerstwem sprawiedli­
wości oraz Ministerstwem wjzfiań i oświaty 
z dnia 15 marca 1875 1. 12944 i wydanej 
do tego instrukcyi względem prowadzenia 
metryk urodzin, zaślubin i śmierci izraelitów.

Czortków dnia 13 października 1876.

Doniesienia prywatne.
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w e  L w o w i e  p r z y  p l a c u .  B e r n a r d y ń s k i m  1 8 6 3  l/»
poleca swój

własnemi z najsuchszego materyałn i podług najnowszych i najgustowniej- 
szych wzorów wykonanemi wyrobami obficie zaopatrzony

S KŁ AD MEBLI

Oo
8

0
>

oraz wielki wybór
luster, materji na meble, dywanów, sukna na podłogi, karniszów 
i kutasów do okien, jakoteż mebli giętych i mebli żelaznych

m r  p o  c e n a o ł i  s t a ł y c h  i  n l e k l c b . .

8
Przyjm uje także zam ówienia na w szelk ie ilo zawoiln je g o  należące roboty i uskutecznia takowe 

pod zaręczeniem spiesznego i dokładnego wykonania.

W  w l w W w l w l w w w w w w w W
W  (4165 8 -8 )
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Ważne dla Adwokatów: ZYGMUNT BACZEWSKI
K oucypieut

mający kilkuletnia praktykę i cłilu- 
bnenn świadectwami zaopatrzony, szuka 

posady.
Bliższej wiadomości zasięgnąć można 

w drukarni J. Dankiewieza w Stanisławowie.
(4977 1 -3 )

we Lwowie, przy placu Halickim, I. 2.
naprzeciw gmachu banku hipotecznego 

[4877 7] poleca swój
.tac a .  ar d  m  L

towarów kolonialnych i spirytusowych

P o sz u k u je  się  
zdolnego i pilnego Artystę do robienia

Heliominiatur na szkle.

zwracając szczególniejszą uwagę na tanie 
wyborne gatunki H erb a ty  r/iińskief, wy­
śmienite L ik w o r y  fra n cu sk ie  i g d a ń ­
sk ie , R um  b ra ń s k i  i z  J a m a jk i, fOcw
i Hf/sto - tętnią S tarką , po stałych naju- 
miarkowańs/.ycli cenach fabrycznych.

Osobny pokój do śniadań.

Reflektanci zgłosić się utają (piśmiennie, lub 
osobiście) ,,Bel Invalldendank, Markgra- 
fenstrasse Nr. 51 a., unter A . X . 760 In

Berlin. (493:1,9

L. 74. (4972 1 -3 )

Konkurs
Na opróżnione stypendyum fundacji 

ś,"p. Órzęckiego dla wysłużonych prywatnych 
ofieyalistów, którzy 63 lat życia skończyli, 
z roczną kwotą 63 złr. a. w.

Prośby o to stypendyum, zaopatrzone 
w świadectwa wieku i długoletniej służby, 
mają być wniesione do komissyi Iostytut-u 
ubogich chrześeian we Lwowie do końca li­
stopada 1876 r.

Lwów, dnia 14 października 1876.

(4897 3—5)

W. Antoniew icz
Doktor medycyny, chirurgii, 

akuszeryi i okulistyki,

zawiadamia P. T. Publiczność, że
osiadł stale w  ©foertjllie

jako lekarz praktykujący.

[4496 13-16]
Południowo Tyrolsuie

O W O C E  S T O Ł O W E
za przesłaniem należytośei,

12 kilu merańskich winogron kuracyjnych, 
(Edelvarnatsche)

100 Edóiborsdorfer (jabłka marszańskie)
100 Renety . . . .  . . ,§
100 Przednie czerw on e ............................... jf
PO Renety złote . . . .  .
100 Rozmarynówe czerwone . . .
100 Rozmarynowe białe . . . .  g
100 Gruszki cytrynówki zimowe . . 1-1

Owoce te Ilgiej jakości: także, oiyoee

złr. 
6 
6 
4 
7 
7

•7
14 
7

atoło-

L. 4445. (4915 3 -3 )

Obwieszczenie.
(Idy mandaty delegatów do Ogólnego  
Zgrom adzenia Galicyjskiego T o w a­
rzystwa Kredytowego Ziem skiego,
wybrauych na mocy ordynacyi wybor­
czej z dnia 3 listopada 1869 r., do 1. 
47438 ustały, przeto w skutek pole­
cenia wysokiej Rady nadzorczej z dnia
30 września 1876 r., do 1 265, roz-

we, które częściej w pierwszym gatunku rozsyłane 
bywają: 40% taniej.

Owoce Illciej jakości według wagi 100 kilo 
(około 1600 do 2000 sztuk) 15 złr.; poleca się szcze­
gólnie zakładom, pojedynczym familiom dla dzieci 

i. t, p.
1 łiektoliter czerwonego wina tyrolskiego 17 złr.

„Obst- unu Weingeschaft“
Taul»er In 9f»rlii>g

ipd&sta1 Meran1 w: Południowym' Tyrolu.,

pisują się niniejszem wybory sześć­
dziesięciu sześciu delegatów i tyluż 
zastępców na lat sześć wybrać się 
mających, które odbędą się pod kie­
runkiem Wydziałów okręgowych, po­
dług okręgów wyborczych, stosownie 
do ordynacyi wyborczej, zatwierdzonej 
na mocy upoważnienia Wys. c. k. Mi­
nisterstwa spraw wewnętrznych, re­
skryptem Wys. c. k. Namiestnictwa 
z dnia 25 sierpnia 1876 r , do 1.

34900, na dniu 20 listopada b. t.
Wzywa się zatem Panów właści­

cieli dóbr tabularnych Królestw Ga­
licy! i Lorlomeryi, tudzież Wielkiego 
Księstwa Krakowskiego, aby zaopa­
trzyli się zawczasu u dotyczących Wy­
działów okręgowych w karty legity­
macyjne, na podstawie spisów wybor­
ców tamże wyłożonych.

W razie zachodzącej potrzeby, 
wniesiono być mają przed Wydziały 
okręgowe reklamacye uzasadnione, naj­
dalej osm dni przed terminem do wy­
borów oznaczonym, które to Wydziały 
do rektyfikowania spisów wyborców i 
załatwienia reklamacyi według §. 7 
Ordynacyi są upoważnione.

Z Mady I>yrekcyi
Galie. Towarz. kred. ziemsk.

we Lwowie
dnia 4 1
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